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a/ Charakterystyka Zachodniego Teatru Działań Vfojexinyoh 

na nadmorskim kierunku operacyjnym z punktu widzenia 
przeszkód wodnych*

b/ Krótki rzut historyczny na działania zaczepne z forso­
waniem przeszkód wodnych.

Rozdział 1

HIBKTCRJS aspekty  WSPbŁCZBSNYCH DZIAiAif BOJOWYCH /ZACZEPNYCH/

1* Stosowanie broni masowego rażenia i  wysokie tempo dzia­
łań bojowych.

2. D ziałania na kierunkach*

Rozdział I I

ZASADY FORSOWANIA IRZESZKODY WODNEJ PRZEZ DYWIZJE ZŁIECHANIZO-
WANA W NATARCIU

1* Warunki forsowanie przeszkód wodnych.

2 . Możliwości i  potrzeby Dywizji Zmechańżzowanej w forsowa­
niu przeszkody wodnej.

Rozdział I I I

ORGANIZACJA FORSOWANIA PRZESZKODY WODNEJ PRZEZ DYWIZJE ZMECHA'
NIZOWANA W NATARCIU

1. Powzięcie przez dowódcę Dywizji Zmechanizowanej d ecyzji 
do forsowania przeszkody wodnej.

2* Organizacja współdziałania.

3* Zabezpieczenie bojowe*

Rozdział IV

FORSOY/ANIE I  WALKA NA PRZECIWLEGŁYM BRZEGU

1. Podejlśeie dyw izji zmechanizowanej do przeszkody wodnej.

2 . Specyfika dowodzenia*

3* Dodatkowe zbieranie wiadomości o nieprzyjacielu.na przeciw­
ległym brzegu.
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!• CHARAKTJSRYSTYKA ZACHODNIEGO TEATRU DZIAŁAfi \TOJENNYCH NA 

NADMORSKIM KIERUNKU OPERACYJNYI5 Z PUNKTU YfIDZENIA PRZB- 
SZKb y/ODNYCH

Działania bo Jona przebiegają w określon^rm terenie t któ­
ry wywiera bardzo poważny wpływ na ich  charakter, a nawet ro­
dzaj«
Nasze wojsko«które będzie wykonywało zadania bojowe -  w toku 
ewentualnej wojny -  w ramach Paktu Warszawskiego -  interesuje  
przede wszystkim kierunek północno-nadmorski«
Ponieważ tematem n in ie js z e j pracy Je st pokonywanie przeszkód 
wodnych w toku natarcia -  stąd rozpatrzę ten kierunek opera­
cyjny w tym właśnie aspekcie#

Wspomniany te a tr  działań bojowych obejmuje: Niemcy 
północne, część Holandii i  B e lg ii , Danię oraz przybrzeżne akwe­
ny morza Bałtyckiego i  Północnego#
Wyróżnić w nim jednak trzeba dwa kierunki operacyjne: nadmorski 
i  warszawsko-berliński# Cały ten te a tr działań wojennych sta­
nowi trudny teren dla działań zaczepnych, gdyż pocięty Je s t  
wielką ilo ś c ią  rzek /dużych, średnich i  małych/ oraz kanałów#
Do największych rzek należą: Łaba, Wezera, Ems, Ren, Moza#

Pas położony bezpośrednio wzdłuż wybrzeży Je s t  szcze­
gólnie trudny z uwagi nie tylko na przeszkody wodne, lecz rów­
nież i  ze względu na zabagnienie, rowy m elioracyjne, dużą ilo ś ć  
zatok i  Je zio r oraz kanały z wysokimi i  zabetonowanymi brzega­
mi#
Rzeki i  kanały podzielić można na dwie grupy :
-  pierwsza -  to rzeki i  kanały płynące z południa na północ 

i  wpadające do morza;
-  druga -  to rzeki i  kanały płynące w kierunku wschód-zachód# 
Oczywiście pierwsza grupa przeszkód wodnych Jest bardziej n ie­
dogodna dla działań zaczepnych, gdyż hamuje ich  tempo oraz wy­
maga posiadania odpowiedniej i l o ś c i  środków przeprawowych, 
obrońcy zaś daje możność dobrej o rgan izacji przeciwdziałań# • 
Stąd przeszkody wodne na tym kierunku winny być przedmiotem \  
szczególnych studiów i  zainteresowań naszych dowódców i  s z ta - " 
bów#
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PTîseBZgiody wodne drugied grupy -  będą d z ie liły  ugrupowania bo­
jowe wojsk i  utrudniały komunikację rokadową» Dlatego też prey 
organiséej i  działań należy ten czynnik uwzględnić i  -  w miarę 
możności -  usamodzielniać oddziały i  pododdziały w toku natar­
cia«
Ze wspomnianych wyżej rzek Łaba, Wezera i  Ren są przeszkoda­mi o znaczeniu operacyjno-taktycznym« Pozostałe przeszkody wod­
ne są raczej przeszkodami taktycznymi*Ra ogólną długość głównych rzek /około 2500 km/ w ukła­
dzie południkowy,»!!! przypada: 33/î na rzeki o szerokości ponad 
150 m; 25/̂  na rzeki o szerokości 6O -I5O m i  około 42% na rzeki 
o szerokości ao 60 m*Przeszkody wodne o znaczeniu taktyczno-operacyjnym występują średnio co IOO-I5O km, a przeszkody wodne o znaczenia taktycz­nym  ̂ ér<Bûn±Q co 3O-6O lan*Dywizja Zmechanizowana przy wsparciu broni jądrowej mo­że otrzymać zadanie dnia na głębokość około 100 km* Będzie więc musiał^i forsować jedną przeszkodę wodną o znaczeniu operacyj­nym i  2-3 rzeki o znaczeniu taktycznym* Posiadanie więc w swoim składzie odpowiedniej i l a ś c i  i  jak o ści środków przepareiwowych -  nabiera dcmiimjąoego znaczenia* Inaczej trudno będzie wyobra- g ić  utrzymanie odpowiedniego tempa działań*Rależy lic z y ć  mtę jeszcze i  z tym, że nawet wąska przeszkoda- wodna na tym kierunku /10-20 m/, lecz głęboka 2-3 m, względnie posiadająca zabagnicne brzegi lub koryto -  stanowić może znacz­ną przeszkodę i  zahamować tempo natarcia*V/ d z is ie js z e j dobie stosowania broni masowego rażenia wszelkie zahamowanie tempa działań prowadzić może do skupiania wojsk i  tym samym może je  narazić na dodatkowe straty*

Z doświadczeń o sta tn ie j wojny wiadomo również, że Armia Radziecka oraz I  i  I I  Armia Y/ojska Polskiego miały poważne trud­ności przy forsowaniu takich  rzek jak : Hawela, Rysa, Szprewa i  kanału Hohenzollernów, których szerokość wynosiła średnio 18-50m* Rzeki Łaba, ïïezera, Ems, Ren i  Moza -  przepływają przez ważne r e jo n y  ekonomiczne i  są  W5rkorzystywane jako a rte rie  komunika­cyjne* Ponadto łączą się  one z takimi portami ja k : Hamburg,Brema, Rotterdam* Może to  mieć duże znaczenie dla wojsk walczą­
cych -  tak dla manewru, jak i  zaopatrzenia*



• 5 -
W podsumoYianiu ćwiczenia ’’Łaba*’ w 1960 r# M inister obro­

ny Narodoi^ej Llarszałek Polski Marian Spychalski m«in. powiedztał; 
•’Hydrograficzne właściwości kierunku północno-nadmorskiego /w iel­
ka obfitość kanałów i  rzek/ każą się zastanowić nad celowością 
większego nasycenia naszych wojsk operacyjnych jednostkami inży­
nieryjnymi i  obrony przeciw lotniczej kosztem nawet Odwodu Na­
czelnego Dowództwa*’ «

Na kierunek nadmorski zwrócił również uwagę w swoim wy­
stąpieniu omawiając wspomniane ćwiczenie -  Szef Sztabu Greneral- 
nego gen« broni Jerzy Bordziłowaki mówiąc: *’Yf drugiej wojnie 
światowej północno-nadmorski kierunek operacyjny był terenem 
działań bojowych o dużej skali« Ig la t  temu na kierunlcu tym 
Armia Radziecka prowadziła w o sta tn iej fa z ie  wojny zwycięskie 
operacje zaczepne przeciwko hitlerowcom« Jednocześnie cechy 
szczególne tego kierunku uczyniły go znacznie trudniejszym do 
natarcia a łatwiejszym do obrony« Stąd też zwykle /ale nie wy­
łącznie/ punkt ciężkości działań znajdował się  na kierunku 
berlińskim , na którym osiągano zasadnicze ro zstrzy gn ięcia , 
z tym jednak, że wywalczenie pełnego powodzenia możliwe było 
dopiero po uzyskaniu sukcesów na kierunku nadmorskim« Z k olei 
uzyskanie powodzenia na kierunku nadmorskim warunkowało możność 
podjęcia dalszego działania na kierunku berlińskim*’ «

'i! przytoczonych powiedzeniach raz jeszcze podkreśla s ię  
ważność kierunku nadmorskiego, na którym ewentualnie przyjdzie  
nam działać« Znajomość zatem tego kierunku pod względem topo­
graficznym i  geograficznym -  stanowi nieodzowną konieczność 
dla naszej kadry dowódczej, jak i  wojsk w całości«

Poziiższa tabela wskazuje ilo ś ć  i  jakość przeszkód 
wodnych na wspomnianym kierunku w określonych od legło śclacht
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, . .L .1/ T a jn a  m yśl V/ojskovja I /64  -  p łk  mgr ^ in ż» -K o ła czy k  ..........................
Z a n a liz y  t e j  t a b e l i  v jyn ik a , że m toku  n a t a r c ia  vjojska nasze będąi zmuszone forsovjać śre d n io  na g łę b o k o ś c i 100 km 10 rz e k  /kanałÓYj/ vj g r a n ic a c h  od 5 óo ICO m. Z aś co d ru g i d z ie ń  -  r z e ­kę o s z e r o k o ś c i ponad 100 m, Z teg o  vizględu ju ż  navjet podod­d z ia ł y  vjinny być -  vj m iarę m ożności -  zaopatryvjane w odpoviied- n i  s p r z ę t  przepra\^ovvy* Porsovjanie p rzeszk ód  vmdnych m usi być dokony\-jane n a ty c lim ia st i  vj szybkim  te m p ie , d la te g o  dovvódcy nav;et n i s k i c h  s z c z e b l i  muszą być pod tym yjzględera u sa m o d zie l­n ia n i#
2 .  lüíbi’K I RZUT HISTORYCZUr HA DZL^łAIILl ZACZaiTLB Z PORSO’Ú'A-HISK Î RZlSSZKdD V/ODiríCHlía vjspomnianym k ie ru n k u  operacyjnym  vj końcov/ej f a z i e  VvOj ny d z ia ł a ł y  je d n o s tk i  \7ojska P o lsk ieg o #W k v Jie tn iu  1945 roku 1 Arm ia naszego \^Jojska sfo rso\’vała i^ ie le  p rzeszk ó d  \vodnych na. tym k ie ru n k u  m#in#j O d rę , k a n a ł Hohenzo- kkernów , Ha^jelę i  o p a r ła  s ię  aż o Łabę# Piervifsza D yw izja  Pan­ce rn a  d z ia ł a ją c a  na za ch o d zie  rów nież pokonała w ie le  p rzeszk ód  wodnych na t e r e n ie  H o la n d ii i  d o ta r ła  do V/ilhelm shaffen#H is t o r ia  w ojen u c z y , że fo rso w a n ia  p rzeszk ód  wodnych sp ra w ia ło  w ie le  kłopotów  doi ĵódcpm. i  wojskom# Problem  te n  b y ł rozw iązyw any różnym i sp osobam i. \i d a le k ie j  p r z e s z ło ś c i  w ojska fo r s o w a ły  r z e k i  na środkach bardzo prym ityw nych: m aty , \”tiorki s k ó r z a n e , k ło d y  drzew ne, ło d z ie  i t p .  Ś ro d k i te  u ła t w ia ły  poko­n a n ie  p rzeszk ód  wodnych p rzez lu d z i  z bardzo lekkim  uzbrojeniem # 
\7 m iarę rozwoju, t e c h n ik i  w a lk i ,  a tym samym n a s y c e n ia  w ojsk co ­ra z  cię ższy m  sprzętem  -  tr z e b a  b yło  u d o s k o n a lić  i  śro d k i p rz e ­prawowe •
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Do p ie r a s z e j  \vojny ś\*iiatovjej v iłą cz n ie  tempo d z ia ła ń  bojovjych było  n ie\^ yso kie . N a c ie r a ją c y  m ia ł zav;sze dużo cz a su  na przygotoYjanie środkóvj przeprav^o\vycli i  mógł forso w ać p rz e ­szkody '̂jodne \i znacznym cz a sie #  Forsovjanie z a ś  r o z k ła d a ło  s ię  na e ta p y , i  t a k :  zdob^^cie i  r o z s z e r z e n ie  prz^^czółków p o szcze g ó ln y ch  s z c z e b l i ,  grom adzenie na n ic h  p o trz e b n e j i l o ­ś c i  s i ł  i  środkóvj, by n a s tę p n ie  p r z e jś ć  do d a ls z y c h  d z ia ła ń  zaczepnych# Z r e s z tą  i  obrońca r ń m ie ź  n ie  zaissze m ia ł moż­ność szy b k ie g o  p o ru sz a n ia  s i § ,  na sk u te k  braku odpo\^iednich środkó\^ tra n sp o rto v ;y c h , co z k o le i  n ie  daviało mu m ożności dokonyvjania s z y b k ic h  kontratakó\v, k tó re  p rzy  forso\^aniu g r a ­j ą  bardzo dużą rolę#N a le ż y  je s z c z e  p rzy  tym p o d k r e ś l ić , że p o szcz e g ó ln e  elem enty ugrupo\^ania bojovjego g ł ę b i ,  p rzeznaczone do f o r -  G0vjania -  b y ły  v jzglgd n ie  b e z p ie c z n e , gdyż z a s ię g  o d d z ia ły -  Yjania ogniov;ego p rze civ m ik a  b y ł bardzo ograniczony#  L o t n ic -  tvJo \vpravjdzie mogło dokony\vac bombardovjania na dużą o d le ­g ł o ś ć ,  le c z  v; ÓYjczesnym c z a s ie  teg o  lo tn ic tY ja  b yło  bardzo mało i  z a s ię g  je g o  t e ż  n ie  b y ł zb yt d a le k i#  N ato m ia st j e ś l i  ch o d z i o a r t y l e r i ę  dużego k a l ib r u  n ie  b yło  j e j  zb y t \’̂ ie le , a z a s ię g  j e j  o g r a n ic z a ł  s ię  do 18-20 km#Druga Yjojna ś\^iatovva dokonała t e j  d z ie d z in ie  ja k  i  vj d z ie d z in ie  fo rso Y jan ia  p rzeszk ód  Y;odnych zm iany poglądóvj i  zm u siła  yjalcza^ce s tr o n y  do sz u k a n ia  uspravm ień d z ie d z i­n ie  s p r z ę tu  przeprav;o\”jego#Tempo d z ia ła ń  bo\^iem \^'zrosło na sk u tek  s z e ro k ie g o  sto so yja- n ia  na p o lu  v ja lk i vJOjsk zm echanizovjanych i  zm otoryzoYJanych, lotn ict^T a i  a r t y l e r i i  o d u żej d a le k o n o śn o śc i i  s i l e  ognia# S z c z e g ó ln ie  rozv;ój a r t y l e r i i  i  b ro n i p an ce rn ej oraz utYJO- r z e n ie  dużych zgrupOYjań ta k ty c z n y c h  i  o p e ra cy jn y ch  t e j  b ro n i -  Yjzmogło n ie  tj^lko s i ł ę  u d erzenioY ią , le c z  i  tempo samych d zia łań #TO) z k o le i  zm u siło  Yjojska do pokonyY^jania p rzeszk ód  Yjodnych vj stosunkoYJO k rótk im  c z a s ie  by n ie  t r a c i ć  im petu u d e rze n ia  i  n ie  dać m ożności obrońcy zo rgan izo Y jan ia  s i ln y c h  kontratakó\’̂ i  przeci\'iuderzeń#•falka o p rzeszk od y yjodne n a b ie ra  dużego znaczenia#  S z c z e g ó ln ie  Y jsze lk ie  przeprawę?* s t a j ą  s ię  r;aźnymi o b ie k ta m i.



-  8 -które walczące strony sta ra ją  s ię  uchwycić i  utrzymać* Od tego l^owiem w dużej mierze zależy utrzymanie rubieży wodnej przez obrońcę i  rozwój działania w dużym tempie -  przez nacierającego, V/ojska inżynieryjne odgrywają przy tym ogromną r o lę . Bez ich  udziału w w alce, forsowanie sta je  s ię  wręcz niemożliwe* One to bowiem s ta ły  s ię  czynnikiem, który wziął na sieb ie  główny c ię ż a r przygotowania forsowania pod względem technicznym*Mało tego s ta ły  s ię  rodzajem wojsk walczących*
VI ubiegłej wojnie Armia Radziecka dokonała szeregu mi­strzowskich forsowań w walce z hitlerowcami*Wiele operacji rozpoczynała ona z utrzymanych przyczółków na rzekach i  kończyła rozgromieniem dużych zgrupowań n ieprzyja­c i e la ,  wyjściem głównych s i ł  na jego głębokie ty ły  /zwykle na rubieże vjodne/ i  opanowaniem przyczółków na nowych rubieżych wodnych*Wschodnio-pruska operacja 2 Frontu Białoruskiego roz­poczęła s ię  w styczniu 1945 r* uderzeniem na kierunku mławs­kim z przyczółków na Narvji, które zostały uchwycone przez Ar­mię Radziecką w końcu la ta  1944 r*Operacja Wisła-Odra 1 Frontu Białoruskiego i  1 Frontu Ukraiń­skiego przeprowadzona w styczniu 1945 roku -  rozpoczęła się  z przyczółków na W iśle, które zostały  uchwycone przez Armię Radziecką w końcowym etapie op eracji Wisła-Odra w lutym 1945 r* W okresie W ielkiej Wojny Narodowej -  Armia Radziecka wypracowała nową formę forsowania przeszkód wodnych -  forso­wania z marszu* Sposób ten dominował niepodzielnie zwłaszcza w drugim i  trzecim  okresie wspomnianej wojny* Forsowanie z marszu było możliwe d zięki wysokiemu wyszkoleniu wojsk oraz odpowiedniemu zabezpieczeniu technicznemu armii* Forsowanie z marszu stanowiło poniekąd zaskoczenie dla Niemców i  przy­czyniło  s ię  w dużej mierze do zwycięstwa Obozu Aliantów nad Niemcami hitlerowskimi*I  tak np*s Korpus Pancerny, stanowiący rzut rozwinię­c ia  powodzenia wojsk 1 Frontu Białoruskiego -  sforsował rzekę Narew z marszu na południe od Pułtuska przyczyniając Niemcem bardzo dużych strat*
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Przyczółek sandomierski został opanoviiany również z mar­szu przez korpusy pancerne i  zmechanizowane, W ten sposób rów­nież został zdobyty przyczółek na rzece Odra w rejonie Kostrzyn* Tego rodzaju forsowaniu /z marszu/ zaczęły odgrywać bardzo waż­ną rolę oddziały wydzielone, a niekiedy i  desanty powietrzne -  z powodzeniem stosowane przez Armię Radziecką# Fronty i  armie wydzielały w tym celu zazwyczaj odpowiednie s i ł y ,  które wyprze­dzając walczące wojska uchwyty\’iały p rzyczółki, względnie prze­prawy na przeszkodach wodnych* Grupy szybkie -  na szczeblach operacyjnych -  i  oddziały wydzielone na szczeblach taktycznych - były bardzo pomocne w tego rodzaju walkach* N iep rzyjacie l sta ra ł się  przygotowywać do obrony zwłaszcza duże rzek i -  ta ­kie na przykład jak : Dniepr, V/isła, Odra itp * Właściwe jednak działanie wojsk rad zieckich , mistrzowskie przygotowanie dowód­ców -  powodowało pokonywanie tych przeszkód i  gromienie dużych zgrupowań przeciwnika szybkim tempie*Przykładem tego są takie operacje jak  forsowanie Dońca, Desny, Dniepru i  Bugu, Seretu, Dunaju, W isły, Odry itp * Wspomniane rzeki były forsowane przeważnie z marszu*W lwowskiej operacji 67 Korpus Armijny, n acierając w kierunku zachodnim -  w ciągu 34 dni /od 4 lip ca  do 8 sierpnia

1944 r*/ przeszedł 220 km i  sforsował w toku n atarcia 7 rzek*Ten sam korpus nacierając w krakowskiej operacji na kierunku Tarnów -  B ielsk  -  w ciągu 18 dni /od 15 stycznia do 3 lutego
1945 r*/ przeszedł w walkach 180 km i  sforsował 8 rzek*1 Armia Wojska Polskiego sforsowała Odrę na północ od K ostrzynia, przełamując obronę n ie p rzy ja cie la  na odcinku : Gozdawice, Karlsbeise* Należyte i  sprawne zabezpieczenie wspomnianego forsowania /Odry i  S tare j Odry/ przez oddziały inżynieryjne 1 Armii -  miało decydujący wpływ i  znaczenie na sprawny przebieg wspomnianych działań*Przy tym właśnie forsowaniu saperzy dokonali mistrzowskiego manewru mostem pontonowym w rejonie S ie k ie rk i do rejonu Sta­re Łysogórki* Przeprowadzono przy tym wspomniany manewr w toku samej walki* Również w te j operacji sprawnie przeszedł manewr środkami przeprawowymi w dniu 19 i  20 kwietnia w k ie ­runku Starej Odry*y/ trzecim okresie wojny forsowanie rzek z marszu rea­lizowane byłO' znacznie czę ście j i  sprawniej n iż to miało m iej-
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sce V/ 1943 r# Przy tycif ten rodzaj forsovvania stosov^any był nie tylko w głęb i operacyjnej, ale często również i  w taktycznej s tr e fie  obrony przeciwnika# Przykładem tego mogą być np* d ziała­nia bojowe 125, 129 i  77 korpusów piechoty 47 Armii R ad zieck ie j, które w styczniu 1945 r# pomyślnie sforsowały \7isłę w taktycznej s tr e fie  obrony#Forsow anie w t a k t y c z n e j  s t r e f i e  obrony organizow ane b y ło  już w to k u  p rzygo tow an ia  przełam ania# Zawczasu o k re ś la n e  b y ły  pasy n a t a r c ia  związków t a k t y c z n y c h , o d c in k i fo r s o w a n ia , z a d a n ia  bo­jo w e , k o le jn o ś ć  p rzekazyw ania i  w ykorzystyw ania środków p rze p ra ­wowych itp #n a to m ia st p rzy  przygotow yw aniu fo rso w a n ia  w s y t u a c j i  ś c ig a n ia  p rze c iw n ik a  -  korpus otrzym yw ał zad an ie  fo rso w a n ia  na dwa -  t r z y  d n i p rzed  je g o  ro z p o c z ę c ie m , za o p atryw ał s ię  w śro d k i przeprawowe -  s z c z e g ó ln ie  etatow e -  i  otrzym ywał dane odnoś­n ie  rejonów  przepraw#G łęb o k ość z a d a n ia  bojowego d n ia  d la  korpusu p rzy fo rso w a n iu  r z e k i  z m arszu -  b y ła  w z a s a d z ie  k i lk a k r o t n ie  m n ie jsz a  n iż p rzy  zwykłymi p rzełam an iu  p o ś p ie s z n ie  z a j ę t e j  obrony p rzeciw ­n ik a  i  o s ią g a ła  10-15 km# G łęb o kość ta k a  w s p r z y ja ją c y c h  wa­runkach sta n o w iła  za d a n ie  d n ia  d y w izji#Co s ię  t y c z y  s z e r o k o ś c i  odcinków fo rso w a n ia  związków ta k ty c z n y c h  -  to  b y ła  ona różna i  z a le ż a ła  głów nie od i l o ś c i  środków przeprawowych o raz c h a ra k te r u  zadań wykon;>’wariych p rzez wspomniane zw iązki#Tak np#: 314 D yw izja  P ie c h o ty  57 A rm ii p rzy  fo rso w a n iu  z mar­szu Odry w s t y c z n iu  1945 r o k u , n a c ie r a ją c  w p a s ie  s z e r o k o ś c i 10 km, m ia ła  o d cin e k  fo rso w a n ia  s z e r o k o ś c i 6 km, 72 D yw izja  P ie c h o ty  21 A rm ii p rzy  fo rso w a n iu  z marszu. Hysy w s t y c z n iu  1945 r# n a c ie r a ją c  w p a s ie  6 km, m ia ła  o d cin ek  fo rso w a n ia  do 4 km, 132 D y v jiz ja  P ie c h o ty  47 A rm ii fo rso w a ła  z m arszu V/isłę w s t y c z n iu  1945 roku na o d cin k u  o s z e r o k o ś c i 3 km« '<7 tym o s ta tn im  wypadku o d cin e k  fo rso w a n ia  pokryw ał s ię  z pasem na­t a r ć  i  a w s p Omni ane j  dyw i  z j  i  #Grupy a r t y l e r y js k i e  tw orzone b y ły  je s z c z e  podczas pod­ch o d ze n ia  do r z e k i ,  z tym że dążono do u n ik n ię c ia  ponownego p o d z ia łu  a r t y l e r i i  w p o b liż u  b r z e g u , a ponadto sta ra n o  s ię  ażeb y b y ły  one rów nie s i l n e  ja k  i  p rzy  przełam yw aniu p rzy g o -



tolanej obrołiy* A rtyleryjsk ie  grupy wsparcia musiały mle<5 skład 
nie mniejszy n iż  w warunkach normalnych^ ponieważ musiały one 
oprócz wojsk osłaniać również i  przeprawy« Poza tym tworzone 
były także różnego rodzaju odwody -  jak pancerne, przeciwpan­
cerne, inżynieryjne i  inne*

Oddziały czołowe, w wypadku j e ś l i  miały uprzedzić n ie­
p rzyjaciela  w w yjściu nad rzekę, przeprawiały się  na podręcz­
nych -  miejscowych i  etatowych środkach przeprawowych, które 
im były zawczasu przydzielane# Nieraz ścigające przeciwnika 
oddziały przednie opanowywały nieuszkodzone przeprawy /np#t na- 
rzekacht południowy Bug, Prut, Cisa  itp /  i  przechodziły po., 
nich na przeciwległy, brzeg, gdzie zdobywały przyczółki na g łę ­
bokość 2-6 km i  umacniały się na nich do czasu podejścia po-., 
siłków# Powodzenie oddziałów. przednich na przyczółku było nie­
zwłocznie zabezpieczone a następnie rozwijane przez głóv9ne 
s ił y  d yw izji, które zaraz po w yjściu nad rzekę przeprawiały 
się na przygotowane przyczółki#
\?prowadzenie do walki drugich rzutów starzało możliwość roz­
szerzenia uchwyconych poprzednio poszczególnych przyczółków 
do wymaganych rozmiarów, a następnie połączenia ic h  w jeden 
duży przyczółek danego szczebla#
Po wpro\nadzeniu na przyczółki głównych s i ł  korpusu -  dalsze 
ich działanie bojowe przedegały zgodnie z planem założonego 
natarcia#

V/ ewentualnej przyszłej wojnie charakter forsowania 
wprawdzie musi się zmienić na rzecz usprawnienia i  przyśpie­
szenia tempa działania -  to jednak rzeki i  duże przeszkody 
wodne będą powodowały częściowe zahamowania tempa i  spra­
wiały wiele kłopotów w działaniach zaczepnych# Umiejętność 
forsowania wspomnianych przeszkód wodnych będzie stanowiło 
jeden z poważnych czynników powodzenia w przyszłej \'vojnie#

Jak już wsporiiniałera na początku -  północno-zachodni 
kierunek posiada wiele rzek i  kanałów, które potencjalny  
przeciwnik niechybnie przygotuje do obrony#
W kołach NATO -  cią gle  się  wspomina takie rubieże oporu -  
jakt Ren, Moza itp# Świadczy to  o tym, że rzeki w ich planach 
operacyjnych stanowią poważny czynnik#
W lite ra tu rze  wojskowej Zachodu /Stany Zjednoczone, Wielka



B rytania, NRP/ -  przewija się  cią g le  przywiązy\'?anie dużej wagi 
do obrony rubieży wodnych#
Sprawi to nacierającemu wiele trudności, na które już w czasie  
szkolenia wojsk należy zwrocie baczną uwagę, by w toku działań  
bojowych uniknąć przykrych niespodzianek i  niepotrzebnych strat#

Podejmując pracę w zakresie forsowania przeszkód wod­nych pragnę przyczynić się  do zwrócenia uwagi czytelników na ten problem, który -  moim zdaniem -  z punktu widzenia taktycz­no-operacyjnego je s t  mało opracowany#Istn ie ją c e  publikacje na ten temat są już w zasadzie przesta­rzałe -  jak np#: «Biuletyn Informacyjny Nr 22 z 1954 r# Sztabu Generalnego«, lub ..artykuł na ten temat -  «Biuletyn Informacyj­ny Nr 14 z 1953 r#« itp# Prace podejmowane przez różnych auto­rów w periodykach wojskowych -  są pracami wycinkowymi i  właś­ciwie żadna z nich nie traktu je  tego zagadnienia całościowo# Praca doktorska podjęta na ten temat przez płk Glińskiego dotyczy również tylko strony technicznej forsowania# li/Iyślę za tym, że moja praca da kanwę do rozpatrywania innych zagadnień, łączących się  z forsowaniem -  jak np#: desanty po­w ietrzne, zabezpieczenie inżynieryjne itp# w forsowaniu prze­szkody wodnej*Skłoniło mnie do podjęcia wspomnianego tematu jeszcze i  to , ponieważ od początku swej pracy w wojsku, a szczególnie pracy pedagogicznej -  in teresu je się  tym problemem i  na ten właśnie temat opracowywałem ćwiczenia w ASG oraz publikowałem swe po­glądy w B iuletynie Informacyjnym i  Idys3iWojskowej#
J e ś l i  chodzi o wymienioną lite ra tu rę  w zakresie fo r­

sowania, to jak wspomniałem, przeważnie rozpatruje ona forso­
wanie fragm entarycznie, nie wiążąc dostatecznie spraw tech­
nicznego aspektu forsowania z tempem działania /natarcia/# 

Szerokie stosowanie broni masowego rażenia a szcze­
gólnie broni jądrowej -  również w is tn ie ją c e j lite ra tu rze  
mało uwzględnione zostało#

Wspomniane momenty starałem się uwypuklić w swejpracy#
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B adania svie oparłem : na stu d io w a n iu  l i t e r a t u r y ,  r e g u la ­minów i  i n s t r u k c j i .  U c z e stn ic z y łe m  w ć w ic z e n ia c h , studiow ałem  m a te r ia ły  z ćw ic ze ń , prowadzonych p rzez In s p e k to r a t  S z k o le n ia  oraz S zta b  G e n e r a ln y . K i lk a  dn i -  w c z a s ie  pobytu w 16 DPanc -  an alizow ałem  m a te r ia ły  z przeprow adzonych p rzez tę  d yw izję  ćw iczeń . S k o rzy sta łe m  z k o n s u lt a c j i  S z e fo stw a  W ojsk I n ż y n ie -  r y jn y c h , a s z c z e g ó ln ie  z w y ja śn ie ń  p łk  d y p l . Y/ożnicy. M jr P alu ch  z K a te d ry  O P lo t ASG -  u d z i e l i ł  mi w y ja śn ie ń  odnośnie o p lo t p rzy  fo r s o w a n iu . K ilk a k r o t n ie  byłem w In s p e k to r a c ie  S z k o le n ia , g d zie  konsultow ałem  s ię  w spraw ie norm t a k t y c z ­nych i  u z b r o je n ia .S ze re g  rozmów i  ra d  mych kolegó?i z K a te d ry  T a k ty k i O g ó ln e j i  S z t u k i  O p e ra c y jn e j -  w znacznym s to p n iu  rów nież u ła tw iło  mi k ry ty c z n e  s p o jr z e n ie  na z a g a d n ie n ie  fo r s o w a n ia .V/ p ra cy  swej r o z p a tr z ę  fo rso w a n ie  p rzeszk od y wodnej p rzez Dywjizję Zmechanizowaną p rzy  z a ło ż e n iu , że na j e j  k i e ­runku d z ia ł a n ia  u ży ta  z o s ta n ie  broń jąd ro w a .Zakładam ró w n ie ż , że sz e ro k o ść  r z e k i  w ynosi 200 -

250 m. P rzyjm uję p rze ciw n ik a  -  y jo jska IIHP, z tym , że zakładam , i ż  będą one p o s ia d a ły  ‘̂Davy C ro k ettJ^ .



R o z d z i a ł  IIIIUKTÓRE ASPgKTY V/;?P6aCZE3IffCH .ZĄCZEyilYCH DglAŁAfi BOJjOY-YCH
1 . StosO T anie_bron i_m asoviego  r a ż e n ia  i  w ysokie tempo d z ia ła ń  boiowyoh^Wprowadzenie na u z b r o je n ie  w ojak b ro n i masoviego r a ż e ­n ia  i  now oczeanej t e c h n ik i  bojow ej -  wyvmrło przemożny wpływ na c h a r a k te r  d z ia ła ń  w ojen n ych . Y/spółczesne o p e ra c je  i  d z ia ł a ­n ia  bojowe są jak o ścio w o  rożne od znanych o p e r a c ji  z p r z e s z ło ś ' c i . Broń jądrow a s t a ł a  s ię  tyra czy n n ik ie m i k tó r y  o k r e ś la  c h a r a k te r  w a lk i i  p r z e b ie g  k a m p a n ii. Ta w ła śn ie  broń le g ł a  w z a s a d z ie  u podstaw ro zw iązyw an ia  problemów n a tu ry  s t r a t e g i c z -  n e j ,  o p e r a c y jn e j a nawet i  t a k t y c z n e j .  S i ł a  bowiem t e j  b r o n i , j e j  z a s ię g  i  manewr -  są  p r a k ty c z n ie  n ie o g r a n ic z o n e .S tą d  t e ż  bez u c ie k a n ia  s ię  do manewru sprzętem  i  s i ł ą  żyv^ą -  można zadać n ie p r z y ja c ie lo w i  s t r a t y  p rzy  pomocy r a k ie t  z g ło w icam i jąd row ym i.R a k ie t y  są  d z iś  tym cz y n n ik ie m , k tó r y  może p r z e n ie ś ć  s i ł ę  n i s z c z y c i e ls k ą  atomu na dowolny punłct k u l i  z ie m s k ie j -  bez zm iany ic h  sta n o w isk  s ta r to w y c h . W swoim przem ów ieniu na IV  S e s j i  Rady N a jw y ższ e j ZSRt  ̂ 14 s t y c z n ia  19ó0 r .  M arszałek  Zw iązku R a d z ie c k ie g o  M alin o w ski p o w ie d z ia ł: ’’ I s t n i e j ą  u nas b a l is t y c z n e  r a k ie t y  o p e r a c y jn o -ta k ty c z n e  o z a s ię g u  od kl3.ku°- d z i e s i ę c i u  do k i lk u s e t  k ilom etrów  oraz s t r a t e g i c z n e , w łącza­ją c  m ię d z y k o n ty n e n ta ln e , o z a s ię g u  p r a k ty c z n ie  n ieo gran iczo n ym , Z d a ls z y c h  ośw iadczeń M a rsza łk a  M alinow skiego w yn ik a , że zna­c z e n ie  i  p rz e z n a cz e n ie  o g n ia  oraz maneyjru ogniem w zro sły  w sposób i s t o t n y  i  we w sp ó łczesn ych  warunkach m ogą-byc c z y n n i­k ie m , k tó r y  w d e cy d u ją cy  sposób w płynie na rozw ój w ydarzeń. Broń jaglrowa zre w o lu cjo n iz o w a ła  p o le  w a lk i poci każdym względem, J e ś l i  można s ię g n ą ć  r a k i e t ą  w każdy r e jo n  k u l i  z ie m s k ie j , to  tym b a r d z ie j  j e s t  to  m ożliw e na polu  w a lk i -  w r e jo n ie  bezpo­ś r e d n ic h  s t a r ć .  N ie  może być d z i s i a j  a n i jednego elem entu ugrupow ania bo jo w ego, n ie z a le ż n ie  od g łę b o k o ś c i je g o  rozm ie­s z c z e n i a , k tó r y  by n ie  b y ł zagro żo n y b ro n ią  n u k le a rn ą  p rzeciw ­n ik a  .



Mimo jednak ogromnej s ił y  uderzeniowej i  nieograniczo­
nego zasięgu broni rakietowej i  nuklearnej -  sama broń masoviie- 
go rażenia nie decyduje jeszcze o zwycięstwie. Może ona zn isz­
czyć w iele. Pozbawić zdolności bojowej całe zgrupowanie wojsk, 
zdezorganizować dowodzenie i  życie administracyjne -  to jednak 
dla osiągnięcia ostatecznego sukcesu muszą przyjść wojska na­
ziemne i  zająć teren, zniszczyć do końca s iłę  obronną przeciw­
nika i  na nowo zorganizować życie#’̂Wojska lądowe związków operacyjnych stanowią bowiem tę s i ł ę ,  która powołana je s t  do pełnego wykorzystania, rozw inięcia i  utrwalenia skutków uderzeń jądrowych” -  powiedział gen# broni Bordziłowski omawiając ćwiczenie «Wybrzeże” w sierpniu 196lr#

Uprzednio wspomniałem, że-na współczesnym polu walki 
musi być utrzymane wysokie tempo w działaniach zaczepnych# 
Szybkość działania bowiem umożliwia wykorzystanie efektów 
broni jądrowej. Każde spóźnione wyjście naszych wojsk w rejon  
uderzeń jądrowych przeciwnik p o tra fi wykorzystać i  zlikwido­
wać następstwa tychże uderzeń. A za tym -  za uderzeniami ato­
mowymi muszą natychmiast podążać wojska naziemne, by nie dać 
nieprzyjacielow i wyjść z oszołomienia i  dezorganizacji#

Obecnie czynnikiem zapewniającym szybkie działanie  
wojsk są przede wszystkim czo łg i i  transportery oraz heliko­
ptery, lotnictwo transportowe it p . Dla bezpośredniego wspar­
cia  wojsk na polu walki są samoloty bojowe, a rty le ria  i  woj­
ska rakietowe# Wojska rakietowe są również zdolne wykonyvjać 
samodzielne zadanie bojowe.
Wojska inżynieryjne ułatw iają pokonywanie trudnego terenu, 
pól minowych i  rzek.

Zgranie uderzeń atomowych z działaniami wojsk lądo­
wych, marynarką wojenną i  lotnictwem -  leży u podstaw współ­
d ziałan ia.

Broń jądrowa wpłynęła również decydująco na pojęcie  
obrony i  je j strukturę. Schrony i  transzeje nie stwarzają 
obecnie dostatecznej ochrony przed uderzeniami jądrowymi.
Przy tym wojska w obronie muszą być tak ugrupowane by w ra­
zie dogodnej sy tu a c ji p rzejścia  do natarcia -  nie musiały 
zbytnio zmieniać ugrupowania i  szerokości pasów działania# 
Obrona współczesna zazwyczaj będzie oparta na samodzielnych 
punktach oporu i  organizowana na szerokim froncie#



z poYjyższego vjypły\'va;)ą ju ż  p ro ste  konsekvjencje -  obrona ze Yizględu na cz a s  -  pas d z ia ł a n ia  i  form ę p r z e jś c io v ;ą  -  b ę d zie  s i ę  bazow ała na zam ykaniu t a k t y c z n ie  ważnych kierunków  na k tó ­r y c h  zorganizow ane z o sta n ą  sam o d zieln e punkty o p o ru , m iędzy k tó ­rym i pow staną duże przerw y i  l u k i .  I  c h o c ia ż  te  lu k i  będą b ro ­n io n e  ogniem , zaporam i in ż y n ie r y jn y m i i t p .  -  to  jed n ak  sta n o ­w ią one d la  obrońcy m ie js c e  bardzo n ie b e z p ie c z n e •Obrona p rzeszk ó d  wodnych n a b r a ła  rów nież s p e c y fic z n e g o  c h a r a k te r u . B ro n ią c  r z e k i  n ie  można ta k  samo sk u p ia ć  zn aczn ych  s i ł  na d łu ż s z y  o k r e s . Obrona r z e k i  b ę d zie  -  m .in . -  p o le g a ła  na tw o.rzeniu o g n isk  oporu z dużymi lu k a m i, p rzy p o s ia d a n iu  bardzo ruchliw ycsh i  s i ln y c h  odwodó;^.O becnie w s z e lk ie g o  r o d z a ju  d z ia ła n ia m w e t  obronne p rz e ­n ik a  akt^nim osc. W swej p racy  p . t .  ’’Manewrowosó” Yarwarowski m .i n . p is z e :  ’^Wojska muszą ayć ro zśro d k o w a n ie , p o ru szać s ię  ro  z środ kow an ie , ze srodkowyi^ać s i ę  t y lk o  na n iezb ęd n y okres c z a ­su i  t y lk o  na decydującym  k ie ru n k u ” .2 . D z ia ła n ia  na k ie ru n k a c hD z ia ła n ia  zaczepne będą s i ę  odby\^jały n ie  t y lk o  w dużym te m p ie , a le  i  na o k re ślo n y c h  k ie r u n k a c h , zachow ując p ełną sa ­m o d zie ln o ść  -  aż do s z c z e b la  kam panii a n ie r a z  i  p lu to n u .J e ś l i  dyi.’i i iz ja  ma n a c ie r a ć  w p a s ie  o s z e r o k o ś c i około 20 km i  na g łę b o k o ść  około 100 km d z ie n n ie  -  to  zro zu m iałe  j e s t ,  że n ie  b ę d zie  ona utrzym yw ała m iędzy p o szczeg ó ln ym i o d d zia ła m i i  p o d o d d ziałam i łą c z n o ś c i  ” ło k c io w e j” . W t a k ic h  w ła śn ie  wa­ru n kach  s-am odzielność d z ia ł a n ia  p o sz cz e g ó ln y ch  dowódców j e s t  o b ie  ku yymą, k on ie  c zno .ści ą .Z r e s z tą  c h a r a k te r  obrony p rze ciw n ik a  i  groźba je g o  bro­n i  n u k le a r n e j zmusza nas m . i n . ,  do ta k ie g o  w ła śn ie  d z ia ł a n ia . Y/sparcie z a ś  n a s z e j b ro n i jąd ro w ej -  vsiarunlcuje powodzenie tak im  d z ia ł a n iu .M iędzy p o szczeg ó ln y m i o d d zia ła m i i  p od od d ziałam i będą zachoviane duże stosunkowo l u k i ,  na k tó re  dowódca m usi zw ró cić  baczną uw agę, gdyż n i e p r z y j a c i e l  b ę d zie  tym i lukam i p rz e n ik a ć  w n a sze  u grup ow an ie.S a m o d zie ln ie  d z ia ł a ć  na k ie r u n k a c h , szybko uchwytywać w g ł ę b i  ugrupow ania n i e p r z y ja c i e l a  odpow iednio ważne o b ie k ty



i  r u b ie ż e , um ożli\^iając tym samym całem u ZYiiiązkowi taktycznem u dynamiczne d z ia ła n ie  -  to  obov;iązek każdego doyjódcy -  n i e z a le ż ­nie od s z c z e b la . D z ia ła n ie  t a k ie  m usi być p r z e s tr z e g a n e  s z c z e ­g ó ln ie  vi n a t a r c iu  z forsow aniem  p rzeszk o d y w od nej, Brzy tym od­d z ia ły  w ydzielone i  d e sa n ty  p ow ietrzn e będą odgryw ały bardzo poważną r o lę *nawiasem mówiąc -  n a le ż a ło b y  zrewidować te rm in  ’d e s a n ­ty  ta k ty c z n e ” gdyż są  to  w ła śc iw ie  o d d z ia ły  w yd zielo n e -  t y lk o  przerzucane innym i śro d kam i. Z a d a n ia  z a ś  są  w ła śc iw ie  podobne. Mogą one ucłiwytywać p rzep raw y, m o sty , o b ie k ty  w g łę b o k o ś c i t a k ­ty czn ej i  o p e r a c y jn e j , w zb ran iać p o d c ią g a n ia  odwodów n ie p r z y ja ­c ie la  z g ł ę b i ,  dezorganizow ać dow odzenie, a nawet o d p ie ra ć  k o n tr a ta k i.N agłe i  g\’̂ jałtowne zm iany s y t u a c j i  na p o lu  w a lk i , szyb ­kie p rzech o d zen ie  pd obrony do n a t a r c ia  i  in n ych  form  w a lk i -  s ta ło  s ię  d z iś  pow szechne. Manewr w ojsk i  o g n ia  oraz r u c h l i ­wość ty c h  w ojsk na p o lu  w a lk i -  n a b r a ły  o b ecn ie  ogromnego z n a - ' c z e n ia , Y/ięcej c z a s u  o b ecn ie  z a b ie r z e  manewr -  p r z e s u n ię c ia  wojsk i  s p r z ę tu  -  n i ż  samo s t a r c i e  z b r o jn e . U d erzen ie  będą k r ó t ­k ie  i  s i l n e ,  by znowu p r z e jś ć  do manewru,Y/ojska w toku  d r u g ie j w ojny św iatow ej z u ż y ły  40/3 cz a su  na p rze ­grupow ania, około^ 25- 30;l3 na odp oczyn ek , p r z e s z k o le n ie  i  u z u p e ł-  n ie n ie  i  30;5 cz a su  na samą w alkę ' •Obecnie te n  sto su n ek  zapew nie u le g n ie  z m ia n ie . Duża i l o ś ć  s p rz ę ­tu Y^ojennego wymaga d łu g ie g o  cz a su  na przygotow anie go do w al­k i ,  S k u tk i uderzeń jądrow ych spowodują ogromne s t r a t y  lu ­d ziach  i  s p r z ę c ie , co p o c ią g n ie  za sobą d łu g ie  le c z e n ie  i  c z ę ­ste  u z u p e łn ia n ie , Z d r u g ie j s tro n y  pod wpły\vem p otężn ych  u d e- rzeii n u k le a rn y ch  -  w a lk i będą k r ó tk ie  i  s z y b k i ic h  b ę d zie  p rz e ­b ie g , Mało b ęd zie  długotm ^jałych zm agań, a w ię c e j k ró tk o trw a ­ły ch  sp otkań i  to  sp otkań na o k re ślo n y c h  kierunlcach*Y/ięcej cz a su  tr z e b a  b ę d zie  na p rzy g o to w a n ie , przegrupow anie i  manewr, naprawy s p r z ę t u , u z u p e łn ie n ia , p r z e s z k o le n ia , do­prowadzenie je d n o s te k  do sta n u  bojowego i t p ,  -  a m niej cz a su  na samą w a lk ę . Manewrowanie i  przegrupow anie mogą w p r z y s z ło ś ­c i  stanow ić p rzew a ża ją cą  c z ę ś ć  d z ia ła ń  bojow ych w o js k . Manewr będzie n ie  t y lk o  p o p rze d za ł u d e r z e n ia , le c z  n ie p rze rw a n ie  tym1/ Yarwarowski ’’Manewrowość” ,
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uderzeniom  to w a r z y s z y ł.Szyb k ie  tempo i  d z ia ła n ie  sam odzielne na k ie ru n k a ch  wy­maga od dowódców w s z y s tk ic h  s z c z e b l i  duż^^ch u m iie jętn o ó ci i  i n i -  cjaty\^jy. P r z e n ik a n ie  w g łą b  obrony n i e p r z y j a c i e l a ,  w ychodzenie na t y ł y  i  s k r z y d ła , śm iałe p a r c ie  naprzód bez o g lą d a n ia  s i§  na sąsiadów  -  to  dew iza d z i a ł a n i a . V7 te g o  X’o d za ju  w alce ł ą c z ­ność odgry^^ja s z c z e g ó ln ie  ważną r o l ę .  R ad io  s t a ł o  s i§  podstawo­wym środkiem  łą c z n o ó c i . Jed nak w p ra k ty ce  n ie  zawsze i  p rzy pomocy r a d ia  mpżna b ę d zie  utrzym ać łą c z n o ś ć .P rze ło żo n y  s t a w ia ją c  za d a n ia  bojowe m usi zw ró cić  uwagę na ważne momenty i  p o d icre ślió  te  s y t u a c je ,  ja k ie  mogą z a i s t n i e ć  w to k u  w a lk i . Podwładny w in ie n  bardzo dobrze zrozum ieć id e ę  p la ­nu w a lk i p r z e ło ż o n e g o , gdyż t a  w ła śn ie  id e a  -  w w ie lu  wypadlcach -  będnie b u s o lą  je g o  d z ia ł a n ia  na samodzielnymi k ieru n lcu .Ponieważ cz a s  na planow anie w a lk i u le g a  d z iś  znaczsiiemu s k r ó c e n iu  -  p rz e to  dowódca s ta w ia ją c  za d a n ie  bojowe n ie  może baw ić s i ę  w s z c z e g ó ły , le c z  w in ie n  podać w r o z k a z ie  i  p o ru szyć w omawianiu w s p ó łd z ia ła n ie  -  sprawy n a j i s t o t n i e j s z e .Dowódca d y w iz ji  o r g a n iz u ją c  n a t a r c ie  musi p a m ię ta ć , że w je g o  p a s ie  d z ia ł a n ia  może w y stą p ić  s z e r e g  form  w a lk i oraz fo rso w a n ie  k i lk u  p rzeszk ó d  wodnych. C zę ść  s i ł  / g ro s/  b ęd zie  wy­k o rz y sty w a ła  s k u tk i uderzeń b ro n i jąd ro w ej i  szybko posuwała s ię  n a p rz ó d . C zę ść  s i ł  może być zaangażowana do o d p a rcia  kontrata--- ków, c z ę ś ć  s i ł  b ęd zie  lik w id o w a ła  n i e p r z y j a c i e l a ,  k tó r y  s ię  zna-- l a z ł  w o k r ą ż e n iu , c z ę ś ć  z a ś  może chwilowo p r z e jś ć  do obrony /form a o d p ie r a n ia  k o n tr a ta k u  n i e p r z y ja c i e l a / ,  do uchw ycenia przepraw  /obiektów / może być rów nież p rzew id zia n a  c z ę ś ć  s i ł  ja k o  o d d z ia ł  w y d zie lo n y  /d esa n t p o w ie trz n y / .Kad w s z y s tk im i, wspomnianymi formami w a lk i tr z e b a  pano­wać i  u m ie ję tn ie  d o w od zić. I  c h o c ia ż  b ęd zie  to  n a ta r c ie --  to  je d n  je d n a k  podobne z ja w is k a  na w spółczesnym  p o lu  w a lk i będą bardzo c z ę s to  s p o ty k a n e .V/ażnymi i  bardzo częstym  z ja w isk ie m  na obecnym p o lu  w a lk i -  b ęd zie  wprowadzanie do w a lk i / b it^ y /  p o szcz e g ó ln y ch  oddziałów  i  pododdziałów  sa m o d z ie ln ie  -  w m iarę i c h  podcho-« d .s e n ia , k tó r e  w ykorz^rstują s k u tk i  uderzeri jądrow ych będą n a - c i e r a J . j  na saiiio d zie ln ych  k ieru n k ach » Dowódca n ie  b ęd zie  c z e ­k a ł  / ja k  to  b y ło  w p r z e s z ło ś c i/ ^  by zeb rać c a ł y  zw iązek t a k -



19 -
tyczny /oddział/ gdyż to opóźniłoby znacznie działanie i  na­
raziłoby na niepotrzebne s tr a ty .

• Takie pro\’?adzenie działań będzie pravjie regułą -  s z c z e ­
gólnie przy działaniacłi zaczepnych pro\vadzonych z g łę b i. Doty­
czy to ró\^nież i  forsowania przeszkód wodnych. -

Samo wpro^ ĵadzenie do walki w tym wypadlcu -  poprzedzi 
zazwyczaj marsz. Marsz należy tak zaplanować, by zbytnio nie 
zagęszczać kolumn oraz by prowadzić poszczególne kolumny w ta ­
kim ugrupowaniu i  na takich kierunkach -  na jak ich one mają 
wchodzić do w alki. Unikać trzeba przede wszystkim wszelkich  
ruchów i  manewrów rokadowych.

Forsowanie przeszkód wodnych będzie po prostu przeni­
kać działania zaczepne wojsk. ITie dopomyslenia są d z is ia j dzia* 
łania zaczepne bez forsowania kilku przeszkód wodnych. Stąd 
umiejętność organizowania forsowania w nakazanym tempie 
przez dowódcę vjszystkich szczeb li — stało się  warunkiem wyko­
nania zadania bojowego.
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R o z d z i a ł I I

Q6^Łiia-ZASĄP.X .FORSffiW I A , i;i^ BSZK0D WODNYCH PRZEZ DyV/IZJ3 ZMB-CMITIZOY/AM
]-• W arunki £orso\^ania_przeszkód_Viiodnych_Ja k  ju ż  wspomniałem -  n ie  sposób d z i s i a j  w yo b razić so ­b ie  o p e r a c ji  z a cz e p n e j bez n a t k n ię c ia  s ię  na k i l k a  p rzy n a jm n ie j w ię k s z y c h , czy  t e ż  m n ie jsz y c h  p rzeszkód  \iiodnych, k tó re  w w ięk­szym lu b  m niejszym  s to p n iu  będą hamowały tempo n a t a r c i a .  Tempo, k tó r e  j e s t  jednym z podstawowych warunków pow odzenia.N ie p r z y ja c ie l  ze swej s tr o n y  z r o b i w sz y stk o , by p rz e ­szkodę wodną ja k  n a j l e p i e j  przygotow ać do obrony i  stw o rzyć d la  n as n ie p r z e k r a c z a ln y  próg na którym  załam ie s ię  n asze  na­t a r c i e  , I  to  j e s t  z u p e łn ie  z r o z u m ia łe . R z e k a , k tó r a  p o sia d a  m osty i  w ykryte brody w s t a n ie  n ie zn isz czo n y m  -  c h o c ia ż b y  n ie  b y ła  p rzez n ik o go  b ro n ion a -  zawsze częścio w o  zahamuje ru ch  kolumn w o js k , gdyż ru ch  te n  b ę d zie  m u sia ł być sk an alizo w an y na o k r e ś lo n y c h  k ie r u n k a c h , Oóż d o p iero  móvjić o r z e k a c h , k tó re  n i e p r z y j a c i e l  p r z y g o tu je  do o b ro n y , p o n is z c z y  na n ic h  mosty i  brody o raz w s z e lk ie  u rz ą d z e n ia  h y d r o te c łin ic z n e .Ja k  wobec te g o  organizow ać n a t a r c ie  z forsow aniem  p rz e ­szkody w o d n ej, by utrzym ać p otrzeb n e tempo na c a ł e j  g łę b o k o ś c i d z i a ł a n i a ,  w l ic z a ją c  w to  i  fo rso w a n ie  p rzeszk ód  wodnych ? Aby s p e łn ić  te n  p o s tu la t  -  dov/ódca i  s z ta b  je d n o s tk i  w in ien  d o kład ­n ie  o rien to w ać s ię  w s y t u a c j i  b o jo w e j, a s z c z e g ó ln ie  m o żliw ie  dobrze znać w a ru n k i, w ja k i c h  b ę d zie  s ię  odbywało fo rso w an ie  p rzeszk o d y  w o d n ej, \7inien poza tym o rien to w ać s i ę  w z a ło ż e n ia c h  bojow ych i  ta k ty c e  n ie p r z ^ ^ ja c ie la  -  w tym wypadku';i w sposobach obrony r z e k i .Na tem at obrony r z e k i  p rzez n a sz y ch  p o te n c ja ln y c h  p rze ­ciwników j e s t  sporo l i t e r a t u r y ,  k tó r a  temu z a g a d n ie n iu  p r z y p i­s u je  duże z n a c z e n ie , Y/edług poglądów państw NATO /Regulam in S i ł  Z b ro jn y c h  Stanów Z jed n o czo n y ch  z 1962 r . /  rze k a  może być b ro n io ­na na z a s a d z ie  obrony s t a ł e j  lu b  rucho^^iej. Jed n ak  p rzew ażają  po­g lą d y  w o s t a t n ic h  c z a s a c h  w kierunlcu eksponow ania obrony r z e k i



eposobozn obrony ru chow eorganizow an ej na szerokim froncie«
Poglądy te można ująć w następującf zasady t  
1« Rzeka Je s t broniona na własnym brzegu^ zaś na prze­

ciwległym brzegu wydziela się  pododdziały /oddziały/ osłonowe« 
2« Broni się  rzeki niedużymi siła m i, r e s z t ę .s ił  roz­

mieszcza się  z t y łu , Jako ruchliwe i  siln e  odwody, .̂w celu wy­
konywania kontrataków na skrzydła forsującego« Ten sposób 
działania -  na zasadzie obrony ruchowej -  wymaga.sprzyjają­
cych warunków terenowych i  posiadania oddziałów pancernych«

3« Rzeka Je s t  broniona przy stosowaniu różnych sposo­
bów« Sposób drugi Je s t  najbardziej honorowany i  n a jczę ście j 
w lite ra tu rze  wojskowej i  regulaminach -  wspomniany« Poza tym 
w obronie rzeki stosowane są w szerokim zakresie zapory i  prze< 
szkody -  tak na samej rzece Jak i  w głęb i obrony« Przy obronie 
rzeki używaxxa Je s t  tównież broń Jądrowa, szczególnie na podcho  ̂
dzące do rzeki wojska. Jak również i  w toku samego forsowania« 

Przewiduje s ię  nawet możliwość p rzejścia  do działań  
zaczepnych przez wojska broniące rzekę, gdy forsujący przej­
dzie do obrony na skutek niepowodzenia w forsowaniu«

W dalszym ciągu n in ie js z e j pracy spotkamy się z 
terminamif ’'forsowanie” , ’'przeprawa” i  "pokonanie” przeszko­
dy wodnej« Za tym spróbuję zdefiniować te ppięciaj

Forsowanie -" J e s t  to pokonanie przeszkody wodnej, 
której przeciwległego brzegu broni nieprzyjaciel« A więc 
forsowanie tylko wtedy będzie miało miejsce gdy przeciwległy  
brzeg Je s t  efektywnie broniony«

Przeprawa -  Je s t to pokonanie przeszkody wodnej, ktp- 
rej n ie p rz y ja c ie l nieostrzeliw uje ogniem obserwowanym bezpo­
średnio« Przeprawa nastąpi wówczas, gdy pierwsze fa le  forsu­
jących wojsk "odepchną” przeciwnika na określoną głębokość, 
z której n ie p rz y ja cie l nie będzie w stanie prowadzić obserwo­
wanego ognia z broni maszynowej i  środków przeciwpancernych« 

Spotykamy często termin "pokonanie” « Pokonanie wy­
stępuje tak przy forsowaniu, Ja k -i przy przeprawie« Sam wyraz 
pokonanie -  semantycznie biorąc — zawiera w sobie element 
w ysiłku, opartego na zwalczaniu trudności« Stąd Jako skrót 
myślowy spotyka się  w lite ra tu rze  wojskowej — "pokonanie 
przeszkód wodnych" — dotyczy on zarówno forsowania -  Jak i  
przeprawy«



-  22 -PonieYiai  ̂ utrzymanie c ią g ło ś c i i  tempa n atarcia je s t  warmikiem pOYjDćb^enia, przeto jedynie forscy^anie z marszu za- pevmia to poyjodzenle na dzisiejszym  polu yialki» Hie poy^odzenie forsciiinnia z marszu proYiadsi do załamania operacji zaczepnej 
nt, aanym kierunku«Porso^yanio przeszkody wodnej z marszu — będziemy nazy­w ali -  pokonanie te j przeszkody przez wojska pierwszego rzutu taktycznego bez zatrzymania si§  i  oczekiwania na podejście s i ł  głównych -  i  w takim ugrupowaniu, w jakim te wojska osiągnęły przeszkodę wodną#Forsowanie z marszu polega na nieprzerwanym przeprawianiu wojsk w toku walki na przeciw legły brzeg i  rozwijaniu n atarcia  na określonych kierunkach# Zapewnienie jednoczesnego przeprawia­n ia  wojsk w toku walki na przeciw legły brzeg, niezbędnych do pomyślnego n atarcia -  stanowi podstawowy warunek forsowania z marszu#Forsowanie z marszu winno się  odbywać na szerokim fro n c ie , by unilaiąć skupiania s i ł  i  środków, a tym samym utrudnić nieprzy­ja c ie lo w i użycia broni jądrowej oraz by ulcryć główny wysiłek natarcia# Je s t  to wymaganie konieczne, lecz jednocześnie bar­dzo trudne#Dąży się  do tego^by wojska osiągały rzekę na wozach bojowych, przystosowanych do walki i  zdolnych do pokonania prze­szkody wodnej# 3rod.ki te  zapewniają wysokie tempo n atarciaf lecz w%rmagają często odpowiednich dróg« Poza tym forsowanie na sze­rokim fron cie rozproszy s i ł y ,  które po sforsowaniu trzeba odpowie« ni:ęj skupić /chociażby na krótki czas/ w celu pokonania oporu n ie - prr^-yjaciela, względnie w celu odparcia jego kontrataków#Truviności te winien dowódca i  sztab przewidzieć i  odpowiednio zawczasu ułożyć plan ich  rozwiązania#Jak już wspomniałem -  naczelną zasad ą przy forsowaniu 
z :riH.*szu -  winno być płynne p rzep ra w ie n ie  wojsk bez zatrzyma­ni^. i c h  nad lustrem wody# Mało t e g o . Muszą one sforsować rze­kę w takim ugrupowa::.iu, w ja k im  mają w a lczy ć naprzeciwległym brzegu# I  tu  może z a istn ie ć  k ilk a  możliwości z których wymie­nię tylko dwie :-  wojska były w natarciu  ’’spychając” przeciwnika i  osiągnęły rzekę w odpowiednim ugrupowaniu# Względnie zro b ił to oddział wydzielony;
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-  Viojska były w pościgu evfinięte w kolumnę i  z tego ugrupe* 
«ania mają forsować rzekę«

W obu wypadkach czo łg i będą natychmiast potrzebne do 
walki na przeciwległym brzegu* O i l e  piechotę, a rty le rię  itp*  
można będzie przeprawić na transporterach i  środkami desanto-* 
wymif lub na 16 tonowych promach -  o ty le  czo łg i wymagają 
przygotowania bardziej złożonych przepraw* Mianowicie: 
promów lub po dnie* Nawet przy przeprawianiu czołgów na GSP 

trzeba poświęcić pewien czas na uruchomienie GSP; jeszcze  
więcej go trzeba dla przygotowania promów i  przeprawy pod 
wędą« Od pozytywnego rozwiązania forsowania czołgów w dużym 
etepnitt zależeć będzie wynik forsowania w ogóle*

Najbardziej efektywnym sposobem forsowania czołgów -  
to ich  forsowanie przy pomocy GSP* Następnie -  więcej złoże-* 
aym sposobem prze;prawy czołgów -  to przepeawa ich  po dnie* 
W3rmaga ona szeregu skomplikow€inych przedsięwzięć*

Przeprawa przy pomocy promów -  je s t  przeprawą pow­
szechnie znaną i  od dłuższego czasu praktykowaną* Przy wy­
maganiach współczesnego pola walki je s t  ona jednak mniej wy­
dajna -  nie zapewnia bowiem w odpowiednim czasie potrzebnej 
i l o ś c i  czołgów do walki na przeciwległym brzegu*

Most je s t  najszybszym punktem przeprawy czołgów* Ma 
on jodnak szereg ujemnych stroni kanalizuje ruch czołgów^ 
łatwy je s t  do zniszczenia itp*

Postaram się  pokrótce rozpatrzeć kolejne powyższe spo­
soby forsowania czołgów*

Piechota w zasadzie przeprawi się  na transporteraehf 
a rty le r ia  zas na PTG i  PTS* Niezbędny natomiast sprzęt tran­
sportowy -  na promach typu ’»Lenta” -  a pozostały po moście z 
drugimi rzutami dyw izji lub tuż za nimi* Stąd -  jeszcze raz 
podkreślam -  właściwe rozwiązanie forsowania czołgów decy­
dująco wpłynie na rezu ltat forsowania wojsk w c a ło ś c i,

a/ £0£sowanle^c¿oijgóyijprzy^

GSP -  je s t  to samobieżny prom przeprawowy na gąsie­
nicach* Składa się on z dwóch zespołów* Ogólna waga -  32^5 
ton* Szybkość jazdy po drogach -  do 40 km/godz* Szybkość 
jazdy po wodzie -  około 8 km/godz* Ładowność na wodzie -  
52 tony* Czas przygotowania promu na wodzie około 12 minut*



Czas sa -  i  wyłado^iiania czołgów -  po 5 minut# Głębokość rzeki -  minimum 1 metr#J e ś l i  pi^zyjmiemy, że w ślad za pierwszą fa lą  bezpośred­nio podejdą do rzekł G3P -  to sytuacja i  czas forsowania pierw­szych czołgów może przykładoY^o wyglądać następująco :-  pieî ^wBza fa la  pokona rzekę na transporterkach /np# SKOT/ -  ra"= zem z czołgami pływającymi Fl-76 w ciągu 2-3 minut# A więe j e ś l i  przyjmiemy **G”. r jako początek ataku n ie p rzy ja cie la  na
'i,przeciw legł3rm brzegu /w tym czasie podejdą do brzegu GSP/ -  to GSP będą gotowe do odbicia z pierwszymi czołgami w G 4- /12‘+ 5 / 17 • Uwzględniając, że w tych warunkach poko­nanie rzeki zajmie około 3 a wyładowanie 5'więc pierwsze c z o łg i na drugim brzegu znajdą się  w G + 17+ 8 « G + 25*# Ponieważ w ramach dyw izji je s t  niewiele czołgów pływających /5-6/ “ przeto pierwsze rzuty pułków w zasadzie będą musiały - przez około 25 walczyć zupełnie bez czołgów bezpośredniego wspar*cia# Oczywiście -  j e ś l i  punkty przeprawowe na rzece będą zdobyte i  utrzyraane przez nasze OV/, desanty powietrzne, względ­nie przez pododaziały rozpoznawcze -  wówczas cz o łg i -  przy do­godnych warunkach -  można szybciej przf-prawić w bród, lub też  ̂pod wodą, względnie po moście# J e ś l i  natomiast przeprawiamy czo łg i przy pomocy GSP -  to już jak uprzednio podkreśliłem -  mogą one w pierwszej p a r t ii  być naprzeciwległym brzegu dopie­ro w G 4* 25#Luka ta  -  od chw ili wylądowania pierwszej f a l i  do chw ili dołą­c z a n ia  dc n ie j pierwszych czołgów -  je s t  bardzo niebezpieczna# Pi^rBujące wojska muszą dążyć by jak n a js z y b c ie j, a przynajmniej w t.4mpie normalnego n atarcia  /6-8 km/godz#/ -  wyprzeć nieprzy- ja a ie la  jak n a jd a le j od zdobytego brzegu i  pozbawić go m ożli- Wv».ści prowadzenia obserwowanego ognia na nasze punkty przepra- Vifi4we a także naruszyć jego system ogni przeciwpancernych# ^•Odskck’* początkowy musi być szybki i  powinien polegać na sJi^cyciu rubieży /horyzontu/ w odległości 2«»3 hm od przeciw­le g łe g o  brzegu# Pa te j bowiem głębokości przeciwnik w obro- ■ J,e r z e k i  bęazie miał rozlokowanych większość swych środków przeciwpancernych, punkty obserwacyjne oraz część stanowisk startowych ^*Davy Crokett!*«

tym, na te j głęboko£^oi-.nieprzyjacifil.aa pewno będzie-już».
\/  R egulam in  o k r e ś la  -  ja k o  o d b ic ie  p ierw szego r z u tuiła s n e g o  b rze g u ; le c z  to  z u p e łn ie  n ie  wpłyrm na metodę k a iu u la c j i#  R ó ż n ic a  w y stą p i 2-3*#
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kontratakował odwodami batalionowi by jak najszybciej zepchnąć 
forsujące wojakay które są jeszcze niedostatecznie siln e  -  do 
wody -  i  w ten sposób zerwać forsowanie na niektórych kierun­
kach«
Pierwsza fa la  dla osiągnięcia rubieży na głębokości km 
od rzeki będzie zmuszona nacieretć około 30 minut /tempo 
6-8 km/godz«/ i  to bez czołgów bezpośredniego wsparcia«
Wojska pierwszych rzutów pułków /pierwsza fa la /  w tym czasie  
będą też często zmuszone odpierać kontrataki odwodów batalio^  
nowych przeciwnika, wspartych czołgami, dla zwalczania któ­
rych potrzebna je s t  odpowiednia ilo ś ć  a r t y le r ii  przeciwpan­
cernej«

Pierwsze 30 minut natarcia po wylądov«aniu pierwszej 
f a l i  -  zadecydować mogą o ca ło ści forsowania dywizji* Po­
krótce obraz działań bojowych w tym czasie /G+30/ wyglądać 
może następująco :
-  pierwsza fa la  na transporterach wylądowała na drugim brze­

gu wsparta jedynie 5-6 czołgairii PT-7^;
-  GSP przewozi pierwszą fa lę  c-źołgów BV/?5
-  przeciwnik uaktywnia w tym czasie nie tylko system ognia 

wszelkiego rodzaju, ale i  uruchamia odwody batalionowe 
/nawet i  odwody kompanijne w tyra czasie mogą być dla nas 
groźne/i

-  tylko n ie liczn e  środki przeciwpancerne nacierającego  
mogą się  znaleźć w tym czasie na drugim brzegu /o tym 
pisze n iż e j/ f

Wobec ta k iej sy tu a c ji dowódca d yjiizji powinien g
-  ogniem z własnego brzegu; a r ty le r ią , czołgami, działami 

strzelającym i na wprost — wesprzeć działania pierwszej 
f a l i ,  niszcząc źródła ognia prz4civ^iXiika;

-  ogniem dywizjonu rakiet obezwładnić -  jeszcze przed odbi­
ciem pierwszej f a l i  — odwody batalionowe przeciwnika, 
szczególnie obezwładnić stanowiska startowe

-  jak najszybciej uruchomić przeprawę czołgow — szczegól­
nie na GSP$

-  ogniem środków OPL -  przykryć bezpośrednio forsujące fa le  
i  punkty przeprawowe;

-  w miarę przeprawiania czołgów BVYP -  wprowadzać je do wal­
k i na najbardziej zagrożonych kierunkach;



-  zwrócić baczną uwagę na organizację obrony przeciwpancernaj 
w celu załamania kontrataku przeciwnika*

Wymienione powyżej przedsięwzięcia nie rozstrzygają oczywiście 
sprawy forsowania i  walki na przeciwległym brzegu -  to jednak 
ich  spełnienie -  w znacznym stopniu ułatwi działanie pieirw- 
szych rzutów pułków / fa l/  do momentu odpowiedniego nasycenia 
czołgami*

Etatowo w dyw izji zmechanizowanej nie ma GSP* Stąd 
muszą być one je j  przydzielone na okres forsowania* Praktyka 
ćwiczeń wskazujOf że do dyw izji zmechanizowanej przydziela si^  ̂
do dwóch kompanii GSP /18 szt*/*
Przy założeniUf że jeden obrót GSP -  trwa około 16 minut /w 
tym za i  wyładowanie -  10 minut + pokonanie przeszkody wodnej 
w obie strony -  6 minut/ -  średnio weźmy 15 minut* Będziemy 
więc m ieli technikę forsowania czołgów na GSP następującą i
-  G + 25 -  18 czołgów;
-  G + 40 -  36 czołgów;
-  G + 5 5 “  54 czo łg i itp *
V/ celu w yliczenia potrzebnej i lo ś c i  GSP na przeprawienie okreś­
lonej i l o ś c i  czołgów w danym czasie -  stosujemy wzór :

K -  h 1/ir
gdzie: k -  ilo ś ć  potrzebnych środków /GSP/;

p -  sumaryczna ilo ś ć  .środków;
T -  czas przeprawy;
R -  czas tm^ania jednego obrotu;
h -  rezerwowa ilo ś ć  środków /na 5 obrotów -  1 środek/* 

Weźmy konkretny przykład: należy przeprawić 220 czołgów w c ią ­
gu trzech godzin przy załofieniu, że obrót środków trwa 15 mi­
nut :

220
będziemy m ieli : K » -  2 = « 22 GSP ̂ 220 Bardziej prosty wzór wygląda następująco: K » • 15 » 18 GSP.
Oczywiście przekształcając ten wzór można w yliczyć różne w iel­
kości potrzebne w danej konkretnej sytu acji*
mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm

1/ Tajna Myśl Wojskowa Nr I /64 -  płk mgr Kołaczyk.



Punkty przepraw  na GSP n a le ż y  w y lic z a ć  i  w yb ierać w p o b liż u  punktów przepraw desantow ych / tr a n s p o r te r y  -  FIG / » takim  w y lic z e n ie m , by w ramach pułku b yło  dwie przeprawy na GvGP# C h o d zi bowiem o t o ,  by p rzep raw ić c z o ł g i  na k on k retn ych  k ieru n k ach  d z ia ł a n ia  t y c h  p od od d ziałó w , k tó re  te  c z o ł g i  m ają po przapi*aw ieniu w sp ierać«Szczegółow ą k a lk u la c ję  dotjrozącą p otrzebn ego  s p r z ę tu  p rze p ra ­wowego w ramach d y w iz ji  zm echanizow anej -  r o z p a tr z ę  i  w y lic z ę  przy a n a l i z i e  m o żliw o so i wspom nianej d y w iz ji«N astęp n ą metodą fo rso ?m n ia  -  to  fo rso w an ie  czołgów  po dnie /pod wodą/« V/ z a s a d z ie  o b ie  te  metody fo rso w a n ia  w ystępu­ją  r ia jc z ę ć c ie j  razem /GSP i  po d n ie /  jed n akże ze względów me­to d o lo g ic z n y c h  r o z p a t r u ję  j e  o d d z ie ln ie «  N ato m iast gdy będą omawiał dynamikę fo rso ?m n ia  -  w sz y stk ie  vjspomniane metody wy­s t ą p ią  wówczas łą c z n ie «  Tak w p rak ty ce  w z a s a d z ie  będ zie« Dowódca m usi łą c z y ć  w s z y s tk ie  sposoby i  metody fo r s o w a n ia ,b y  o sią g n ą ć  zało żo n e r e z u l t a t y  w a lk i«b/ Przeprawa czołgów  po dn iePrzeprawa czołgów  po dnie wymaga odpow iednio w yszkolonych z a łó g  i  p rzygo tow an ia  te c h n ic z n e g o  czołgów  / u s z c z e ln ie n ia , za ­b e z p ie c z e n ia  m otoru i t p /  o raz p rzygotow ania punktów przeprawy / t r a s / •Wprawdzie i s t n i e j ą  ju ż  c z o ł g i  te c lin ic z n ie  przygotow ane do sa m o u s z cz e ln ia n ia  s i ę  i  o d s z c z e ln ia r la  s ię  AM lu bT -5 5 / , le c z  i  te  c z o ł g i  W3rmagają na te  c z y n n o śc i odpow iednie­go czasu  i  p racy  z a łó g  / z d ję c ie  pokrowców itp / «Punkty przepraw y po d n ie  n a le ż y  rozp o zn ać i  te c h n ic z n ie  p rzy­gotować / z ja z d y , w yjazd y itd / «  Przeprawa może być proYjadzona ty lk o  w t a k ic h  m ie js c a c h , g d z ie  ło ży sk o  r z e k i  j e s t  d o s ta te c z ­n ie  tw a rd e , a dno w zglę d n ie  równe«P r a k ty k a , zd obyta na podstaw ie ćw iczeń  -  ta k  w n a ­szym w o jsk u , ja k  i  w A rm ii R a d z ie c k ie j  -  w sk a z u je , ze io r s o -  w ania czołgów  po dn ie  j e s t  skomplikowanym prz5a:-^:x-ęw2:ięciein, wymagającym sta ra n n e g o  pi^zygotowania«Np«; ć w ic z e n ia  prz6px'Owadzone j e s i e n l ą  lS c 4  roku przez l6  Dy­w iz ję  Pancerną fo rso w a n ia  W isły  z m arszu w o k o lic y  Gniew wy­k a za ło  n a s tę p u ją c y  obraz te g o  sposobu io rso w a n ia  ;



-  £i?.a d y w iz ji przy podejiściu do V/isły w ysłał rozpoznanie w 
haI© trzeoh  kompanii -  każda na kierunku d z iw u ją c e g o  wr z u c ie  d y w iz ji pułku czo łgo w i-  pies*wb^za f a l a  -  c z o łg i  pływające i  p ie c h o ta  na tra n sp o rte ­r a c h  /z ps/ sforso^^jała rze k ę  na k ie ru n k a ch  na który pod­o d d z ia ły  ro z p o zn a n ia  m ia ły  po^^^odzerde;-  mimo s i ln e g o  o g n ia  p rz e c iw n ik a  -  n a t a r c ie  r o z w ija ło  s i^  na p rzeć iw ległymi br^iegu, c z o ł g i  i  a r t y l e r i a  w s p ie r a ły  ogniem w alkę p ie r w s z e j f a l i  z w łasnego b rze g u ;-  d o p ie ro  po 40 m in u tach  tzn *  w G + 40 p rzetran sp o rto w an o  na p r z e c iw le g ły  b rze g  c z ę ś ć  grupy © wakuacyjno-remontowej -  r o z ­poznano dno i  u s ta lo n o  t r a s y  i  wówczas d o p iero  -  w G + 60 -  r u s z y ły  c z o ł g i  po dnie /pod wodą/0 B yły  t r z y  punkty przepx'a- wy pod wodą, w każdym punkcie po t r z y  t r a s y .  C z y l i  każdy p u łk  m ia ł do d y s p o z y c ji  t r z y  t r a s y  fo rso vm n ia  czołgów  po dnie® T rzy  pu?iki czołgów  p rze p ra w iły  s i ę  w te n  sposób w c ią g u  1 ,5  gDdzlr¿y® C z3r l i  w G + 2 ,5  g o d zin y  d y w izja  p a n ca r- na p rzep2*aw iła 21C czołgów®T e ch n ik a  samej przepraw y czołgów  w y glą d a ła  następująco t 

/■ :!1b -cb. S z e r o k o ś c i 300 m/:sz:/bkość przepraw y czołgów  -  S--9 kni/godz. / 2 - 3 V  c z y l i  ęo 3 3 czołgowi lądow ało na p rzeciw le g ły m  brzegu  /3 punkty

~ Q e cmo G Z' 0 i'’nre na kii. ż ne ¿ t r a s i e  p rzep ra w ia ło  s ię  t r z y  c z o ł g i :  je d e n  w y je ż d ż a ł , d ru g i b y ł w środku r z e k i  a t r z e c i  w ch o d ził do wodyi
-  G-J2R /grrupa ©wakuacyjno-remontowa/ -  cały czas była w pogoto­wia na każdym punkcie przeprawy;-  c z a ł g i  po p rze p ra w ie n iu  s i ę  od r a z u  w ch o d ziły  do w a lk i ,  z tym , ŻB m u sia ły  one s t r a c i ć  około  8 m inut na zd ję ci©  po­kryw ja  z l u f y  d z ia ł a  i  CKM, orais o tw a rcie  lu k , mimo, źe b y ły  to  c z o ł g i  T-54 AM tzn® f& b ry o zn ie  przygotow ane do u sz c z e ln ia n ia ®

1/  /-Inny przjrkład tego rodzaju ' :  w czerwcu 1962 r® 41 Dy­w izja Zmechanizowana Armii Radzieckiej na ćwiczeniach dla słu ­chaczy akademii wojskowej przeprowadziła forsowanie Niemna, którego szerokość w liiiejscu pr:seprawy wynosiła 250 m®
«to toto toto mm toto toto toto fiau «to «9  mm m a mm mm m n «r» «n> mm mm mm mm mm «a® « m  «to «to to« mm maa1/ Z notatek płk dypl® Piotra Przyłuckiego®



Dywizja miała do dyspozycjit
-  6 BA\7;-  12 PTG;
-  3 GSP|-  2 1/2 TPP.Początek forsowania czołgów po dnie n astąp ił w G + 50 i  to tylko dlategot że rzeka w tym miejscu była dobrze znana. Za­kończono przeprawę czołgów w G + 2,5# Z tyra jednak, że po dnie forsowały czo łg i 41 pcz i  4 kompanie innych pododdziałów. Resz­ta czołgów forsowała na innych środkach przeprawowych.I  tu widzimy, że forsowania czołgów po dnie rozpoczęło się po upływie około godziny od momentu **G**.Inny przykład : we wrześniu 1964 r .  odbyło się  ćwiczenie wojsk Paktu \7arszawskiego pod kryptonimem ’̂ P ierścień ” , w czasie któ­rego 138 ćwicząca Dywizja Pancerna Armii Radzieckiej forsowała rzejtę Odra w rejonie Krosna Odrzańskiego. Tu jednak sytuacja wyglądała nieco inaczej -  mianowicie :0 14*48 ruszyło na przeciw legły brzegrozpoznanie /PTG, czoł­g i pływające/. 0 15*00 odbiła tzw. fa la  czołowa. Następnie poszły dwa czo łg i tr a łu ją c e , a za nimi p r o fi lâ tor dna.0 15*07 -  weszły pierwsze czo łg i pod wodę.Dynamiki forsowania czołgów nie o p isu ję , gdyż n ic nowego ona nie wnosi. Dodam ty lk o , że po 20 minutach tz n . w G + 3 6 -  było na przeciwległym brzegu 40 czołgów, które forsowały w jednym punkcie przeprawowym -  przez nas obserwowanym. Na in ­nych punktach przeprawy była podobna sytu acja .W pierwszym rzucie forsowało 2 pcz i  1 pz, każdy z nich miał swój punkt przeprawy czołgów po dnie. ^ażdy punkt miał dwi# tr a s y .W ćwiazeniu było założone, że Odra w tym miejscu była do­statecznie rozpoznana.Nim przejdę do konkretnych wniosków i  su g e stii na temat forsowania czołgów po dnie -  wymienić pragnę co na ten temat mówi ^Instrukcja Zabezpieczenia Technicznego poko­nania przeszkód wodnych pod wodą” .1. Pułk czołgów winien mieć dwa zasadnicze PPP /punkt przeprawy podwodnej/. Każdy PPP winien mieć 1̂ 2 punktów zapasowych. Na każdym PPP należy urządzić 2-3 tra sy .



— 30 -•
2« Prace przygotowawcze przed forsowaniem czołgów po dnie -  przeprowadza s±ę w rejonie wyjściowym w odległości3“ 5 knio od lu stra  rzeki«3# Droga przeznaczona dla forsujących czołgów nie mo­że być używana dla innych celów#4« PPP je s t  dowodzony przez o ficera  linlowegOf które­mu podlegał dowódca przeprawiającego s i ę  pododdziału czołgóWf dowódca GERf dowódca PKUW /punkt kon troli uszczelniania wozów/, który się  organizuje 3OO-4OO m od rzeki#5# Prace inżynieryjne w celu przygotowania przeprawy czołgów pod wodą obejmują* dokładne rozpoznanie odcinka prze- praviy, wyznaczenie PPP i  dróg dojazdowych, przygotowanie z ja z ­dów i  PPP u stalen ie  charakteru rzeki i  dna, /na każde 100 m dna -  winno byc rozpoznane przynajmniej 20:5/# razem z rozpozna­niem inżynieryjnym winno byc prowadzone również rozpoznani© pancerne#
6,  Dowódca pułku czołgów w swym rozkazie określa *- drogi domarszu do rejonu wyjściowego i  sposób roziAieszczenla pododdziałów czołgów w tym re jo n ie , organizację i  kolejność pokonania przeszkody wodnej, ilo ś ć  i  rozmieszczenie PPP, dowód­ców PPP i  ich. SD, skład, i lo ś ć ,  miejsc© i  sposób dz.iałania e le ­mentów CvER, schemat łąoznoścl radiow ej, prace do wykonania po przeprawieniu się  czołgów na przeciwległy brzeg i  zadanie pod- cdliirlHłów czołgów, sposób postępowania ze środkami przydzielo­nymi# Jak wynika z dotychczasowych rozważań, a także przy­toczonych przykładów forsowanie czołgów pod wodą - aczkolwiek bardzo wydajne je s t  jednak bardzo trudne i  kłopotliwe# Wymaga ono bardzo dokładnego przygotowania: rozpoznanie r z e k i, usta­lenie charakteru dna, przygoto¥ianie zjazdów i  dojazdów^ które nie mogą przekraczać kąta nachylenia 20;S itp# Wszystko to wy­maga, by na przeciwległym brzegu, a przynajmniej na kieruii- kach PPP -  były nasze wojska, które by umożliwiły wykonanie wyżej wymienionych prac# Inaczej forsowanie pod wodą będzie bardzo niepewne -  ryzykowne i  może kończyć się  niepowodze­niem* Łlało tego# Czołgi po \'iylądowaniu należy odszczelnić gdyż in aczej nie będą one bojowo pełnowartościowe /działo/*Stąd wypływa nieodpart5?' wniosek -  że PPP mogą być dopiero



gotov/e vi; G + 60, chyba, że na przeciiwległym brzegu ;już uprzed­nio będą własne pododdziały* Lecz wówczas będzie to forsowa­ni© przygotowane w ograniczonym czasie*Przy forsowaniu z marszu czo łg i rzadko będą mogły forsować pod wodą razem z pierwszymi rzutami dyw izji -  nie mówiąc już o pierwszych rzutach pułków* Chyba, że na okresłonym k ie ­runku mamy bardzo dokładne dane o rzece od rozpoznania agen- turalnego, desantów itp  -  wówczas to forsowanie można prze­prowadzić z pierwsz3rmi falam i /rzutami/*Rzeki na zachodnim TBW są zazivyczaj uregulowane a więc głębokie a ich  brzegi zabetonowane, strome i  wysokie* Takie rzeki bez specjalnego przygotoviiania nie mogą byc forso­wane pod wodą*Forsowanie pod wodą takich rzek będzie zapewnie pro­wadzone na terytorium zajętym przez własne wojska szczególnie w początkowym okresie wojny, by tym samym odciążyć mosty i  drogi* Lecz w toku vialki -  jeszcze raz podkreślam -  forsowa­nie po dnie je s t  trudne -  i  może ono mieć miejsce dopiero w późniejszym okresie forsowania tz n , gdy nasze pieafwsze rzuty pułków rozwiną powodzenie na przeciwległym bi^zegu*
VI tym wypadku te m in  ^Sforsowanie po c h i l e /drugie rzuty dy­w iz ji/  nie będzie dostatecznie ścisły* Będzie to już raczej przeprawa*Reasumując stwierdzamy, że czo łg i przeznaczone do wspierania pierwszych f a l  muszą byc przeprawiane na G3P; innym wyjściem je s t dostateczne wyposażenie czolov^iych pod­o i iasiał ów n aciera jącej dyw izji w czołgi pływające. W póź-- nisjszym okresie można przystąpić do przeprawy czołgów po dnie. Hatui^alnie prace przygotowawcze do wspomnianej przepra­wy należy rozpocząć niezwłocznie z momentem ogniowego przyg‘S. t ow ania f  ors ow ania *Dla ułat?d.enia obliczenia przeprawy i  nasycenia czołgów naprczaciwległym brzegu przy forso?/aniu pod wodą -  należy za-stosDYijać wzór : m ^I ^ ^  * -vT -  czas przeprawy w minutach; w -  ilo ś ć  przeprawianych czołgów; d -  ilo ś ć  tras we wszystkich punktach;V -  szyb k ość ruchu  czołgów  po dnie /w m inutach/*



Załóżmjs że mamy przeprawić 220 czołgow przez rzekę szerokości 200 m, Bzybkosć ruchu czołgów po dnie 8 lon/godz« / 2 -3 V t urzą­dzamy' dwa PPP po trzy trasy w każdym TF1\ Stąd będziemy m ieli
T

220 ss 110C z y li 220 czołgów na dwóch PPP, w których je s t  po trzy  trasy -  przeprawimy w tym wypadku w ciągu 110J e ś l i  początek przeprawy nastąpi w G -f 60 -  to wspomniana ilo ś ć  czołgów znajdzie się  na przeciwległym brzegu w G + 170 • Oczywiście chodzi mi tu o rozważanie ogólne* Szczegółowe w yli­czenia i  odpowiedni podział /urzutowanie/ czołgów w zależności od potrzeb walki i  ze względu na sposób forsowania -  przeprowa­dzę przy rozpatrywaniu możliwości dyv?izji*Na podstawie powyższego rozważania można powiedzieć t-  forsowanie po dnie /pod wodą/ może być dokonywane przez na­stępne rzuty dyw izji* Pierwsze rzuty pułków muszą przeprawić swe cz o łg i na GSP, za wyjątkiem czołgów pływających;-  forsowanie po dnie /pod wodą/ -  wymaga bardzo dokładnych przygotować -  tak w sensie rozpoznania i  przygotowania rze­k i ,  jak  i  tecluiicznych zabiegów w stosunku do_ czołgów;-  wspomriiany sposób f j e s t  wygodny na własnym tery­torium w okresie domarszów, by odciążyć drogi i  mosty;-  należy w dalsz îon ciągu szukać teclinicznych rozwiązań szyb- kifiga uBzczelnianla i  odszczelniania czołgów;-- w ramach dy/dzji zmechanizowanej, aby utrzymać odpowiednie n atarcia  /6-8 kra/godz*/ -  należy stosować wszystkie BposŁby i  metody forsowania czołgów* Nie wolno polegać na sposobie, tak ze względu na czas przeprawy czołgów,- jak i  względu na zagęszczenie punktami przeprawowymi od­cinka rzeki w pasie d ziałan ia DZ, oraz ze względu na potrze­by budowy punktów przepraw w innym m iejscu;-  forsowanie pierwszych rzutów pułków /pierwBZjj^ch fa l/  musi być s iln ie  wsparte ogniowo z własnego brzegu -  tak z d z ia ł , czołgów jak i  przez lotnictwo -  by zapewnić pierwszy odskok od r z e k i, któi»y da możność dalszego płynnego forsowania w tempie możliwie równym tempu normalnego natarcia* Aczkolwiek czas przeprawy czołgów po dnie w ramach dyw izji zapewnia wspomniane tempo n atarcia  -  to jednak nie w pełni odpowiada



ono wspołcsesnyra wymaganiom forsowania, gdyż pierwsze fa lo  będą 2;musaone po przeprawieniu się  na przeciwległy br«eg około godziny prowadzić walkę bez czołgów*^Wspomniałem już uprzednio, że oprócz W3miienion3Jt;li 
dwóch sposobów forsoviania /G3P i  PPP/ -  praktykowaizy je s t nadal sposób forsoviania czołgów na promach i  mostach* Obec­nie naó?i!i©tlę przeprawę czołgów przy pomocy tych sposobów*
irzeprawy promowe były szeroko stosowane w toku ubiegłej wojny, obejmowały one forsowania nie tylko czołgów lecs również a r t y le r i i ,  samochodów itp*Dla budowy promów -  w celu przeprawy czołgów -  stosujemy pon­tony z parków TPP oraz typu ’’Lenta'^ produkcji radzieckiej i  rumuńskiej*-  pramy z parku TPP*Cały park TPP zawiera 36 pontonów, do przewiezienia tych pontonów potrzeba 116 samochodów /9o pontonó\'v, 4 przysta­nie kozłowe i  4 przystanie bębno^^e/," długość kolumny ca­łego parku na samochodach v/ynosi 4 km, szybkość marszu kolumny 25 km/god;Ł*Ze wspomnianego parku można budować promy j
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a3S E S S ;W S 3}4 -iiii’ -ż ;iiS S S s J  ESSSSSSS2--3iia ESSESSSS E ^ ^ S S : ETESSaSSESES S i e J as ES ES S i iS - l i lE S S r  r i iS S E -A - I . - iE S S iŁ r i.  mOozy\’uiście' interesuje nas przede wszystkim prom poa obciążenie 50 ton* Takich promów jak widzimy z parku można zbudować tylko 12 sztuk* Dywizja zmechanizowania ma etatowo pół parku c z y li  może zbudować t promów tego typu*Praktyka o statn ie j wojny oraz doświadczenie z ćwiczeń ostatnich la t  wykazuje, że promy można zacząć montować na rzece wówczas, gdy przeciwnik będzie pozba\^iony możności



pro^/vad?cmia ognia na lusti^o viody z  broni maszynowej i  prze­ciw i  to przede wszystkim -  ognia obserwowanego#Ja k  ‘̂ xprs^'inio podano pierwsze fa la  muszą dokonać m ożli­
wie £zył̂ k@ olakCiku od lu stra  wody na odległość około 2-3 km aby uiru>iliw lć budowania promów* J e ś l i  ujnownie przyjmiemy# że fa le  po \'3ylą,dowaniu rozw iną normalne tempo na-tai-clH 6-8 km/godz* -  to  na pokonanie te j przestrzenimu.?!K5ą ane s tr a c ić  oko3:o 30 minut# C z y li promy można zacząć bućWwdć w G 30* J e ś l i  ^̂ eźmieray pod uwagę# że na konstruk­c ję  /50 ton/ potrzeba 30-35 minut -  to wspomniany prombęds?;la goto^iy d o p iero  w G -h 60*Same załadowanie i  wyładowanie wyniesie minimum po 5 minut# zaś przejazd pi^zez rzakę /szerokość 200-'250 m/ 5 minut w każdą stronę*C z y li pieiwisz© cz o łg i znajdą się  na drugim brzegu najwcześ­n ie j w G -t- 75* Każda następna p artia  czołgów może znaleźć s ię  na drugim brzegu co 20 minut*J e ś l i  przyjmiemy np*® że dywizja zmechanizowana posiada pół parku TPP i  p r z y d z ie lo n o  je j  np. 1 TPP z których może wybu­dować 18 promeSw 50 tonowych# to przeprawa czołgów będzie przebiegać n a s tę p u ją c o  t - w  G + 73* p rz tp ra w i się 18 czołgów |-  do G -i“ &3* /75 'ł* 20/ przeprawi się 36 czołgów;-  dc G + 115 * przeprawi się  54 czo łg i itd *Na przeprawiani'^ 220 czołgów trzeba średnio biorąc i 
220 i 13  ̂ 12 obrotów. 12 x 20 minut « 240» -  4 godziny* Gi*yli pełne 4 godziny musimy s tra c ić  na samą przeprawę* Ponieważ początek przeprawy je s t  w G i- 60 -  stąd 220 czołgów możemy mieć na drugim brzegu przy pomocy promów TPP dopiero w G + 5 godzin* W powyższym rachunku nie wzięto pod uwagę rezerwy promów*T'Sn sposób przeprawy czołgów je s t »stanowczo nieodpowiedni

D '; v iiu' V i %n ie  zape?m ia n a s y c e n ia  pier^^jsz^rch f a l  /rzutów / czo łg a m i 
''K począ.tkowjnn o k r e s ie  w a lk i na drugim  brzegu# ponieważ p ierw sze c z o ł g i  B\YP będą na p rze ciw le g ły m  brzegu  d o p ierow G



-  nie odpovdada ogólnemu tempu natarcia d yw izji.Głębokość ugrupo\'^ania djrwizji zmechanizovmnej będzie zazYjy-*- czaj wynosić około 20 km /mam na myśli rzuty boio’we/, prze­to przy założonym i  wymaganym tempie n atarcia /6-S km/godz/ dy\"iizja winna przekroczyć przeszkodę wodną w ciągu rkoło3 godzin. PorsoY^anie czołgów po dnie /pod wodą/ ten postu-- la t  spełnia /nie zapewniając długo nasycenia pierwszych f a l/ ,  natomiast forsov^anie czołgów prẑ ?* pomocy promów TPP nie spełnia i  tego wymagania. C z y li w ogóle nie może być brany pod uwagę przy forsowaniu DZ z marszu#Dla przeprawjr czołgów w ramach armii ten rodzaj przeprawy może byc stosowany i  to raczej tam gdzie prze\’jiduje się  budov<ię mostów ze wspomnianych promów#Na podstaY^ie Yiięc powyższych rozważań można stw ierdzić, że wyposażenie DZ w promy TPP nie daje gwarancji na uzyskanie 
potrzebnego tempa forsowania# V/skazan^/m by było przydzielenia na ich raiej:sce innych środków przepravjowych#Promy z parku ^Łenta^’ tPonieważ mam Yiięcej dokłaanych danych o ” Lenta” r a d z ie c k ie j-  zajmę się  rozpatrzeniem tego typu promów. ZreE^ztą typ ru-*- muński też je s t  w ztisadzie podobny#Cały park posiada 32 pontony + 4 przystanie -f 2 naviierzchnie# Przewiożony je s t  na 38 samochodach JAZ 212# Długość kolumny około 2 km /TPP -  4 km/# Szybkość raarszu -  około 40 km/godz. /TPP 25 km/godz#/# C iągn iki -  BMC -  150 /szybkość na wo­dzie 8-9 to/godz./#Z parku ’-Lenta" można v/ybudoViłać promóvíí t

\ Nośność pro- ĵ mów w tonachr  40
¡I lo ś ć  promów ¡Czas mont Iz całego park«| yj minutae azu StanIi4 jS | ł u g i

I é’
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U i80 8Ponieważ czo łg i w dyi^Jizji zmechanizowanej  są typu 54A, lub T-54Tai.'I -  o wadze bojowej około 36 ton -  przeto Yjystarczą je j  promy o nośności 40 ton#



tesitaż promu vi;^mosi 3 minuty /górna granica/#Początek montaiu przyjmijmy ta k i sam -  Jak  z parku TP? -  a 
vvięc Yi G + 3 0 « Stąd G -f 33 prom b id zie  gotov«y do załadoiwa-Czas za -  i  ^wyładowania po 5 minut*Przewóz Jedną strony -  3 minuty /w obie -  6 minut/#Za tym pierwsze cz o łg i na promach ’»Lenta’* mogą być na przeciw­ległym brzegu w G + 41*® Kaida następna p a rtia  czołgów będzie na dx»ugim brzegu /za -  i  wyładowanie 10 minut + obrót promu 6 minut/ -  średnio 15 minut* Przyjmijmy, że w dyw izji zmecha­nizowanej znajdzie s ię  1 park ’’Lenta” -  tzn* 16 promów 40 to-’ nowych -  będziemy więc m ie li 1-  w G 40 /śs:*edaio/ *- 16 czołgów;"* w G + 55 “  32 cz o łg iI-  w G + YO -  48 czołgów I-  w G + 85 -  64 czo łg i itd *Wszystkie cz o łg i BZ •“ 220 sztuk przeprawimyi 2 |£  x 15 ^ 210®# Początek przeprawy G  ̂ 40. Całość czołgów za tym znajdzie s ię  na przeciwległym brzegu w G + 250® /około 4 godzin/* Ogólnie stosuiemv -do tego wzór i T = <§> « d -  gdzie s.T ogólny czas przeprawy czołgów; p -  i lo ś ć  czołgów; k -  i lo ś ć  promów;d -  czas Jednego obrotu w minutach*Ten spoacb forsowania czołgów -  połączeniu z innymi metoda­mi przeprawy -  w pełni zabezpiecza wymagane tempo n a ta rc ia , lee.s n ie ste ty  powstaje przy nim dość duża przerwa między G /wylądowanie pierwszej f a l i /  a przeprawą pierwszych czołgów* Je s t  Jednak ona znacznie ranieJs2va od przerwy Jaka powstajo przy przeprawie cg)ołgów na promach typu TPP* Stąd zamiast dotychczas posiadanego w dyw izji pół parku TPP -  należałoby Je J  p rzy d zie lić  1 pai^k typu ’»Lenta” *Kończąc ogólne rozważania na tsmat forsowania czoł­gów przy pomocy promów -  Jeszcze raz należy stw ierd zić , że Jedynie mieszany /kombinowany/ sposób przeprawy czołgów m  różnych przeprawach stanowić może dla dy^vizji zmechanizo­wanej o Je J  sukcesach n atarcia  i  forsowania«



c/ £.2£ ł£ 6̂Most je s t  n ajbardziej v?ydajnym i  łatwym sposobem przeprawy czołgów» I*Ia on jednak i  swoje wady, o których już uprzednio krótko wspomniałem» 0 tych wadach mówił gen« broni Jerzy  Bordziłowski omawiając ćwiczenie «Wybrzeże« % «Obecnie należy także w inn^m świetle spojrzeć na zagadnie­nie przepraw mostowych» Pr^zeprawy mostowe są najbardziej wydajne, lecz najbardziej wrażliwe na uderzenia bronią ją ­drową, dlatego te ż , zwłaszcza w pierwszym olcresie forsowa­n ia , budowa mostów nie je s t  wskazana, skuteczniejsza je s t  przeprawa promowa, wprawdzie mniej wydajna, za to mniej narażona na zniszczenie«»Mosty odegrają na pewno ogromną rolę wówczas -  gdy zostaną przez własne wojska /0V/, desant powietrzny, roz­poznanie/ uchwycone, zabezpieczone i  utrzymane dla forso­wania dalszych oddziałów» I  w tym wypadku również należy mieć w pogotowiu inny sprzęt przeprawowy, gdyż mosty są bardzo narażone na zniszczenie m»in» przez miny jądrowe opóźnionego działania» V/spoinniane miny mogą być ustawione w od ległości 300 -  400 m od mostu i  wybuchać po pewnym, określonym c z a s ie , niszcząc most i  przeprawiające się  po nim wojska»Dlatego uchwycone mosty muszą być wszechstronnie ubezpie-- czone i  s iln ie  bronione®Ocz;^wiście, gdy rzeki są wąskie tz n , gdy ich  szerokość nie przekracza 50 m należy w ramach pułków i  dyw izji starać s ię  îawsze budować mosty natychmiast po osiągnię­ciu  i  przekroczeniu rzeki przez pierwszą f a l ę ,  gdyż w tym wypadku urządzanie innych przepra?j /za wyjątkiem GSP/ zupełnie się nie opłaci»Mosty szturmowe typu francuskiego mogą być montowane pod obciążenie 50 ton w ciągu 20 -  30 minutTego rodzaju mosty szturmowa powinny się  znaleźć na wypo­sażeniu naszych wojsk w następujących s iła ch  t-  po dwa komplety w pułkach;-  dwa komplety w~d.yvjizji»1/ Krótki Informator o s iła ch  zbrojnych F r a n c ji.



to prov3adzić d ziałan ia w aaźjm tempie także i  na Zachodnim TDV/| gdzie vią8kich i  uregulov?anych przeszkód miodnych je s t  bardzo dużo*Na szerokich przeszkodach viodnych -  od 100 m i  v?yżej -  należy naotaM,'ió się na budov<;ę mo8tóvi środkóyj etato^^ych i  przydzie­lonych dyw izji zmechanizowanej typu ” Lenta” , Trzeba założyć, że na rzekach o szerokości ponad 100 m -  n ie p rz y ja c ie l po­niszczy mosty i  trzeba będzie je od nowa budować#Do przeprawy czołgów budujemy mosty: pływające, na podporach sta ły ch , mieszane.V/ ramach dy^^izji wchodzą w rachubę, oprócz mostów szturmowych, mosty z parków ’^Lenta** i  TPP«-  iio£ty;̂  £  tMożna zbudować z całego parku :-  l6 tonowy -  355 m -  czas budowy 150*5-  50 tonowy -  265 m /z połowy -  121 m/ -  czas budowy 120• /zastęp ludzi do budowy -  384/#Nas in teresu je przede wszystkim most pod obciążenie 
50 ton /40 tonowych z tego parku nie mcżna budować, a l6^to- nowego nie warto budoviać -  przy posiadaniu PTG i  PT3/#W x>Gisie działan ia dyvJizji na szerokich rzekach /200 m/ w zasa­dzie trzeba będzie budować jeden most# J e ś l i  p rzyjąć , że dy­w izja zmechanizowana otrzyma przydział 1 TPP -  sumie będzie miała 1,5 TPP. Użytek z tego dowódca dywiizji może zrobić na­stępujący t-  przy d' godnych Włirunkach, gdy przeciw legły brzeg rzeki na ikrę słonych kierunkach je s t  uchwycony, dostatecznie bro­niony - piechota i  a r ty le r ia  może prowadzić przeprawę na transporterach, PTG i  PTS -  zaś czo łg i można skierować w większości po moście, z tym jednak, że do budowy mostu przystąpi dowódca w G + 10* /czas podwozu sprzętu/. W t e j  s y tu a c ji część czołgów do momentu gotowości mostu -  będzie s ię  przeprawiała na G3P*Most będzie gotowy w G + 130 /lO + 120/. Przeprawa po moś­cie  je s t  dość szybka -  35 lan/godz.;-  j e ś l i  most można będzie budować dopiero wówczas gdy na drugim brzegu wojska nasze '̂vywalczą odpowiednie warunki ku temu /pozbawienie przeciwnika skutecznego oddział;^wva-



nia ogniovyego na lustro Viiody/ -  to Vv6vjczas budoir-iia mostu z TPP nastąpi vj drugiej k o le jn o ści, Najpiei*^ trzeba będzie przepra -̂^ îać czołgi na GSP i  promach 50 tDiio\ivych i  PPP, a dopiero po przepra\’vieniu części czołgów /przynajmniej czołgów piei*viBzorzutov\'ych pułków/ sukcesywnie montować z działając^^ch promów -  mosty. W tym wypadku najwygodniej zacząć budo?mć most w G 90 /chodzi o to by do tego czasu na GSP, promach i  na PPP przeprawić pierwsze rzuty dyi^^izji i  około 160 czołgów •»- załącznik nr 3/* Czas budo?jy mostu wynosi około 120’ , Za tyra gotowość jego osiągnie s ię  w G + 210, Z załącznika nr 3 wynika, źe do tego czasu na przeciwległym brzegu będą już przeprawione czo łg i dyw izji zmechanizowanej, \Y danym wypadku most z TPP będzie raczej służył do przeprawy samochodów i  pozostałego sprzętu tran^- sportowego dyw izji nie związanego bezpośrednio z walką,ITa podstawie powyższego można stw ierdzić; -  gdy za­is tn ie je  konieczność budowania mostu w ramach dyw izji w wa­runkach forsowania z marszu z promów TPP -  le p ie j je s t  przejść jś c  na forsowanie czołgów innymi sposobami /GSP, promy, PPP/, a most przeznaczyć dla przeprawy transportu d yviizji. Most zacząć budować w di^ugiej kolejn ości tz n , w G 90; przy rzekach wąskich -  budować zawsze opłaci się mosty, n a jle ­p ie j z mostów szturmowych lub nawet z parku TPP,Przeprawy mostowe czołgóvi mogą być realizowane /przy gotowości przeprawy i^ ie j/  -  tylko w tym wypadku, gdy mosty są uchwycone przez na ŝze ?iojska,
0 wiele w^rgodniejsze w budowie są mosty ze wspomnianego par­ku ’̂Lenta” , z którego /32 pontony/ można zbudować most pod obciążenie 60 ton /40 tonowych nie buduje się/ długości 
227 m -  w ciągu 30 minut przy pomocy 13  ̂ lu d z i,Ponieważ uprzednio założyłem, że do dyYtiizjinzmechanizowanej średnio p rzyd zieli się jeden park -  stąd może onawybudować most o wyżej wspomnianej długości. I  tu również należy odpowiednio rozpatrzeć dwa wypadki s -  gdy do budowy mostu można prz5’'stąpić w G + 10 /nasze wojska ucliYjyciły uprzednio drugi brzeg a 10’ potrzeba na p:>i. lezien ie  sprzętu -  to wóyjczas początek przeprawy c z ó ł -



góví nastąpi w G + 40,  lees będzie to wypadek wyjątko\ny;-  gdy do budowy mostu przystąpimy w G + 90 /czołgi pierwszo- rzutowych pułków znajdą s ię  na przeciwległym brzegu -  załącz­nik nr 3/ wówczas gotowość wspomnianego mostu będzie w G +
120 /90 ^ 30/ .I  w tjrm wypadku nie opłaci s ię  kierować czołgów przez mostf a raczej niech one kończą forsowanie na PPP /załącznik nr 3/-  a na most kierować można inne elementy ugrupoviiania DZ#Przy posiadaniu parku ” Lenta” moźnaby sukcesywnie bu­dować most z d ziałających  promów, aby w G + 120 już rozpocząć przeprawę po nim arty2.erii i  elementów tyłowych. Taki sposób forsowania i  przeprawy -  skróci czas forsowania ca łe j dyw izji,Po rozpatrzeniu pokrótce przeprawy czołgów po mostach tjp u  ’*Lenta’̂  i  TPP -  można powiedzieć j przeprawa czołgów po moście w ramach DZ -  przy forsowaniu z -marszu -  w zasadzie n ie  ma r a c j i  bytu. W dyw izji raczej wystąpi forsowanie czo ł­gów pr^y pomocyI GSP, PPP, prompw. Budowę mostu dywizyjnego należało by z a c z ą ć  w drugiej k o lejn o ści /G -h 90/ -  sukcesyw­nie z d z ia ł a ją c y c h  promów, by po nim przeprawić część arty­l e r i i  c ię ż k ie j i  inne elementy ugrupowania / ty ły / .V/nioaki ogólne z forsowania czołgów 5 Po przeprowadzeniu an alizy  przedstawionego g ra ficzn ie  czasu przeprawy czołgów przy pomocy różnych środków i  sposobów forsowania /załącznik nr 1 / -  możemy dojść do następujących wniosków j;-  wszystkie sposoby forsowania /nawet GSP/ nie zapewniają przy forsowaniu z marszu odpowiedniego nasycenia czołgów BY/P pierwszych f a l  /rzutów/ na przeciwległym brzegu w n a j­bardziej gorącym czasie -  t j .  przy uchwytywaniu przez forsu jące pierwsze fa le  przeciwległego brzegu, ” odskoku” od rzeki na głębokość około 2-3 km, tz n . przy uchwyceniu rubieży /horyzontu/ zabezpieczającej względnie dogodne odpieranie kontrataków przeciTmika.Na okres od ch w ili wylądowania pierwszej f a l i ,  do chw ili dołączenia czołgów B\YP dowódca dyw izji musi zwrócić bacz­ną uwagę /ten problem rozpatrzę n iże j przy k a lk u la c ji przeprawy d yw izji/ .



l

-  N ajbardziej nowoczesnym środkiem przeprawy czołgów są GSP i  park ’̂Lenta’’ * Oba te środki zm niejszają przerwę d zielącą na­ta rcie  pierwszej f a l i  po wylądowaniu od dołączenia do n ie j czołgów*-  Forsowanie czołgów po dnie /pod wodą/ je s t  bardzo wydajne,lecz wjmiaga dużego przygotowania przy forsowaniu rzeki z mar­szu# Czas potrzebny na wspomniane przygotowanie wynosi mini«» raum 60*# C z y li początek przeprawy czołgów na PPP może nastą­pić w G + 60# Y/spomniana przerwa je s t  zbyt dużą, a tym samym i  niebezpieczna# Ten sposób forsowania /na PPP/ może byó stosowany w połączeniu z innymi /GSP i  promy "Lenta** -  za­łącznik nr 3/« - -Nawet przy uchwyceniu mostu i  ui*uohoraieniu go dla przeprawy stosunkowo wcześnie, należy stosować forsowanie czołgów na PPP, gdyż w ten sposób skraca czas forsowania, p a co najważniejsze nie kanalizuje ruchu czołgów# Czołgi BWP fo rsu ją  zasadniczo na swych kierunkach d ziałan ia i  nie doko­nują ruchów rokadowych na drugim brzegu#Przeprawę mostową w DZ należałoby organizować jedynie z par­ku "Lenta", przy czym w pierwszej kolejn ości z tego parku można by uruchamiać promy, a następnie sukcesywnie przebudo­wywać je na most#Podstawową wadą przeprawy czołgów przez most je s t  to , że w tym wypadku trzeba je  wyciągnąć w kolumnę, przeprawić po moście na jednym kierunku /szeroka rzeka i  1 most w DZ/, a następnie rozczłonkować na określone kierunki działania# Moment zw ijania s ię  kolumny czołgów, przemarszu przez most i  rozw ijanie s ię  po przeprawieniu -  je s t  bardzo niebezpiecz­ny przede wszystkim ze względu na działanie broni jądrowej / i nie tylko/ przeciwnika#Przy innych sposobach forsowania -  tego zjawiska częś­ciowo unilcniemy# Stąd -  przy forsowaniu po moście -  dowódca dyw izji na wyżej wspomniane momenty /zw ijan ie , przemarszu i  rozwijanie kolumny/ winien zwrócić szczególną uwagę i  do­brze zorganizować zabezpieczenie samego mostu, jak również i  przeprawiającej s ię  kolumny# Przede wszystkim j e ś l i  chodzi o obronę przeciwlotniczą#



-  42 -
Forsowanie czołgów /przeprawa/ za pomocą parku TPP /promy/

Unie odpowiada Już nowoczesnym wymaganiom pola w alki: długość kolumny parku i  czas budowy i t p .  są za duże i  d late­go winien on być zd jęty z zaopatrzenia DZ, Ha Jego miejsc© należy p rzyd zie lić  park Lent a” *Forsowanie czołgów przy pomocy GSP, promu "Lenta", PPP i  po moście "Lenta" -  wprawdzie zabezpiecza utrzymanie tempa na­ta r c ia  DZ równego tempu poza przeszkodami wodnymi -  to Jednak żaden z wymienionych sposobów nie spełnia podstawowego wymo­gu taktycznego: nie zapewnia od razu, z chwilą przeprawienia pierwszej f a l i  potrzebnego nasycenia czołgami BWP* Przerv'ia ta od 30  ̂ doZapewnienie pooząt^;oYiego sukcesu forsowania i  działania na przeciwległym brzegu piervjszych f a l  /rzutów/ w okresie gdy nie ma tara Jeszcze czołgów -  uważam za n a jis to tn ie js z y  problem| w forsowaniu d yw izji. Ten właśnie początkoYiy okres /około 30* od G/ zadecyduje w wielu wypadkach o powodzeniu forsowania DZ z marszu. Sprawę tę naJw łaściw iej rozwiązałyby czo łg i pływają-| c e , które by w dodatku p o tra fiły  prowadzić ogień z d z ia łv i CKM -  w tt'ku samego forsowania.Częściowo to zagadnienie obecnie może rozwiązać odpo­wiednie uzbrojenie na transporterach /SKOT//0  tym n iże j -  przyj rozpatrywaniu forsowania piechoty/., Na zakończenie omawiania problemu forsowania czołgów* podam k ilk a  danych o środkach przeprawowych państw k a p ita li-  s t 3̂ ;Jznyoh, dotyczących forsowania czołgów ' .

1/ Krotki Informator o podstaY;owym uzbrojeniu i  sprzęcie bojowym główn^^ch państw kapitalistycznych#
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Opróca wymienionych środków przeprawowych -  w państwach NATO są cz o łg i pływające jak : LTO/A/ /1944 r * / , którego ciężar bojowy wynosi 18 tonu grubość pancerza -  18 mm, wyposażony je s t  w haubicę 75 mm oraz 3 KM-7,b2, Szybkość na lądzie 24 i  na wo­dzie 11,2 km/godz»LVTH6 /1954 r«/ . Ciężar 39,2 tony, pancerz -  19 mm, po­siada 1 haubicę 105 mm, 2 KM-y /7,b2 i  12,07/« Szybkość na lą ­dzie 48 -  na wodzie 10,8 km/godz«Jent jeszcze czołg specjalny /mostowy/ AVLB /1958 r * / , którego c ię ż a r wynosi 5^,2 tony, pancerz -  102 mm» Szybkość 48 km/godz. Zadaniem tego czołgu je s t  przewożenia mostu o długości 19,2 mc lub 13,7 m -  o nośności 54 tony« Czas ułożenia mostu na prze­szkodzie wonej wynosi 3 minuty, a zd jęcie mostu -  około 10 minut Tyle danych o śrddkach przeprawowych czołgów armii państw kapi­talistycznych#J e ś l i  krótko porównamy te dane z naszymi środkami prze­prawy czołgów to nasuwają się  następujące spostrzeżenia :-  nasze GSP i  ^^Lenta’* -  są bardziej nowoczesnymi środkaminawet od mostu szturmowego ’’G illo is * ’ # Montaż promu G i l lo is  wynosi 10 zaś z ”Lenty" rad zieckie j 3 minuty# To ^a-mo dotyczy i  budowy mostu# Inne parki wojsk NATO są równie przestarzałe jak i  nasz TPP# /Oczywiście przestarzałe z punktu widzenia potrzeb dyw izji zmechanizowanej/#Jedynie most szturmowy na czołgu AVLB je s t  godny uwagi -  gdyż grubość pancerza tegoż czołgu umożliwia podwiezienie mostu na przeszkodę \iodną razem z pierviszymi falami# Mon­taż mostu trwa 3 minuty a zd jęcie  jego 10 minut# To napraw­dę bardzo wygodny most, który może być stosowany przy prze­prawie cięższego sprzętu razem z pierwszjmii falami# Nadaje s ię  on jednak przede wszystkim do pokonyvmnia kanałów i  \?ąskich rzek;-  w wojskach NATO nie spotyka s ię  ćwiczeń z forsowaniem czoł­gów po dnie. Prawdopodobnie uważa s ię  tam, że ten sposób forsowania je s t  bardzo ryzykowny i  ŵ ymaga dużych przygoto­wań;-  prowadzi się  natomiast forsowanie przy pomocy czołgów pły- wających, a zvfłaszcza czołgu LVTH/6/, którego pancerz i  uzbrojenie pozwala skutecznie prowadzić walkę i  wspierać piechotę# My czołgów o takich  parametrach na razie nie
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posiadam y. Hasze PT̂ ™76 są  zb y t s ł a b e , a w zw iązkach  t a k ­ty c z n y c h  j e s t  ic h  bardzo n ie w ie le .W c e lu  za|:>ewnienia w łaściw ego fo rso w a n ia  czołgów  DZ n a le ż y  k c n ie o z n ie  stosow ać m ieszane sposoby fo rso w a n ia  /G SP , prom y, PPP -  z a łą c z n ik  nr 3/* Sposób m ieszan y w ramach d y w iz ji  zm echanizow anej podyktowany j e s t ?  czasem  uruchom ie­n ia  danego s p r z ę tu  przeprawoYJego / r o d z a ju  przep raw y/, po­tr z e b ą  śi^odkaw fo rso w a n ia  /d an eg o . ro d z a ju /  w innym p u n kcie  • p rzeszk o d y w odnej; n ie  za g ę szcza n ie m  p rzeszk o d y wodnej /od­c in k a  fo rso w a n ia /  -  je d n o c z e ś n ie  dużą i l o ś c i ą  różnorodnych punktów przepraw ow ych.U ru ch am iając dany punkt / r o d z a j/  przepraw y -  n a le ż y  m ieć na uwadze n ie  t y lk o  je g o  a k tu a ln ą  p o tr z e b ę , a le  i  p rzy d a tn o ść p e rsp e k ty w iczn ą  / n p .r  prcmy -  a z n ic h  m o st, GSP -  a n a s tę p ­n ie  u ż y c ie  ic h  na in n e j p rz e s z k o d z ie  wodnej i t p . / .

mb/ Forsow anie p ie c h o ty  i  a r t y l e r i i
Obecny c h a r a k te r  d z ia ła ń  bojow ych wymaga, by w p a s ie  n a t a r c ia  d y w iz ji  p u łk i d z ia ł a ł y  na p o szcz e g ó ln y ch  /w z a s a ­d z ie /  B?.imodzielnych k ie r u n k a c h , a tempo d z ia ł a n ia  ty c h  p u ł­ków daoydujs o powodzeniu n a t a r c i a ,  a w tym i  fo rso w a n ia  przesZikód wodnych. S tą d  n a le ż y  dążyć do usam odzie3-niania pułków i  p r z y d z ie la n ia  im odpow iednich środków przepraw o- w yali, p rzy  pomocy k tó r y c h  p u łk i zmechanizowane / s z c z e g ó ln ie /  p o t r a f ią  p rzep raw ić n ie  t y lk o  p ie c h o t ę , le c z  a r t y l e r i ę  o raz c z ę ś ć  / p rz2,m ajm n iej/  czo łg ó w .O b e c n ie , gdjr p u łk i m ają na swym w yposażeniu tr a n s p o r te r y  pły* w ające typ u  SKOT /TOPAZ/ do przew ożenia p ie c h o t y , PTG -  do przewGżexiia s p r z ę tu  / s z c z e g ó ln ie  a r t y l e r i i  i  samochodót»»/,PT3 -  do przew ożenia c ią g n ik ó w , n a le ż a ło b y  je s z c z e  tym pułkom dodatkowo p r z y d z ie l i ć  m cety toviarzyaząoe /szturm o­we/ pod o b c ią ż e n ie  40 t o n , do pokonywania p rzy n a jm n ie j w ąsk ich  p rzeszk ód  wodnych, ta k  c h a r a k te r y s ty c z n y c h  d la  zacno dnie go TI}\7«Omówię p o k ró tce  te  z a g a d n ie n ia  t-  Pie^choi^a^O becnie p ie c h o ta  j e s t  przewożona na tr a n s p o r te r a c h  p ły w a ją ­c y c h .
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W d3r;!i2? ji zmechanizowanej -  są to przeważnie SKOT» Krótkie dane tego typu transportera }-  na kołach -  o szybkości na lądzie 80 -  na wodzie 10 km/godz,;-  ładowność -  na wodzie i  na lądzie^ -  2 tony, lub 2 + 18 lu d zi;-  c ię ż a r  własny -  12 ton;-  obsługa -  2 lu d zi /TOPAZ ma podobne właściwości -  tylko je s t  na gąsienicach i  ma szybkość na lądzie -  50 km/godz#/#Obecnie -  zgodnie z organizacją dyw izji zmechanizowanej -  na j e j  wyposażeniu je s t  351 SKOT# W pułku zmechanizowanym -  96 SKOTfW batalionach -  23  ̂ a w kompaniach po 6 SKOP#Biorąc pod uvmgę powyższą ilo ś ć  transporterów -  należy zało- ¿yo, że każda kompania W2*az z CKM i  pozostałym etatowym uzbro­jeniem je s t  zdolna pomieścić się  na SKOT i  na nich bez w iel- kioh przeszkód -  sforsować przeszkodę-\vociną# Wprawdzie rozwią­zanie organizacyjne nie je s t  zupełnie dobre, bo w kompanii je ^ t 3 drużyn + druŹ3rna CKM i  one to mają się  iimieścić na 6 Dlatego plutony muszą być dzielone« A tostwarza wieZkią niewygodę w dowodzeniu i  walce* Transporter powinien przewozić drużynę, względnie pluton w całości«Wspomniane transportery SKOT i  TOPAZ mają dużą szyb­kość na lądzie i  dą w zasadzie zdolne do poruszania się  po bezdrożach«Przeszkoda wodna nie na każdym jednak kierunku może być przez nie pokonywana, gdyż muszą one mieć odpowiednie zjazdy i  wy­jazdy /kąt nachylenia brzegów do 20^/* J e ś l i  więc nie będzie tak ich  warunków -  trzeba będzie je  przygotować /bux*zyć brze­g i  itp/« Przy pokonywaniu rzeki przy pomocy wozów SKOT każdy b atalio n  pierwszorzutowych pułków dyw izji winien forsować rzekę przynajmniej na jednym punkcie przeprawy desantowej« Piei^WHza fa la  /kompanie pier\'yszych rzutów batalionów/ winny mieć możność pokonania rzeki na swych kierunkach d zia ła n ia , by po sforsowaniu nie dokonywać ruchów skośnych lub roka- dowych#Można p rzy jąć , że kompania poruszająca się  na transporte­rach SKOT podudzie do rzeki na odcinku około 1 kilometra /między transporterami odległość do 150 m/« Forsowanie winno się  odbyć na c a łe j szerokości odcinka kompanii« Ba-
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t a l i o n  ZQ.zmjQza2 ’̂Sfyjdzie nad rse k ę  dwiema kompaniami w pierwszym  r z u c ie «  S tą d  je g o  punkt przepraw y w in ie n  wyno­s i ć  około 2 km s z e r o k o ś c i«W pułku za  tym winno być dwa t a k ie  punkty przep raw y, o po­je m n o ści po dwie kompanie na każdym»,  Poniew aż szyb kość SEOT na wodzie w ynosi około10 km /godz», w ięc pokona on rze k ę  /200-250 m/ w c ią g u  2-3*« To d o s ta te c z n ie  szybko« C z y l i  po 2-3* od momentu o d b ic ia  p ie r w s z e j f a l i  od ?iiłasnego b rzegu  -  w ramach, pułku -  maże być na drugim  b rzegu  4 kom panie, a w d y w iz ji  0-12 kom panii /w z a le ż n o ś c i  od i l o ś c i  pułków w pierwszym  r z u c ie / »Ta s i ł a  p rzezn aczo n a j e s t  do r o z w in ię c ia  n a t a r c ia - n a  p rz e ­ciw le gły m  brzegu  w początkowym o k r e s ie  -  i  to  w całym  p asie  d z ia ł a n ia  d y w iz ji  /o k o ło  20 km/«P o z o s ta łe  f a l e  i  r z u ty  są  w z a s a d z ie  u n ie z a le ż n io n e  od środ­ków przeprawowych 1 w ś la d  za p ierw szą  f a l ą  — mogą forso w ać rz e k ę  na trans^p o rt erach« H a le ż y  jed n ak  regu lo w ać forsov?anie t a k ,  by utrzym ać odpow iednie tempo n a t a r c i a ,  a je d n o c z e ś n ie  zaohawać o d le g ło ś c i  m iędzy p o szczeg ó ln ym i elem entam i u g r u -podyktowane w zględam i ta k ty czn y m i,Temp© fo rso w a n ia  / 2 - 3 V  z m n ie js z y ło  do minimum c z a s  p rzeb y­w ania p ie c h t t y  na lu s t r z e  wody -  to  j e s t  c z a s , gdy b y ła  ona w z a s a d z ie  «’bezbronna” » Po wjriądowaniu p ierw sza  f a l a  winna m ieć odpow iednią s i ł ę  by r o z w ija ć  n a t a r c ie  w głąb «[~^7Bpomniałem u p r z e d n io , że w tym c z a s ie  w z a s a d z ie  p ie c h o ta  b ę d zie  pozbawiona czołgów  BVfP» D la te g o  bardzo is t o t n e  s t a je  s i ę  w sp a rcie  ogniowe p ie rw sz e j f a l i  z w łasn e­go brzegu» L ecz to  je s z c z e  n ie  r o z w ią z u je  spra'wy» Po w ylą­dowaniu p ierw sze f a l e  powinny bĵ -ć w spierane w ruchu p rzez ś r o d k i , k tó re  częścio w o  m ogłyby z a s t ą p ić  c z o łg i»  Tymi środ­kami m ogłyby być tra n sp o rte x 'y  SKOT, le c z  n i e s t e t y  d o ty ch ­c z a s  n ie  są» Mogą one wprawdzie ro z w ija ć 'o d p o w ie d n ią  szyb ­k ość nawet po b e z d ro ż a c h , a le  n ie  mogą w sp ierać p ie c h o ty  w w/alce, gdyż n ie  są  u zb ro jo n e»W^prawdzie po prawej s tr o n ie  z przodu j e s t  m ie js c e  na zamontowanie b r o n i , le c z  d o ty ch cza s  n ie  r o z s t r z y g n ię t o , cz y  ma być tam zamontowane d z ia łk o  c z y  t e ż  CKM» A p r z e c ie ż  w ła śn ie  tr a n s p o r t e r  opancerzony musi być zd o ln y  prow adzić
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ig i e ń  vi ruchu  -  ta k  z d z ia ł a  / z w a lcza ć  le k k ie  c z o ł g i  p rze ­c iw n ik a  i  je g o  t r a n s p o r te r y  opancerzone/ ja k  i  CKM /v3a lk a  z p ie c h o tą  n i e p r z y j a c i e l a / ,  -  Pow inien rów n ież móc zw al­c z a ć  sam o lo ty  /a zw ła szcz a  h e lik o p t e r y /  p rze civ m ik a  na n i s ­kim p ułap ie#J e ś l i  n a to m ia st p ie c h o ta  zmuszona z o s ta n ie  w toku w a lk i ’’wy­sk o czy ć«  z t r a n s p o r t e r a , by zaatakow ać p ie s z o  punkt oporu n i e ­p r z y ja c i e l a  -  t r a n s p o r t e r  w in ie n  być z a o ln y  w esprzeć j ą  og­niem# Wleźmy d la  porów nania p ły w a ją ce  tr a n s p o r te r y  opance­rzo n e a r m ii k a p ita listy czn y ch *^ ^ #1# P ły w a ją c y  g ą s ie n ic o w y  tr a n s p o r te r  opancerzony M 59% łado^^gnosc -  12 l u d z i ,  gru b o ść p an ce rza  -  16 mm, u zbro­je n ie  -  1 CKM -  1 2 ,7 f szyb k ość -  na lą d z ie  51 ~ na wo- 7 lan/godz#, c ię ż a r  ?iłasn y -  19 ,5  tony#

2# F ł3rA'ający g ą s ie n ic o w y  t r a n s p o r t e r  opancerzony M-113i ładow ność -  13 l u d z i ,  gru b o ść p an cerza  -  32-45 mm /alu m in iu m /, u z b r o je n ie  -  1 CKM -  1 2 ,7 f szybkość -  na lą d z ie  64 -  na w odzie 6 km/godz#, cię^żar w łasny -  1 0 ,5  tony#3* P ł5n’v a ją cy  g ą s ie n ic o w y  t r a n s p o r t e r  opancerzony M-114 / 1960/s ładow ność -  4 l u d z i ,  gru b o ść p an cerza -  ch ro n i p rzed  p o cisk am i b r o n i s t r z e l e c k i e j ,  u z b r o je n ie  -  1 CKM -  12 ,7  -f 1 CKM -  7 ,6 2 , szyb k ość -  na lą d z ie  64 na wo­d z ie  6 km/godz#, c i ę ż a r  w łasny -  6 ton#V/prawdzie na żadnym z w^-miienionych tra n sp o rte ró w  p ły w a ją cy ch  n ie  ma d z ia ł e k , le c z  na każd3rra z n ic h  są  CKM-y -  nawet w i e l -  kckalibrow e#  J e ś l i  weźmiemy pod uw agę, że arm ie NATO m ają c z c ł g i  p ły w a ją ce  -  s z c z e g ó ln ie  c z o łg  LVTH6 -  to  częścio w o  sprawa w a lk i p ierw szych  f a l  w w ojskach  ITATO j e s t  rozw iązana#U nas n a to m ia st d o tjrch czas t a  spra\ -̂ia j e s t  c a łk o w ic ie  otw arta#Ze swe:j s tr o n y  viidzę n a s tę p u ją c e  u z b r o je n ie  d la  t r a n “- s p o r te r a  SKOT t-  je o n o  d z ia łk o  /w zględ n ie  g r a n a t n ik / ,  k tó r e  bez tru d u  byłob y zd o ln e  zw a lcza ć  tr a n s p o r t e r y  opancerzone n i e p r z y ja c i e l a  i  je g o  c z o ł g i  p łja ^ a ją c e ;-  je d e n  CKM z przodu -  14 ,7  mm -  do n is z c z e n ia  g ą s ie n ic  w tra n -
#Mw mm CK» a#« mm mm 4 M  mm mm mm mm mm mm mm c b b  mm mm mmm mm mm mm mm cc* mm mm mm c»u<1/ K r o t k i  In fo rm a to r  o podstawowym u z b r o je n iu  i  s p r z ę c ie  główn^j^ch państw k a p it a lis ty c z n y c h #
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s p o r te r a c łi i  c z o łg a c h  oraz do prow adzenia o g n ia  do samolo-- tów / h e lik o p ta r 4 v /  na niBkle-h p u ła p a ch ;-  je d e n  CKM norm alny -  d la  z w a lcz a n ia  piechoty®Tak u zb ro jo n y  SKOT s t a n ie  a ię  n arzęd ziem  w a lk i 1 p o t r a f i  częścio w o  /na pewien czao /  u n ie z a le ż n ić  p ie c h o tę  od czołgów®Reasum ując o gó ln e  za sa d y  fo rso w a n ia  p ie c h o ty ^ n a le ż y  s t w ie r d z ić  s-  p ie c h o ta  na SKOT j e s t  zd o ln a  fo rso w ać rze k ę  w szybkim  tem pie na o k re ślo n y c h  kiarankach®  zap ew n ia ją c p łyn n o ść fo rso w a n iaw tem pie \'^yinagajiyin w nattf^rciu poza p rzeszkodam i Miodnymi® Forsow anie można px*zepro\^aós±6 w tak im  ugrupow aniu ja k i e  od­pow iada k o n c e p c ji  w a lk i na p rze ciw le g ły m  brzegu® K o le jn o ś ć  i  szyb k o ść fo rso w a n ia  dowódcy p o sz cz e g ó ln y ch  s z c z e b l i  mogą dow olnie regulow ać^ m ając na uwadze zachow anie odpow iednich o d le g ł o ś c i  /w g łą b  i  w szerz/ m iędzy p o szczeg ó ln y m i elem entam i ugi*upowania bajow ego t-  w ym ieniony t r a n s p o r t e r  j e s t  dobrym środkiem  tra n sp o rtu »  le c z  z braku u z b r o je n ia  n ie  j e s t  środkiem  w a lk i;-  p ierw sza  f a l a  -  w początkowym oki^esie fo rso w a n ia»  gdy j e s t  p czb aw io m  czołgów  “  winna być odpow iednio w sp ieran a ogniem 
z w łasnego brzegu» by m ogła wykonać p ostaw ione zad an ie»  s z o z e g G ln la  j e ś l i  c h o d z i 0 uchw ycenie odp ow ied niej r u b ie ż y  na g łę b o k o ś c i pierwszymi! k i lk u  kilom etrów  od lu s t r a  wody;-  n a le ż a ło b y  u z b r o ić  n asze  tr a n s p o r te r y  opancerzone» by z a ­pewnić w zględną ^sam odzielność p ie c h o c ie  zwłae^-ci^a w p o ­czątkowym o k r a s ie  fo rso w a n ia  /p ierw sza  fala/®““ ¿artyleria _D yw izja  zm echanizowana ma w swoim s k ła d z ie  zn aczną i l o ś ć  a r t y l e r i i ,  k tó r a  winna być p rze v jie z io n a  px^zaz rze k ę  na środkach sp ecjaln ych ®  h ie  b io r ę  pod uwagę u z b r o je n ia  p ie c h o ­t y  do kom panii w łą c z n ie , k tó r a  to  u z b r o je n ie  p rzep raw i s ię  razem  z piechotą®W b i:ita lio n ie  n a le ż y  p rzep raw ić na PTG i  PT3 n a s tę ­p u ją c e  ś r o d k iI  3 120 mm /waga m o źd zierza  500 kg> c ią g n ik  ZIS--151 5500 k g , razem około 60OO kg/® R e s z ta  u z b r o je n ia  b a t a lio n u  p rzepraw i s i ę  razem z p iech o tą#
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W pułku zmechanizov9anym -  należy prze praw i<5 5-  baterię haubic 122 ram -  G szt« /po około 3 tony/; pluton d ział 85 rara ~ 3 szt# /po około 2 tony/;W dyw izji zmechanizowanej j-  pułk a r t y le r i i  haubic 122 ram -  36szt# /po około 3 tony/;-  2 baterie 152 ram haub*-arra# -  8 s z t . /po około 7 ton/;-  1 bateria armat 122 mm -  4 szt# /po około 7 ton/;-  1 dyon art# ppanc 85 mm -  8 s z t . /po około 2 tony/;-  1 pułk art.p lo t#  57 mm -  24 szt# /po około 4#5 tony/;-  ewentualnie przydzielony dyon armat 122 mm -  12 szt# . /po około 7 ton/;-  1 dywizjon rakiet taktycznych -  3 szt# /po 18 ton/# Reszta /oprócz czołgów i  sprzętu transportowego/- przeprawi się  razem z piechotą# Z tych danych widzimy, że sprzęt arty­le r y js k i w ramach dyw izji zmechanizowaneJ oscyluje w gran i- caeli między 2-3 tony, a 7 ton /nie lic z ą c  drt/#Do transportu powyższego sprzętu używane są następujące ciągni* k i X-  do moździerzy 120 mm oraz dla haubic 122 mm i  d ział ppanc 85 ram -  ZIS 151 lub Star 6 x 6 -  wagi ok# 5f5 tony;-  dla haubico-armat 152 mm i  armat 122 mm -  ciągnik ATS -  wagi około 12 to n , ten sam ciągn ik  uŻ3rwany Je s t  tównież i  dla armat plot 57 mm#Z powyższego wynika, że dla przeprawy wyżej wymienionego sprzętu należy stosować :-  PTG -  61 ,  który rozw ija szybkosc na wodzie do 10 km /na lądzie 20/na godzinę, nośność na wodzie -  5 ton /50 d z i/ , c iężar własny -  10,5 tony;-  PT3 /transporter gąsienicowy/ : szybkosó na wodzie 10,6 km /na lądzie 40/ na godzinę, nośność na wodzie 10 ton , ciężar własny 12 ton /wyjątkowo można na nim przeprawiać ciężkie  c ią g n ik i a r ty le r y js k ie ;-  promy, względnie mosty#Ponieważ armaty 122 mm, armato-haubice 152 mm oraz drt -  mogą być przeprawiane w .zasadzie razem z drugimi rzu­tami dyw izji /zasięg ognia/ -  na promach a często i  po moś­c i e ,  przeto PTG i  PTS winny wystarczyć w zasadzie dla prze­prawy a r t y le r i i  dyw izji zmechanizowanej, z tym Jednak, że na
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PTG n a le ż y  p rzep ravjiac s p r z ę t  bojovjy a r t y l e r i i ,  z a s  na F IS  c i ą g n i k i «lla  PTG 6 l można p rzep raviiaćs arm aty do 100 h au b ice  do I 52 mm, arm aty p lo t  do 85 mrn, samochody Z is  I 5I  /bez ładunku/ Vi!ylątkoTJO 1 samochody Gaz -- 63 /bez ład u n k u /, samochody S t a r  6 x 6  /bez ładunku/ “* Yjy^ątkowo# 50 lu d zi#  Według danych a r ty k u łu  p łk  mgr K o ła cz y k a  /T a jn a  lĄrśl T/ojsko- vja Kr 1/64  s# 268““269/ -  na M S  -  mô żnai p rzep raw iać ładunek do 10 to n  “  w t^nn i  c i ą g n ik i  a r t y le r y js k ie #J e ś l i  ¿mierny pod uwagę, że w ramach d y \ v izji mamy o g ó ln ie  około 300 je d n o s te k  do przepraw y / a r t y l e r i i  i  clą*» 
gnlkcm /^^  -  to  j e ś l i  nawet za ło ży m y , że h a u b ico -a rm a ty  152 mm, arm aty 122 mm -  przepi^awią s ię  z d ru gim i rzu ta m i d ^ m iz ji po m oście -  to  i  ta k  będziem y m ie l i  około 25O je d n o s te k  do przeprawy#1'Iawet j e ś l i  z gru b sza  z a ł o ż y ć , że vr)miienione 250 j e ­d n ostek  tr z e b a  przep raw ie razem z pierwszym  i  drugim  rzutem  bejowym dya^siizji -  to  zn aczy  w g r a n ic a c h  około G 4- 3 go d zin y-  to  b io r ą c  ped uwe^gę c z a s  o b ro tu  PTG i  PT3 dojd ziem y e g o M  n ie  do n a s tę p u ją c y c h  p o trze b  w t 3’‘m z a k r e s ie  ramach d y w iz ji  zm echanizow anej! za łó żm y, że p rzez rze k ę  /200-250 m/ ta k  M G -  ja k  i  PT3 obrócą w c z a s ie  około 5"*6 m inut / lO  lun/godz#/. Za -  i  'wyłado^mnie s p r z ę tu  za jm ie  około 15 minut# S tą d  co2:0 m inut na di^ugim b rze g u  b ę d zie  k o le jn a  p a r t ia  s p r z ę tu  arty-* le r y js k ie g o #  B io r ą c  pod u^^agę, ż@ w DZ j e s t  10 PTG, na k tó re  wypadnie około 125 je d n o s te k  /250 1 2/ -  c i£ |g n ik i bowiem przepraw ią, s ię  na PTS -  to  otrzymamy 1-  w c ią g u  20 m inut -  10 je d n o s te k  /G -4 5* o d ged zie  p ierw sza p a r t i a / ;-  w c ią g u  40* -  20 je d n o s t e k ,t o  125 je d n o s te k  -  p r z e w ie z ie -X 2 0 ’ = 260’ /o k oło  4 ,5  godziny/#

*i.-wTe w y lic z e n ia  odnoszą s ię  rofanież i  do PTS# l/idziiuj'’ w ię c , że gdy dy\"\)izji p r z y d z ie l i  s i ę  dodatkowo 10 PTS — to  c ią g u  4 ,5  g o d z in y  s p r z ę t  a r t y l e r y j s k i  / n a jb a r d z ie j  p o trzeb n y/ może być przepraYiiiony, by zapevjnic odpoVi?iednie w sp arcie  ogniOYie walczą*cym rzutom#1/ Szczegółow e w y lic z e n ia  -  pi*zy m o żliw o śc ia c h  DZ#
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Oczywiście nie zapewni to w pełni utrzymania odpowied­niego tempa n atarcia  DZ, lecz stosując manewr środkami prze­prawowymi /CTG i  PTS/ oraz korzystając z innych, przepraw -  można wspomnianą i lo ś c ią  /PTG i  PTS/ przeprawić potrzebną i lo ś ć  a r t y le r i i  w wymaganym czasie /G + 3 godz#/»J e ś l i  s ię  weźmie natomiast pod uwagę dodatkov70 stosowanie do przeprawy a r t y le r i i  promów i  mostu -  to wspomniana ilo ś ć  PTG i  PTS -  w zupełności dla dyw izji wystarcza /załącznik nr 2/* Do dyw izji zmechanizowanej niekiedy przydziela się  do­datkowo 1-2 dyony a r t y le r i i  c ię ż k ie j z brygady armijnej# Lecz ta  a r ty le r ia  w zasadzie pozostaje w dyspozycji dowódcy dyw izji -  i  może się  przeprawić już po moście#W każdym razie jedynie umiejętne stosoviianie różnych środków przeprawy -  zapewnia pokonanie przeszkody wodnej w wymaganym tempie nie tylko przez a r ty le r ię , lecz również i  przez pozosta.łe elementy ugrupo\^ania bojowego dyw izji zmecha­nizowanej# Istotnym j e s t ,  by urządzone punkty przeprawowe funkcjonowały w łaściw ie, nieprzerwanie i  wydajnie#W każdym wypadku -  n ie z a le ż n ie  od c h a ra k te r u  punktu przepraw y -  c z y  to  będą przepraYiy d esan to w e, promowe po d n ie , c z y  też mostowe -  n a le ż y  dążyć do ja k  n a jb a r d z ie j  YJłaściw ego ich  w y k o rz y sta n ia  i  tym samym zap ew n ien ia  s z y b k o ś c i fo rso w a n ia  i  przeprawy# Z a le ż n e  to  j e s t  -  m#in# -  od sta n u  te c h n ic z n e g o  i  sp raw n o ści samych środków przeprawowych#Wspomnianą sprawność istn ie ją cy ch  punlctów przeprawo­wych można zapewnić przez odpowiednią obronę tych punktów oraz przez szybką wymianę uszkodzonych elementów przeprawo­wych# J e ś l i  dany punkt przeprawowy zostanie całkowiol*& wy­eliminowany z u ży cia , względnie znajdzie s ię  pod takim ogniem n ie p r z y ja c ie la , że trzeba go będzie przenieść w inne m iejsce, hhleży w t 5i’m wypadku zastosować manewr przeprawami#Ir .e z  manewr przeprawami należy rozumieć manewr nie tylko i-rodkÓYJ technicznych, lecz również i  innych elementów związan.ych z przeprawą jaks pododdziałów O Plot, piechoty broniącej przeprawy, środków łą cz n o ści, oddziałów chemicz­nych itp# c z y li  w szystkiego, co stanowi o d ziałan iu , ochro­nie i  zabezpieczeniu przeprawy#
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ITa te g o  r o d z a ju  manev\ir doivódca d y^ vizji musi byc c i ą g le  przygotovíany p rzy  vsspóiczesn^rra forso vjan iu «ManeVífr przepravmini m.oźe p r z e b ie g a ć  j1* Dofrontovk’o , tzn *  \*;'óvjczas, gdy śro d k i te c łm ic z n e  i  inne elem en ty przepraw y wysuvíamy z g lt^bi do p rzo d u . Ićoźe to  nastći*- P ić  w wypadku z n is z c z e n ia  przep raw y, a n a stę p n ą  przeprawę tr z e b a  uruchom ić w innym m ie js c u , w zglę d n ie  z a i s t n i e j e  po­tr z e b a  uru chom ienia dodatkowego punktu przepra^vy. C h o d zi tu  przede w szystkim  o przepraw^r desantowe i  promowe.2 , Rokadovjo -  w \^jypadlai, gdy niew ygodną przeprawę ze względów e k s p lo a ta c y jn y c h  / o g ie ń  p r z e c iw n ik a , częścio w e z n i ­s z c z e n ia  i t p . /  -  n a le ż y  p r z e n ie ś ć  w inne m ie js c e  w zdłuż r z e k i , T a k i manewr j e s t  bardzo tru d n y  ze w zględu na je g o  w ykon an ie , gdyż może on z d r a d z ić  p rzeciw n ik o w i n asze zam iar oraz p rzy ­c z y n i s i ę  do z a g ę s z c z e n ia  ugrupow ania d o jowego / k r z y ż u je  ugru- powianie/.3* Kombinowany -  w ted y , gdy c z ę ś ć  przepraw y wysuwamy z t y ł u ,  a c z ę ś ć  przesuwamy rokadovjo. T a k i wypadek b ęd zie  r a c z e j  r z a d k i . Może być rów nież przeprow adzony manewr w samym punk*- c ie  przepraw y -  le c z  to  z a g a d n ie n ie  le ż y  w k o m p e te n cji komeir- d an ta punktu przep raw y.4* ITa k o le jn ą  p rzeszkod ę wodną do przodu -  w ted y , gdy w ojska po sfo rso w a n iu  je d n e j p rzeszk od y w o d n ej, r o z w ija ją c  n a t a r c ie  n a p o ty k a ją  na k o le jn ą  r z e k ę .' \7ówczas tr z e b a  wysunąć do przodu pewaią i l o ś ć  środków przeprawowych d la  z a b e z p ie c z e ­n ia  fo rso w a n ia  wspom nianej p rzeszk o d y *” p rzy n a jm n ie j na po­czątkow y oíoi'es, gdyż p ó ź n ie j można p r z e r z u c ie  przepra\;y z poprze dnie j  p rzeszk od y wodne j  «Ivlanewr przeprawam i z punktu w id ze n ia  c e lo w o ś c i moż­na p o d z ie l ić  na t r z y  grupy, s-  manewr ta k t y c z n y ;-  manevir ochronn y;-  manewr t e c l jn ic z n y .a/ ranew r ta k ty c z n y  ma na c e lu  u m o zliv íien ia  p rze p ra ­wy ncwj^ch o d d z ia łó w , w izględnie budoV';ę przepraw vj nowych r e ­jo n a c h  c»raz w zm ocnienie i s t n i e j ą c y c h  przepraw w n re k tó ry e h  r e jo n a c h , / p r z e n ie s ie n ie  głów nego w y s iłk u  w tok u  io rso w a n ia  i t p / .  Ićanewr ta k ty c z n y  j e s t  zawsze p o łączo n y z i^^^ieniesieniem  p rzep raw .
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b/ lvIane\Mr ochronny ma na c e lu  zaohovjanie s p r a r a o d c i przeprawi; w v.*yznaczonych m ie js c a c h  bez zm iany k o n c e p c ji  tak»- t y c z n y c h . P rzy  tym mane^jrze przepravjy p o z o s ta ją  ^ ty c h  samych m ie js c a c h , z tym , że p r z e n ie s ie n ie  n a s tę p u je  na o d le g ło ś ć  około  2 km, ze Yizględu na niebezpieczeńst\YO  b ro n i jądro\^ej n i e i j r z y j a c i e l a .  Można je  w r a z i e  p o trze b y  p r z e n o s ić  k i l k a ­k r o t n i e ,  Dokonujemy te g o  manev;ru \\’6irvczas, gdy przeprarm  z n a j­d u je  s i ę  pod d z ia ła n ie m  o g n ia  n ie p r z y ja c ie ls k ie g o  s z c z e g ó ln ie  d a le k ie g o  z a s ię g u . S p r z ę t  przeprav^ovjy bowiem j e s t  bardzo wra­ż liw y  na f a l e  uderzeniow ą i  p o c is k i  w iększego  k a l i b r u . D oty­c z y  to  s z c z e g ó ln ie  mostów pontonow ych. S tą d  m osty te  winny być debrze maskowane i  c h r o n io n e .Aby u n ikn ąć zb yt dużych »strat na przepraw ach i  zbędne­go n im i manewrowania n a le ż y  p r z e d s ię w z ią ć  s z e r e g  s p e c y fic z n y c h  poczynań : fo rso w a n ie  prow adzić n o c ą , dobrze maskować p rz e p ra ­w y, budować przepraw y pozorne i  d e m o n stra cy jn e , \7 każdym r a z ie  tr z e b a  p a m ię ta ć , że j e ś l i  manewr ta k ty c z n y  ma na c e lu  zmianę k o n c e p c ji  w a lk i ,  a w ięc j e s t  p oniekąd p rze d się w z ię cie m  aktyvi- nym i  p r z y c z y n ia  s i ę  do zaohoYmnia tempa d z ia ł a n ia  to  manewr ochronny j e s t  poczynaniem  wjmiuszonym i  w z a s a d z ie  op óźn ia  na­sze  d z i a ł a n i a ,  T y lk o  sprawne i  c i ą g ł e  fu n k cjo n o w an ie  danej przepraw y zapew nia płynno»ść i  odpow iednią w ydajność fo r s o w a n ia , e/ Manewr te c h n ic z n y  wywołany j e s t  przew ażnie brakiem  d o s t a te c z n e j i l o ś c i  s p r z ę t u , k tó r y  tr z e b a  w ykorzystyw ać w r ó ż ­n ych k o n s tr u k c ja c h  /kombinowanych/ n p ,:  budujemy najpierir^ii pro­my, a p ó ź n ie j przechodzim y z ty c h  promów do budowy mostów i t p .  S t o s u ją c  manewr te c łin ic z n y  osiągam y zmianę c h a ra k te r u  p r z e p r a - wy /promy na m o sty / , lu b  zmianę n o ś n o ś c i przepraw y /p rzebu­dowa 16 tonowego m ostu -  na 50 tonow y/, \7 w ie lu  wypadkach ma­newr te c h n ic z n y  sp rzętem  mpże sam p rzez s ię  być środkiem  wyko­n a n ia  maneva'U ta k ty c z n e g o  i  o ch ro n n ego , lu b  t e ż  łą c z y ć  s ię  z n im i , ITp,s gdy fo rsu je m y  podwójną p rzeszk o d ę wodną -  wówczas punkt p rzep raw y, k tó r y  na p o p rz e d n ie j r z e c e  b y ł mostem, na n a s tę p n e j p rz e s z k o d z ie  \̂’oónej ze środków te c lin ie z n y c h  t e j  p rz e ­prawy można zbudować promy i t p .  Rozmontowanie m ostu na promy j e s t  je d n o c z e ś n ie  manewrem teclm iczn ym  i  ochronnym /promy m n ie j są  narażon e na d z ia ł a n ie  o g n ia  n ie p r z y ja c ie la / *

sManewr przeprawam i m usi być planow any w o k r e s ie  p r z y -
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gotowavifcsym do n a t a r c ia  i  fo rso v ja n ia  i  n ie  może stan o w ić n ie ­s p o d z ia n k i d la  Yjojsk v>ialczących* Sjj^tuacja konlcretna Yiinna w nieść je d y n ie  korektyi-^jy do i s t n i e ją c e g o  planu«Do p r z e s u n ię c ia  środków przeprawowych na k o le jn ą  p rzeszk od ę wodną n a le ż y  w y k o rzy st3niać di*ogi dofrontow e w alczą- C3?'ch oddziałów * W p ie rw sz e j jed n ak  k o le jn o ś c i  n a le ż a ło b y  p rze ­suwać śro d k i przepraw y d e sa n to w e j, a n a s tę p n ie  p a r k i pontono- V7e* J e ś l i  z a ch o d z i obawa, że śro d k i przeprawowa n ie  będą w 
nakazanym  c z a s ie  p rzerzu co n e na na>stępną pi^zeprawe wodną i  tym samym n ie  z a b e z p ie c z ą  j a j  fo rso w a n ia  p rzez w a lczą ce  w ojska wówczas /za  zgodą p rzeło żo n eg o / m ają one pier5^;szeństwo prze ja z d u ’nawet po vda-*cgach wykorz^rst^^wanycli p rzez \*;ojska pro-- wadzące w alkę*P rzy  p r z e rz u c a n iu  \^iOjsk i  s p r z ę tu  można korz^^^stac ze śm igłowców, le c z  w ramach dyv'^izji b ę d zie  to  r a c z e j  wypadek r z a d k i ,  gdyż śm igłowce mimo t e c iin ic z n e j  sw o je j sp raw n ości /np*s IHA “  udźw ig p r z e s z ło  1000 k g , Mi6 udśivig około 10 t o n , a h i9  -  je s z c z e  w ię c e j/  -  ze względów taktyczn^^ch n ie  mogą być używane / s tw a r z a ją  duży c e l  d la  o g n ia  n ie p r z y ja c ie la / *Z u p rze d n ich  rozw ażań ju ż  w y n ik a , że d e sa n ty  powie­tr z n e  mogą o d egrać prz^/ fo rso w a n ia  bardzo poważną r o lę  1 w ła śn ie  do ts g o  c e lu  mogą być uż^/te wspomniane śm igłow ce* V/spomniane d esan ty  p ow ietrzn e p rzy  fo rso w a n iu  z m arszu uła-^’'wi tw ią  pokonanie przeszkody»' wodnej przez p ierw szą f a l ę  i  p rz y - czy»’n ią  s ię  do s k r ó c e n ia  cza su  przygotow aw czego j e ś l i  ch o d zi o fcrso Y ia n ie  czołgów *i7 ramach d;^^vizji zm echanizow anej należałobyr -  móim zdaniem  -  wprowadzić dodatkowo elem ent ugrup ow an ia, p rze zn a ­czony do desantow ania povvdetrznego.Z prz6dsta?jiony"ch rozv.ażań na tem at ogćlny^^ch v;arun- kćw i  sposobów fo rso v ;a n ia  można wy^snuć n a s tę p u ją c e  w nioski*1 . Tempo fo rso w a n ia  pov;inno by-ć t a k ie  same jaic tempo norm alnego n a t a r c ia  poza p rzeszk od ą vjodną* P u łk  zmechanuzo-f wany w in ie n  sfo rsow ać przeszkodę wodną w c z a s ie  około 1 ,5  gcdzinyr, a ayw jizja około 3 go d zin y*2* Y/yrposażenie d yw iizji zm echanizow anej w śro d k i p rze p ra ­wowe wynika z dwóch w ie lk o ś c i  : a/ cza su  przepraw y i
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b/ i l o r c i  p o sia d a n y ch  elementóvi / r o d z a ju  sp rz ę tu /  do p rzep ravjy .Z n a ją c  i l o s c  i  ja k o ś ć  p o sia d a n y ch  środków przeprawowych vi raniach dy\^;izji /etato w e/ i  c z a s  o b ro tu  p o s z c z e g ó ln y c h  środ­ków przeprawowych nożemy o k r e ś l i ć  p o trze b y  p o sz cz e g ó ln y chśrodków te c lin ic z n y c h  przeprawy*

/J e ś l i  lip* wiem y, źe tr z e b a  w c ią g u  100 m inut p rzep raw ie 120 czołgów  w y łą czn ie  na GSP / z n a ją c  c z a s  obrotu / możemy łatw o o b l ic z y ć  p o trze b n ą  i c h  i l o ś ć *I  tę  metodę o b l ic z e n ia  n a le ż y  stosow ać do poszczególnj^-ch środków te c h n ic z n y c h  fo r s o w a n ia , p a m ię t a ją c , że u podstaw m usi le ż e ć  wymagane tempo n a t a r c ia *  Tempo w ła śn ie  o lir e ś la ć  winno p o trze b ę  środków te c iin ic z n y c h  do fo rso w a n ia *3* V/ ramach dy^^izji zm echanizow anej do fo rso w a n ia  z m arszu mogą być stoso?;ane :-  t r a n s p o r te r y  opamcerzone -  SKOT;-  GGP;-  PT3;-  PTG;-  promy /m osty/ -  **Lenta’ ;̂ /-  PPP / c z o ł g i / ,Promy z parku TPP n ie  n a d a ją  s ię  w d;>n-;izji* Mogą one być s t o ­sowane w a r m ii / c z a s  montażu promów i  mostów/*4* lla jw a ż n ie jsz y m  problemem j e s t  przep.rawa czołgów  — gdyż p ie c h o t a , a r t y l e r i a  i  inne w ojska -  n ie  s tw a r z a ją  w ie l­k ic h  k ło p o tó ?;. J e ś l i  c h o d z i o n ie zb ę d n y  s p r z ę t  transporto\^y s z c z e g ó ln ie  d la  z a o p a tr z e n ia  w a m u n ic ję , s a n i t a r k i  i t d *  to  p rzep ra w i s ię  on na PTG, PTS, lu b  prom ach. R e s z ta  / t y ły /  -  p rze p ra w i s ię  po m ostach*5* W szy stk ie  d o ty ch cz a s  stosow ane śr o d k i przeprawowe i  sposoby przepraw y czołgów  n ie  lik w id u ją  g r o ź n e j przerw y m ię­dzy G Avylądovcaiiie p ie r w s z e j f a l i /  a przepraw ą czołgów  na d r u g i b r z e g . Z a g a d n ie n ie  to  ro z w ią z a ły b y  c z o ł g i  p ły w a ją c e , k t ó r 3”ch n i e s t e t y  j e s t  bardzo mało w d y w i z j i .6 . U d z ia ł  tr a n s p o r tu  p ow ietrzn ego  p rzy  k o n s t r u k c ji  pro­mów i  mostów w ramach d y w iz ji  choó t e c łu iic z n ie  m ożliw y z pun­k tu  w id z e n ia  ta k ty c z n e g o  w p o b liż u  fr o n t u  j e s t  mało r e a ln y ,7* I la le ż y  k o n ie c z n ie  stosow ać m ieszane sposoby' forsow a--



n ia gdyż jedynia* to zapewni płynność przeprawy wojsk# llp#s GSP doskonale nadają się  do przeprawiania czołgów, lecz nie nadają się  do przeprawy ładunku o dużych gabarytach# Nato*» miast środki promowe są bardziej powolne w przeprawie, lecz można na nich przeprawiać dowolny ładunek# To samo dotyczy i  mostów, których budowa długo, lecz są bardzo wydajne#Ilo ś ć  poszczególnych środków przeprawowych należy u s ta lić  każdorazowo dla konkr^etnego forsowania z punktu widzenia jego płynności#8# Ilo ść  i  jakość punktów przeprawowych w ramach dywi- « j i  ** może b̂ ĉ 2!*oznia "** w zalezn>0 3ci od potrzeb i  pos3„adan.©go sprzętu# Jednakże biorąc pod uwagę względy bezpieczeństwa /broń jądrowa n iep rzy jacie la/  i  potrzeby walki -  z grubsza można przyjąć 2-  w b atalio n ie  “  1 /rzadko 2/ punkty przeprawy desantO“ wej o pojemności na dwie kompanie;-  w pułku ~ jeden punkt przeprawy desantowej na PTQ i  PST ora£- jecisn punkt przeprawy czołgów na GSP i  je» den puiikt przeprawy czołgów na PPP /2=-3 tra sy / ;-  w dywifr'ji -  dwa punkty przeprawy promowej ”Lenta*^
/40 tonowe/ i  jedna przeprawa mostowa# Ila rzekach wą.^kich ■== tylko 2«3 przeprawy mô stowe#Punkty przsp̂ rav̂ owe powinny być odległe od sieb ie  około 2km, by nie narazić je  na porażenie bronią jądrową -  szcszegolnie małego kalibru#I  tu nasuwa się  zagadnienie tzw, przyczółka# Jak obecnie tę sprawę należy traktować?V/prawdś̂ ie dotychczas is tn ie ją c e  środki przeprawowa i  sprzęt bojowy /szczególnie czo łg i/  nie zabezpieczają takiego spo*“ sobu forsowania, który by zapewnił w zupełności zaraz po sforsowaniu odpovjiednią s iłę  uderzeniową /brak czołgów/ę tym niemniej w żadnym vjypadku nie można dopuścić do two*® rżenia przyczółków, nawet w przybliżonej formie podobnycn do tych jakie  tworzono w o statn ie j wojnie# okrasie minio­nej wojny poszczególne pododdziały po sforsowaniu przeszko­dy wodnej, uchwytywały na drugim brzegu odpowiedni rejon /w zależności od szczebla/, którego broniły i  samym stwarza' ły  możliwość gromadzenia następnych rzutów, które z ko iai
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pogłębiały i  poszerzały ten re jo n . Rejony te nazyv;ano przy­czółkam i. Mieliśmy przyczółki batalionowe, pułkowe, dyvazyjne i t p .  Każdjr szczebel ruszał do n atarcia ze swego przyczółka# Gromadzenie s i ł  i  środków na przyczółkach odbywało się  całjoni godzinami. Np#: w ramach dyw izji -  około 8-10 godzin i  więcej# Przyczółek je j- s ię g a ł  w głąb około 12-15 icm, gdyż przy ówczes­nym tempie n atarcia  i  metodach forsowania -  wymagało to tĵ l̂e czasu. Ooz;^^wircie wchodziło w to i  odpieranie kontrataków n ie­p r z y ja c ie la . Środki przepraYJOwe i  technika bojowa zmuszała do tego rodzaju forsowania i  tworzenia przyczółków# Obecnie przy stosowani brani jądrowej przyczółki przyczyniłyby ogromnych s tr a t wojskim walczącym*3# llależy zapl-anowac i  stosować -  w razie  potrzeby -  ma- mane7 iknmi przepravi;owymi, a nieraz i  całymi punktami prze­praw raz należy mocno pod kreślić , że tylko sprawne i  wydajne działanie wszystkich punktów przeprawowych -  zapew­n ia  właściwy fiL;..?so7ianie przeszkody wodnej i  utrzymanie tempan atarcia  na pri6-^cdwległym brzegu#
2* M2Żii;13'.i£i-^2ri!iSii-SSS.2fe§Si22Silł§i-.£2i!£2SSBi§-£i!^t§2kodywodnejDywizja zmechanizowana ma w s\7oim składzie etatowym prawie wszystkie rodzaje b ron i, które umożliwiają je j  wykona­nie zadania tak w obronie, jak  i  w n atarciu  -  przy niewielkim uzupełnienia /wsparciu/ tymi środkami, które w danej walce są charsikterystyczne# I  tak -  w n atarciu  z forsowaniem prze­szkody wodnej dyi^izja zmechanizowana -  oprócz n iew ielk iej i lo ś 3 i  a r t y le r i i ,  saperów i t p . -  trzeba p rzy d zie lić  koniecz­nie odpowiednią i lo ś ć  środków przeprawowych /kalkulacja n i-  aej/# Rozpatrzmy przykładowo stan etatowy dy\7izji zmecha­nizowanej, by móc się  zorientować w je j  potrzebach, szcze­gólnie j e ś l i  chodzi o środki przeprawowe, gdyż to nas w ta j ch w ili n ajbardziej in te re s u je . Wiedząc, co dywizja ma prze­prawie przez rzekę -  zorientujemy s ię  w je j  potrzebach w te j dziedzinie -  uwzględniając przy tym utrzymanie odpowiedniego tempa natarcia# Przyjmując średnio -  dywizja zmechanizowana
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posiada: -  czołgów średnich -  22-  moździerzy 120 mm-  ai’mat ppanc 85 mm-  haubic 122 mm-  armat plot 57 miiii-  haubico“ armat 152 mm -  8 ;-  armat 122 mm -  4 ;“ wyrzutni drt -  3I-  przydziel ony dyvj«ax*m »122'- 12»Do tego trzeba doliczyć samochody lub cia^gniki»Oprócz armat 122 mm, haubic o-'■armat 152 nim i  drt /24 lu f3'’ i  
3 i^jyrzutnie/ “ resztę trzeba przeprawić sukces3?*’wiLie na drugi brzeg razem z rzutami bojoyr^mii dywizji* Tzn#, musi nastąpić zakończenie przeprawy tegoż sprzętu “• z momentem przeprawy drugiego rzutu bojowego dy;^izji /około G -i- 3/  ̂ •Dodatkowo należy wziąć pod uwagę, że wojska walczp.ce muszą byó zaopatrywane w amunicje -  jak również musi być na czas zorganizo?jana dla nich pomoc medyczna* Dlatego razem z bata­lionami pierwszych rzutów pułków musi b3rć przeprawione :-  bpa -  3 samochody GAZ -  63;-  bpm -  1 sanitarka»Razem z pułkami pierwszego rzutu s“ kompania medyczna ¡2  s a n ita rk i, 3 samochody GAZ “ 63 i  1 kuclmia/;-  ppa -  10-12 samochodów z amunicją GAZ-̂ 63,Reszta tyłów \i zasadzie przeprawi s ię  po moście*pT‘zy założeniu, że w pierwszAna rzucie d^A^izja będzie forso­wała dwoma pułkami zmechanizowanymi -  trzeba będzie px’zepra- wić następujące elementy tyłowe w pierwszej kolejności v'j za­sadzie na środkach pł^n^ając^^ch;-  4 bpz -  po 3 samochody i  po 1 san itarce;-  2 pz -  po 13-15  samochodów, po 2 san itark i i  po 1 kuchni#Razem t -  3B-42 Gamochpdów;-  8 sanitarek;-  2 kuclmie*Reasumując -  mamy więc do przeprawienia /sukcesywnego/ w tix-magli kt^^yjn jią. iJLg. i . 3zzu.t1/ Głębokość ugrupowania bojowego ,DZ i  tempo n atarcia /Patrz kalkulacje uprzednie/#
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bojowy dywisBji /do G + 3/ :-  221 czołgów;-  122 lu fy  / a rty le ria  i  moździerze/ + 122 samochody i  c ią g n ik i;-  40 samochodów /w przybliżeniu/;-  8 sanitarek;-  2 kuchnie»Do k a lk u la c ji nie wliczyłem piechoty, która pokona rzekę na transporterach oraz moździerzy 82 mm, PHi /pływają/ -  gdyż w zasadzie z tyra nie będzie kłopotu /przeprawią s ię  na tran­sporterach/. Należy tylko pamiętać, że dokonując k a lk u la c ji-  j e ś l i  chodzi o poszczególne fa le  i  rzuty -  brać pod uwagę co następuje %-  pierwsza fa la  /szczególnie/ musi być dostatecznie wzmocnio­na środkami ppano;-  poszczególne fa le  muszą tak forsować, by nie było zbytniej przeiwiiy między nim i, a także by nie było zagęszczenia. U podłoża te j k a lk u la c ji musi lec zasada utrzsrmania odpowied­niego tempa n atarcia  na drugim brzegu;-  przeprav;iane pododdziały po sforsowaniu przeszkody wodnejw odpowiednim punkcie przeprawy -  nie powinny dokonywać zbyt« nich przegrupowań i  ruchów rokadowych. Winny one w zasadzie forsować na m\'oich kierunkach natax»cia. Dotyczy to zresztą urządzenia wszystkich rodzajów i  punktów przepraw.Zajmijmy s ię  obecnie k alk u lacją  poszczególnych f a l  i  rzutów w ramach dyw izji zmechanizowanej -  z punktu widzenia zdolności forsowania i  walki na przeciwległym brzegu.Wspomniałem już uprzednio, że forsowanie w ramach dy­w iz ji  zmechanizowanej winno być dokonane w takim tempie, by zbytnio nie zahamowało założonego tempa n a ta rc ia . Obecnie wy­magane je s t  prowadzenie n atarcia  w tempie około 6-8 km/godz."^  ̂fcrsowanie trzeba maksymalnie przybliżyć do tego tempa.S c« przy odpowiednim zaopatrzeniu dyw izji w nowoczesneStąW zasHd,śłU)dki przeprawowe i  właściwym zaplanowaniu forsowania /urzą­dzenie punktów przepraw, podział na f a l e ,  odpowiednie wzmoc­n ienie f a l ,  zsynchronizowanie czasu walki pierwszej f a l i  i« «  M  M  «M» M  mm mm mm w  mm mm tm  m  m  m  « w  mm mm mm om  mm mm mm cs9  «o»

1/ Wytyczne Inspektoratu Szkolenia MON®



przeprawą czołgów itp */  -  Je st możliwe przybliżenie tempa forsowania do tempa n atarcia  w maksymalnym stopniu, a nawet jego zrównania.Przy planowaniu forsowania i  walki na przeciwległym brzegu -  należy podporządkować ideę forsowania zagadnieniu walki na przeciwległym brzegu. I  to właściwie musi przyświe­cać dowódcy dyw izji przy rozwiązywaniu problemu forsowania -  chodzi tu o ugrupowanie bojowe, o określeiaie f a l  i  rzutów oraz czasu forsowania poszczególnych rodzajów wojsk.Pierwsza fa la  -  jak już wspomniałem musi być zdolna po sforsowaniu przeszkody wodnej -  ^zepchnąć” przeciwnika na odpowiednią głębokość od r z e k i, uchwycić horyzont /rubież/, by umożliwić wojskom forsującym urządzenie odpowiednich e le ­mentów przeprawowych /GSP, promy, PPP/• To je s t  je j  /pierw­szej f a l i /  najważniejsze zadanie. Z tego zadania wynika już i  sposób walki pierwszej f a l i .  Zadaniem je j  je s t  pozbawić n ie p rzy ja cie la  zdolności obserwacji /naruszyć system/ i  pro­wadzenia obserwowanego ognia /CKM i  ppanc/ na samo lustro  wo­dy oraz zagrozić jego stanowiskom startowym /Davy Crokett/, które są rozmieszczone około 2—4 km od pierwszej l i n i i  oporu, a tym samym zmusić przeciwnika do zmiany tych stanowisk, co z k o le i osłab i jego ogień na nasze forsujące Oddziały.Pierwsza fa la  również i  dlatego musi szybko nacierać do przodu, by stworzyć warunki przestrzenne dla forsowania na­stępnych elementów ugrupowania bojowego, oraz zapewnić sobie możność do względnie wygodnego odparcia kontrataku przeciwni­ka /odwodów batalionowych/. Przeciwnik bowiem już na t e j  g łę ­bokości będzie -  jako zasada w obronie rzeki -  kontratakował odwodami batalionowymi, a nieraz uderzy już i  odwodami bryga­dowymi. W każdym razie  będzie s ię  on sta ra ł zepchnąć nasze pierwsze fa le  z powrotem do r z e k i, by na tym kierunku opoznić, a nawet zerwać nasze forsowanie /przy dobrym prowadzeniu fo r­sowania i  n atarcia pierwszej f a l i  — nie biorąc pod uwagę kontra­taków niższego szczebla -  po prostu nie zdążą one wyjść/.Należy cały  czas pamiętać, że uchwycenie /jak najszyb­sze/ rubieży na głębokości 2-3 km od lu stra  wody ni® oznacza że tam pierwsza fa la  się  zatrzyma i  tym samym stworzy jakby



p rzyczó łek #  Podana r u b ie ż  j e s t  l i n i ą  umowną, po o s ią g n ię c iu  k t ó r e j  p rzez p ierw szą  f a l ę  “  dokonują s ię  n astęp n e p r z e d s ię ­w z ię c ia , zw iązane z forsow aniem  -  z a ś  p ierw sza  f a l a  powinna n a c ie r a ć  n ie p rze rw a n ie  d a le j»Ś ro d k i w zm ocnienia -  s z c z e g ó ln ie  c z o ł g i  ”» muszą d o łą ­c z y ć  w to k u  n a t a r c ia *  Nawet o d p ie r a n ie  kontrataków  tr z e b a  ta k  o rg a n iz o w a ć , by angażować t y lk o  okre.słone s i ł y ,  a r e s z t ą  s i ł  r o z w ija ć  n a t a r c ie  d a le j»  Zaangażow anie do o d p a rc ia  k o n tra ta k u  c a ły c h  s i ł  p ie r w s z e j f a l i  -  prow adzić może do s t a g n a c j i  f o r s o ­w a n ia , z a g ę s z c z e n ia  s i l  i t p »W idzimy w ię c , że p ierw sza  f a l a  winna być zd o ln a  :-  ro zw in ąć n a t a r c ie  w szybkim  tem pie na p rze ciw le g ły m  b rze g u ;-  o d ep rzeć k o n tr a ta k  p rz e c iw n ik a  -  w z a s a d z ie  w s i l e  kom panii lu b  b a t a lio n u  /odwody b a ta lio n o w e , lu b  brygadowe/Z ad an ia  są  bardzo poważne -  j e ś l i  s ię  weźmie pod uwagę, że na p ie rw szy  okres j e j  w a lk i -  n ie  będziem y m o g li p ie rw sz e j f a l i  odpow iednio wzmocnić c z o łg a m i. Z je d n e j s tr o n y  p ierw sza f a l a  yjinna ro zw in ą ć szybko n a t a r c ie  po sfo rso w a n iu  i  w yw alczyć odpow iednią p r z e s t r z e ń , by dać możność u rz ą d z e n ia  n a stę p n y ch  punktów przeprawowych i  zapew nić p łyn n o ść fo r s o w a n ia , a z dru­g i e j  s tr p n y  -  m usi być z d o ln a  do w a lk i bez czołgów  z p rze ciw ­n ik ie m  przygotowanym do obrony na o k r e ś lo n e j g łę b o k o ś c i .Pod tym kątem  w id ze n ia  n a le ż y  w ła śn ie  organizow ać s k ła d  p ie r w s z e j f a l i  o raz j e j  d z ia ła i i ie  na p rzeciw le g ły m  brzegu»Rozpatrzm y to  z a g a d n ie n ie  n ie c o  b l i ż e j *D yw izja  zm echanizowana b ę d zie  Zazw yczaj fo rso w a ła  rze k ę  na od cin ku  około 20 km -  m ając /załóżm y/ dwa p u łk i zm echanizowa­ne w pierw szym  r z u c i e .  Y/spomniane p u łk i n a j c z ę ś c i e j  p odejdą do r z e k i  dwoma b a ta lio n a m i w pier^^yszym r z u c ie  k a ż d y . B a t a l i o ­ny -  dwiema kompaniami w pierw szym  r z u c ie *  Ponieważ ma być to  fo rso w a n ie  z m arszu oraz k o n ce p c ja  w a lk i na p rze ciw le g ły m  b rze ­gu -  muBi aominowiać nad forsow aniem  -  p rz e to  każdy b a t a lio n  od r a z u  p ow in ien  sfo rso w a ć rze k ę  dwiema kompania na swym k ie r u n k u . Czołow e konipania winny byc zd oln e rozw inąć: szybko d z i a ł a n i e , z w a lc z a ć  p rz e c iw n ik a  i  s p e łn ić  w yżej wspomniane za d a n ie  pierw ­s z e j  f a l i *  Ja s n ą  j e s t  r z e c z ą , że kompanie te  po pokonaniu p rze ­szko d y wodnej na t r a n s p o r te r a c h  będą d z ia ł a ł y  na określonjj^ch k ie ru n k a ch / n a  s z e r o k o ś c i około  1-1,5 km/.
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Dywizja przeciwnika broni się  w pasie szerokości 

25-30 km /1ÎRF/# Brygada zmechanizowana zaś około 12 km, b atalion  2-3 km* W obronie rzeki te odcinki mogą być n ie ­co szersze*Głębokość ugrupowania w obronie wynosi: dla dyw izjizmechanizowanej -  20-50 km, brygady zmechanizowanej 8-12 km1 !i  dla batalionu zmechanizowanego 2-3 km*
Vif pasie d ziałan ia pierwszej f a l i  na odcinku b a ta lio ­nu -  może s ię  ona /pierwsza fa la /  spotkać z rejonem obrony batalionu o szerokości do 4 km i  jego odwodem w s i le  kom­panii na głębokości około 2-3 km, a z kontratakami te j kompanii -  może się  lic z y ć  już od głębokości około 1,5 km /czas wyprowadzenia/•B atalion URF w obronie rzeki może mieć oprócz pie­choty /55I  ludzi -  3 kompanie piechoty i  kompania wsparcia/:-  pocisków ppanc 33-10 i  SS-11 -  5-  120 mm moździerzy -  4-  81 mm moździerzy • 6-  transporterów opancerzonych -  21-  granatników ppanc -  113*Oprócz tego może być wzmocniony kompanią czołgów średnich / I7 szt/*

V/ zasadzie może jeszcze w ugrupowaniu batalionu znaleźć się  również dwie wyrzutnie ciężkie  i  jedna lekka — ”Davy Crokett«^'^.Krótkie dane ”Davy Grokett’* :-  wyrzutnia lekka /m.—28/ -  waga do 90 kg, zasięg 5 km;-  wyrzutnia ciężka /m-29/ — waga do 180 kg, zasięg 8 km;
-  mogą być stosowane głow ice odłamkówo-burzące, lub jądrowe 

o mocy 0,5  -  1 KT;-  promień rażenia przy 0,5 KT /czo łg i -  100 m, żywa s iła  -  do 600 m, uszkodzenie sprzętu do 1500 m/;-  czas przygotowania danych do prowadzenia ognia — 3 minuty;-  odległość SO od przedniego skraju obrony około 2-4 km.1/ Informator o S iła ch  Zbrojnych m w  -  1964 r .2/ Tajna Myśl Wojskowa Nr 4/63 -  Gen* Waryszak



Dla prsewożenia piechoty /ssozególnie drugi rzut/ bę­dzie -  21 transporterów opancerzonych typu HS-30 /niepływający z działkiem 20 mm/ /w b atalio n ie  NRP -  21 sztuk/«Do tego należy jeszcze przewidzieć odpowiednie wsparcie ognio­we ze szczebla brygady*Z wymienioną s i ł ą  i  środkami ogniowymi nasza pierwsza fa la  /w ramach batalionu -  dwie kompanie/ -  może się  spotkaj i  winna być zdolna do skutecznego n atarcia  w odpowiednim tempie« Ponieważ brak je j  będzie czołgów BWP -  więc należy ją  odpowied­nio wzmocnić szczególnie środkami przeoiwpanoemymi«Przeciwnik ma dużą ilo ś ć  środków przeciwpancernych /SS-10 i  granatniki/ -  przeto mogą one bardzo skutecznie zwal­czać nasze transportery opancerzone -  na których właśnie prze­prawi s ię  nasza pieohota« Należy więc ^lorganizować skuteczne niszczenie wspomnianych środków przeciwpancernych n ieprzyja­c ie la  z własnego brzegu««»Davy Crokett” -  z trzech wyrzutni mogą niszczyć nie tylko wojska w momencie podchodzenia do forsowaniai ale i  w moinen- c ie  samego forsowania pierwszej f a l i  /to najgroźniejszy mo­ment/* Po wylądowaniu -  w zasadzie te środki na pierwszą fa lę  nie będą użyte, gdyż b lisk a  odległość walczących wojsk unie­możliwi przeciwnikowi stosowanie środków jądrowych nawet małe­go k a lib ru . Będą one n ajbardziej groźne -  jak  wspomniano -  dla podchodzących wojsk i  dla urządzeń na przeprawach«Po wylądowaniu piechota winna płynnie n acierać, by wy­konać zadanie, nałożone na pierwszą fa lę  -  stąd wsparcie ognio­we z własnego brzegu musi być bardzo dobre i  siln e*Jaką więc s iłę  może reprezentować pieiTWsza fa la  w ra­mach batalionu: dwie kompanie piechoty na transporterach opan­cerzonych posiada organicznie :-  około 180 lu d z i;-  4 CKM;-  18 rgppanc -  2 ;-  18 RKM;-  12 SKOT.J e ś l i  nawet przyspieszymy forsowanie drugiej f a l i  /drt^ gie  rzuty batalionów/ to i  tak stosunkowo mało będzie środków do walki z czołgami przeciwnika* Granatniki przeciwpancerne



/rgppanc-2/ vi zasadzie użyte zostaną do w alki z tra n sp o rte ra ­
mi opancerzonymi n ie p r z y ja c ie la , a ty lk o  częściow o do zwal­
czania czołgów , gdyż są one w tym w zględzie mało skuteczne na 
dużą o d le g ło ś ć .
Poza tym w b a ta lio n ie  są n astęp u jące środki ppanc: pluton  
przeciwpancerny -  sk ła d a ją cy  s ię  z : 2 PPK /pływ ające/ i  2 
granatników c z y l i  w sumie c z te r y  je d n o stk i do skutecznej w al­
ki z czołgam i przeciw nika / p rz e b ija ln o ś ć  pancerza do 200 mm/. 
Sądzę, ża c a ły  ten sp rzęt przeciwpancerny n a le ży  p r z y d z ie lić  
pierwszej f a l i .  Tego je s t  również za m ało. B iorąc pod uwagę, 
że pierwsza f a l a  b a ta lio n u  może s ię  spotkać z około 17 c z o ł­
gami, d la  ic h  zw alczania n ależy posiadać około 9 jednostek  
do skutecznej w alki z czołgam i /po 1 na 2 c z o łg i/  nie l ic z ą c
rgppanc-^2.
W pułku mamy obecnie: 2 plutony PPK -  4 s z t  i  1 pluton d z ia ł  

mm -  3 s z tu k i. Sądzę, że d z ia ła  te  muszą być przeprawione 
/PTG/ z pierwszą f a l ą ,  lub tu ż za n ią .

J e ś l i  weźmiemy pod uwagę, że w ramach pułku zmecha­
nizowanego w pierw szej f a l i  będzie około 4 kompanie -  więc 
do każdej z n ich  dowódca pułku może p r z y d z ie lić  1-2 środki 
ppano. Lecz to będzie r a c z e j rza d k i wypadek. N ależy ra c z e j  
na głównrym k i.e r im k u  d z ia ła n ia  p r z y d z ie lić  do dwóch kompanii 
/w ramach b ata lio n u / po p lu ton ie PPK i  d z ia ła  85 mm /by n ie  
rozr;f^ać o r g a n iz a c ji/ , a po został© Icoiiipaxi»Ł.e / dj- u^ îeg,  ̂ ba' 
ta lio iiu /  -  na Jjrugorzędnym kierunl^u -  będą d z ia ła ły  z dwoma 
środkami przeciwpancernymi /nie l ic z ą c  rgppanc-2/•

Reasumując to zagadnienie -  dojd23iemy do k o n k lu z ji, 
że pierwsza f a l a  w ramach b a ta lio n u  vi zasadzie będzie o n a- 

sk ła d zie  bojowym /zakładamy, że b a ta lio n  d z ia ła  
na głóv^nym kierunku pułku/ 1

180 lu d z i;
18 s z t .

2 kompanie 
rgppanc -  2

-  PPK + g ra n a tn ik i + d z ia ła  85 mm -  11 /4+4+3/j
CKM
RKM
SKOT
moździerze 82 mm -

Z tego wypłyvmją następu jące w nioski t



1* B atalion  ma za mało środków przeciwpancernych by móc dostatecznie wyposażyć pierwszą f a l ę .  Dlatego środki ppanc do pierwszej f a l i  winny być dodatkowo przydzielone z pułku 5? 7 s z t/ . Lecz w toku walki i  ta ilo ś ć  okaże się  raczej skrom­na -  stąd trzeba um iejętnie wykorzystywać rgppanc, względnie należy p rzy d zie lić  do pierwszej f a l i  środki przeciwpancerne ?ll z pułku drugiego rzutu d y w izji.2 . Samo forsowanie pierwszej f a l i  w zasadzie nie na­stręczy  żadnych trud ności, gdyż piechota jak i  je j  wzmocnieni"^ /szczególnie środki ppanc/ -  pokona przeszkodę wodną na środ­kach pływających /SKOT i  PTG/.
3« Pierasza fa la  winna w zasadzie płynnie tzn . bez za-|$1trzymania się  -  nacierać i  skutecznie rozw ijać powodzenie. Je - J  ś l i  natomiast przeciwnik wykona kontratak s iłą  kompanii /od­wód batalionu/ -  na szerokości około 1,5  km z 17 czołgami -  ®wówczas prawdopodobnie jedna z kompanii pierwszej f a l i  /w ra­mach batalionu/ będzie odpierała wspomniany kontratak z m ie j- |  s c a , z tym, że pozostałe s iły  pieiTwszej f a l i  powinny kontynuo-' wać n a ta r c ie .Zatrzymałem s ię  bardziej szczegółowo nad organ izacją , forsowaniem i  natarciem pierwszej f a l i .  To zagadnienie winno być bardzo szczegółowo rozpatrzone przez dowódcę d y w izji, gdyż właśnie od powodzenia walki pierwszej f a l i  -  zależy powo-: dzenie forsowania i  walki ca łe j d y w izji. 1̂Aby częściowo zlikwidować trudności w zwalczaniu czoł-^ gów przeciwnika przez naszą pierwszą fa lę  -  dowódca dyw izji wi nien zadbać o t o , by a r ty le r ia  ppanc pułków pierwszego rzutu a nieraz i  drugiego rzutu została przeprawiona razem z pierwszą f a l ą ,  lub tuż za nią -  przed czołgami BWP.y; ślad za pierwszą fa lą  /lub razem z n ią / , jeszcze przed przeprawą drugich rzutów batalionów -  winna na tych punktach przeprawy desantowej przeprawić się  a r ty le r ia  ppanc. f dwóch pułków zmechanizowanych. W zasadzie będzie to a r ty le r ia  85 mm. Y/ystarczy dla je j  przeprawy 6 PTG i  6 PTS /6  d ział i  

6 samochodów/.Ta ilo ś ć  środków przeprawowych zapewni szybki przerzut wspom­nianej a r t y le r i i  na drugi brzeg. J e ś l i  przyjmiemy, że za -  i  wyładowanie zajmie nam około 10 minut, przejazd w jedną stronę



-  67 -
:oło 3 minut -  to a r ty le r ia  ta  będzie na drugim brzegu w o ią - około 13 minuta Odbicie PTG i  PTS -  G + 5* Więc G -f 15 
3 minuty /G + 18/ ~ możemy mieć a r ty le r ię  ppanc z dwóch pz przeciwległym brzegu.Drugie rzuty batalionów winny forsować rzekę tak» by ichować odpowiednie od ległości w stosunku do pierwszych rzu - |ow /pierwszej f a l i /  -  podyktowane względami taktycznymi w na- irciu -  tzn . lf5 -2  km. Stąd forsowanie ich  nastąpi około + 20’ t by po 3-5* wylądować na drugim brzegu. Sforsują one Lrugie rzuty/ rzekę również na transporterach i  na tych sa- rch punktach, prze praw ov»iych, na których forsowała pierwsza ■la. W wielu wypadkach -  może być przyspieszony czas fo rso- inia drugich f a l ,  gdy n p .t przeciwnik będzie wcześniej kontra- ikował. Dotyczy to zresztą forsowania i  pozostałych f a l  i  ;utów pułków zmechanizowanych oraz dyw izji w c a ło ś c i. Chodzi Iko o to , by względy taktyczne /odległości/ były odpowiednio ichowane. /Załącznik Nr 2/.same punkty przeprawy desantowej, na których prze« •awi się  piechota będą w dalszym ciągu wykorzystane dla prze« •awy a r t y le r i i  i  niektórych elementów tyłowych.V/ a + 20 /załącznik nr 1 i  2/ zaczną s ię  przeprawiać o łgi na GSP. Gdyby dywizja zmechanizowana nie zmuszona była Ldować mostu do przeprawy swych tyłów « to w zasadzie dla ■zeprawy sprzętu bojowego /łącznie z czołgami/ -  wystarczy j FTGf PTS i  GSP. Lecz skoro musi ona przeprawiać swe e le -  >nty tyłowe przez most /transport tyłowy w zasadzie musi .ę trzymać dróg/ « przeto należy je j  p rzyd zielić  odpowiednią |lość pontonów ’̂Lenta” . W zasadzie jeden park. Z tego parku jenta” dyviizja początkowo zwykle zmontuje promy -  ze względu bezpieczeństv9o -  później z tych promów skonstruuje most# Dowódca dyw izji i  jego sztab winien tak zaplanować ‘zeprawę /forsowanie/ czołgów, by odpowiednio wykorzystać |szystkie środki i  sposoby przeprawy /załącznik nr 3/*.leży również brać pod uwagę i  to , że w toku n atarcia dowód- dywizji musi być przygotowany na forsowanie kolejnej prze- ikody wodnej, na którą winien przerzucić część sÂ -jych środków ‘zaprawowych. Na ten przerzut w pierwszej kolejności nadają lię n a jle p ie j GSP /PTG i  PTS/.



Zajmijmy s ię  obecnie k a lk u la c ją  potrzeb d y w iz ji zmecha­
nizowanej w za k resie  środków przeprawowych dla czołgów , biorąc 
pod uwagę potrzeby j e j  w alki na przeciw ległym  brzegu :
-  c z o ł g i  dwóch pułków zmechanizowanych pierwszego rzu tu  dy­

w i z j i  /80 s z t / ,  /założyłem  ta k ie  ugrupowanie DZ/ w zasa­
dzie n a le ży  prżeprawió od G -ł- 20 /tech n iczn a gotowość G3P/ 
do G + 90 /koniec forsow ania pierwszorzutowych pz -  ze wzglę-1 
du na wymagane tempo n a ta rcia /  -  c z y l i  w cią gu  70 minut«

\7iemy z uprzednich rozważań, że czas jednego obrotu G3P 
/rzeka 200-250 m/ -  wynosi około 15* /zzza -  i  wyładowaniem/« 
V/obec tego n a le ży  o b lic z y ć  i l e  trzeb a G3P, by w cią g u  70’ prze­
prawić 80 czołgów*
S to s u ją c  wzór; ^ ^  -  1 « 20 GSP /w ystarczy dwie kompanie/«

Za tym d y w iz ji zmechanizowanej średnio trzeb a p r z y d z ie lić  18 
GSP, która powinna je  przeznaczyć przede wszystkim dla przepra-| 
wy czołgów dwóch pierwszorzutowych pułków zmechanizowanych«
Ten rodzaj przeprawy czołgów zab ezpieczy w zględnie szybkie  
w sparcie czołgam i w alki pierw szych rzutów i  pułków w całości<  
na przeciw ległym  brzegu«

iT toku forsow ania czołgów na GSP -  bo w G + 40 będą go-| 
towe promy J^Lenta**« Do d y w iz ji zmechanizowanej, zgodnie z po­
przednim i rozważaniami n a leżało b y p r z y d z ie lić  jeden park tego  
ty p u , by ją  -  m«in« -  usam odzielnić z punktu w idzenia również 
i  przeprawy mostowej« Y/iemy, że z całego parku ’’ Lenta” — można 
zbudować most 60 tonowy o d łu g o ści 227 m« Dywizja w d z i s i e j ­
szych  d zia ła n ia ch  musi mieć możność budowy tak iego mostu« 
Ponieważ -  ja k  wspomniałem -  GSP -  po przew iezieniu  czołgów  
pierwszorzutowych pułków -  mogą być przerzucone na następną  
przeszkodę wodną, stąd r e s z ta  czołgów d y w iz ji będzie s ię  prze­
prawiać na promach i  na PPP« Również n a le ży  brać pod uwagę i  
t o ,  by zb ytn io nie za gęszczać r z e k i różnego ro d zaju  przeprawa­
mi« Dyw izja z parku ’’Lenta” może zbudować l6  promów 40 tono­
wych.

B iorąc pod uwagę, że z tych  promów ma w p r z y s z ło ś c i  
powstać dyw izyjny most oraz by zbytnio nie skupiać czołgów  
w okresie forsow ania przy pomocy promów /ale  zb ytnio i  n ie  
rozczłonkowywać/ — wygodnie je s t  / i  w ystarczy/ uruchomić 
przeprawy promowe na dwóch punktach /kierunkach/ o pojemności



po 7 promów w każdym /po Jednym w rezerwie/# Biorąc pod uwagę, że obrót promu /z za -  i  wyładowaniem/ trwa 15* oraz znając ilo á c  promów -  możemy obliczyć i le  czołgów przeprawimy w okre­ślonym czasie#N a jle p ie j, by wszystkie cz o łg i dyw izji przeprawiły się  do momentu przeprawy je j  drugiego rzutu -  załącznik nr 2 /G + 180/#Zgodnie z uprzednimi rozważaniami wykorzystanie pro­mów z parku ’’Lenta” ’’opłaci s ię ” do G + 90# Gotowość ich  — w G + 40, stąd czas ich  wykorzystania /do momentu montowania mostu/ wyniesie 50 minut# I le  czołgów przeprawić można na wspomnianych promach w ciągu 50 minut? XI ciągu 50 minut moż­na zrobić trzy  obroty; w ciągu jednego obrotu przewieziemy 
14 czołgów -  za tym za 50 minut przeprawimy 42 czołgi#C z y li wszystkie czo łg i drugorzutowego pułku zmechanizowanego DZ# Pozostaje Jeszcze do przewiezienia około 100 czołgów w ramach DZ /120 Już zostało przeprawionych/# Otóż te 100 czoł­gów najwygodniej przeprawić je s t  na PPP# W dyw izji zazwyczaj zorganizowane będą dwa PPP po dwie trasy na każdym /4 trasy / . Wiemy z uprzednich w yliczeń, że gotowość PPP Je s t w G + 60# Czas przeprawy -  3 minuty# Stąd co 3 minuty znajdzie się  na drugim brzegu 4 czołgi# Wobec tego 100 czołgów na PPP prze­prawi się  w ciągu 75 minut#V/niosek: czo łg i DZ mogą być w ca ło śc i na drugim brzegu w G + 2,5 godz. /60  ̂ + 75*/ -  przy stosowaniu dla ich  przeprawy mieszanego sposobu /GSP, promy i  PPP -  załącznik nr 3/» To z k o le i zacezpiecza w zupełności odpowiednie tempo n atarcia i  forsowania DZ.Wspomniane punkty przeprawowe /każdy o pojemności 7 promów/-  winny być tak uystuowane by nie stwarzać opłacalnego celu dla ognia przeciwnika.J e ś l i  chodzi o przeprawę czołgów po dnie to chociaż, jak zwracano uprzednio uwagę, przy forsowaniu z marszu ten sposób forsowania je s t  na ogół trudny, jednak gdy zostanie zorganizowany je s t  on bardzo wydajny#Na każdy pułk pierwszorzutowy dyw izji należałoby organizować po jeanym PPP /2-3 trasy/#Przeprawa a r t y le r i i  W s i  być zsynchronizowana z



elementami tyłowymi* Po pr*eprawleniu a r t y le r ii  ppanc pułków 
zmechanizowanych pierwszego rzutu dyw izji i  przeprawieniu 
tyłów batalionów pierwszego rzutu pułku trzeba rasem z bata­
lionami drugiego irautu pułku przeprawić a rty le rię  przeciw­
pancerną dyw izji i  pozostałą a rty le rię  pułków na PTG i  PST. 
Należy miauiowioie przeprawie i dyoA a r t y le r ii  ppanc dyw izji 
-  8 d ział 85 mm i  w pułkach pierwszego rzutu -  12 haubic 
122 mm. Kazem do przeprawy mamy: 20 lu f  a r t y le r ii  + 20 samo­
chodów /ciągników/# W zasadzie sprzęt ten może się  przepra­
wić na PTG# Ponieważ w dyw izji je s t  10 PTG -  stąd w ciągu  
4 obrotów może te 40 jednostek przeprawić się  na drugi brzeg 
/obrót trwa około 20*/#
Ten czas je s t  nieco za długi* gdyż biorąc pod uwagę potrzebę 
przeprawy tyłów batalionowych pierwszego rzutu pułku oraz 
koniecznych elementów tyłowych pułków pierwszorzutowych dy­
w iz ji*  jak również granicę czasu przeprawy drugiego rzutu 
pułku -  czas dla przeprawy wspomnianej a r t y le r ii  trzeba ogra­
n iczyć od G + 55 do G + 90 tz n . do 35^ /załącznik nr 2/# Stąd 
nam wyniknie* że wspomniane 40 jednostek a r t y le r ii  trzeba bę­
dzie przeprawić w ciągu dwóch obrotów /2 x  2 0 *  « 40^/# Tę 
sprawę pozytywnie można rozwiązać przez przydzielenie do 
dyw izji dodatkowo 10 PTS* które będą konieczne również do 
przeprawy ciągników ATS* W tym wypadku działa popłyną na 
PTG, a samochody /ciągn ik i/ -  na PTS#

Dalsza przeprawa a r t y le r ii  zgodnie z załącznikiem  
nr 2 -  będzie dokonywana na tych samych ¡środkach przeprawo­
wych sukcesywnie oraz ewentualnie dodatkowo na prCmach i  
po moście. To samo dotyczy i  przeprawy tyłów dywizji#

Warto tylko zaznaczyć* że gdy nie będzie naglącej 
potrzeby wysłania środków dla forsowania kolejnej rzeki 
/PTG i  PTS/ to należy te środki wykorzystywać również i  do 
przeprawy elementów tyłowych dyw izji -  jednocześnie z prze­
prawą po moście,by nie wydłużać zbytnio kolumny je j  tyłów 
/około 3 5  ** 40 km/ oraz by uniknąć manewru rokadowego 
transportu#

W każdym razie większość elementów tyłowych dyw izji 
i  reszta  a r t y le r ii  c ię ż k ie j /włącznie z drt/ dokona przeprawy 
już po moście /od G + 120/#



Wnioski ogólne, dotycząc© i lo ś c i  i  jakości środkóv? przeprawoYiyoh oraa I lo ś c i  i  jakości punktów? przepraw dyw izji zmecłianizowanej -  przy założeniu , że D2 fo rsu je  przeszkodę wodną dwoma pz w pieiTwszym rzucie j-  ilo ś ć  i  jakość środków przeprawowych potrzebnych DZ :-  10 PTG;-  10 PTS; V-  18 GSP;-  1 park ” Lenta *̂0Ponieważ dywizja posiada etatowo tylko 10 PTG -  re­sztę wymienionych środków przeprawowych trzeba je j  przydzie­l i ć ,  Z tym, że proponuję zamiast 0,5 TPP dotychczas posiada­nego p rzyd zie lić  je j  etatowo 1 park ”Lenta«,W celu  urządzenia przepraw i  wykonanie innych prac inżynieryjnych, związanych z forsowaniem -  DZ zazwyczaj otrzy­ma dodatkowo 1 b atalion  saperów#-  ilo ś ć  i  jakość urządzonych przepraw:-  4 punkty przeprawy desantowej /dla SKOT, PTG i  PTS/;-  2 punkty przeprawy na GSP;-  2 punkty przeprawy promowej;-  2 PPP /po 2-3 trasy  w każdym/;-  1 punkt przeprawy mostowej#Dywizja zmechanizowana -  powinna forsować na szero­kim odcinku w zasadzie równym szerokości je j  pasa natarcia#Z tego już wynika, że nie wszędzie będzie ona mogła skupić jednakowy w ysiłek. Działać będzie musiała na określonych k ie - runlcach, mając w tym 1-2 kierunki głównego w ysiłku. Te właś­nie kierunki muszą być zaakcentowane nie tylko przez odpowied­nie ugrupowanie bojowe, s iłę  ognia -  lecz i  przez przydział odpowiednich środków technicznych forsowania,Dy^^izja może otrzymać 8-10 uderzeń jądrowych h i  ty­leż chemicznych, Gzęść z tych uderzeń należy zachować dla wsparcia forsowania przeszkody wodnej, by móc tak obezwład­n ić n iep rzy jacie la  w toku podejścia do r z e k i, aby forsowa­nie nie n a tra fiło  na zbyt duży opór#Po drugie -  w pierwszym okresie forsowania należy się  starać obezwładnić dalsze elementy ugrupowania przeciwnika, by unie­



możliwi^ mu wykonanie manewru odwodami# Środkami ognia kon­wencjonalnego w tym okresie -  trzeba wesprzeć bezpośrednio walczące wojska na przeciwległym brzegu#V/ tym czasie winny być poddane obezwładnieniu i  niszczeniu stanowiska startowe broni jądrowej n ie p rzy ja cie la  /szczegól­nie «D.C«/*Aby stworzyć jak najbardziej dogodne warunki forsowa­n ia  -  dywizja zmechanizowana bardzo często wysyłała oddział wydzielony, lub desant powietrzny z zadaniem ogólnym -  uła­tw ić siłom głównym forsowanie z marszu#Oprócz odpowiedniego wzmocnienia oddziału wydzielo­nego w środki walki -  należy go zaopatrzyć również w środki przeprawowe# Może on urządzić np# dwa punkty przeprawy desan­towej /dla piechoty 1  a r t y le r ii/  oraz jedną przeprawę promową i  na PPP -  dla czołgów#Po sforsowaniu przeszkody wodnej OW prowadzi normalną walkę na przeciwległym brzegu, a jego punkty przeprawowe wy­korzystuje dywizja dla pozostałych sił#Gdy dywizja sfo rsu je  rzekę przez swe pierwsze rzuty -  
0V/ walczy następnie w ramach pierwszych rzutów d y w izji, lub może być wymanewrowany do drugiego rzu tu . Takie na ogół zada­n ia  otrzymywał 0\T dotychczas przy forsowaniu DZ#Jednak oddziały wydzielone obecnie nie zawsze będą wygodne do wysyłania# Należy je  bowiem odpowiednio wzmacniać takim i środkami jak : a r ty le r ia , c z o łg i , a co najważniejsze -  zaopatrzyć w środki przeprawowe# Elementy te czynią OM bardzo ciężkim i  nieobrotnym# W zasadzie w tym wypadku -  OW nie różni s ię  niczym od pułków działających  w ramach s i ł  głównych dyw izji /w szczególnie przy posiadaniu SKOT/, a może nawet -  w tym wy­padku -  je s t  on cięższy# W związku z tym jego tempo działania również je s t  takie  same jak i  pozostałych pułków# To, że wy­przedza on w działaniach pozostałe s iły  przez t o , że zostaje wysłany wcześnie i  że nie wdaje się  po drodze w walkę -  nie daje jeszcze mu takiego wyprzedzenia s i ł  głównych, które je s t potrzebne dyw izji w te j sytuacji# Czasami wyprzedzenie OW bę­dzie zniwelowane przez trudności terenowe i  samo forsowanie rzeki# I częsty będzie wypadek, że w zasadzie s iły  główne



d y yiizji podejdą do r z e k i , a 0\7 je s z c z e  nie uchwyci potrzeb­
nych przepraw i  n ie  zawiąże w alki z przeciwnikiem  na przeciw ­
ległym brzegu* OW będzie narażony na duże s tr a ty  -  tak w okre­
s ie  p o d e jś c ia , jak  i  w okresie fo rso w an ia, gdyż skupi na sobie  
przez pewien czas ca łą  uwagę przeciw nika* Oddział w ydzielony  
-  zdradza również zawczasu zamiar fo rso w an ia, a nawet ujaw­
n ia  główny w ysiłek  d z ia ła n ia *

N iek ied y le p ie j  będzie osiągnąć rzekę od razu na 
szerokim fr o n c ie , by rozproszyć uwagę n ie p r z y ja c ie la  i  przy­
s tą p ić  do forsow ania na środkach desantowych w szystkim i ba­
ta lio n a m i rzut:i*

C h o d e l  o t o ,  by n ie p r z y ja c ie l  był możliwie zaskoczo­
ny naszym forsowaniem, które winno s ię  odbyć szybko, sprawnie 
i  na B2;erokim fr o n c ie , by m ożliwie do momentu sforsow ania r z e ­
k i przez plerw^sze rzu ty  — nie mógł on zorientow ać s ię  w naszymgłownym wyb i ł k u •

B iorąc powyższe pod uwagę w ysłanie 0V/ przy forsow aniu  
powinno n a le że ć do r z a d k o ś c i.

Natom iast przy forsow aniu -  na współczesnym polu  
w alki n a b ie ra ją  coraz większego znaczenia desanty pow ietrzne, 
które s p e łn ia ją  ro lę  oddziałów w ydzielonych, le c z  znacznie  
sprawniej i  e fe k ty w n ie j. Chodzi o t o ,  że przy u ży ciu  desantu  
powietrznego można zaskoczyć przeciw nika, co do m ie jsca  i  
czasu lądow ania, ja k  również -  j e ś l i  chodzi o s i ł ę  i  c e le  
d zia ła n ia *  Zaskoczenie tu  dokonuje s ię  szybko i  prawie bez­
pośrednio przed forsowaniem pierw szych rzutów d y w iz ji .

Na szcze b lu  d y w iz ji mogą być wysyłane tak tyczne de­
santy powietrzne w s i l e  wzmocnionej kompanii lub b a ta lio n u . 
Zadania desantu powietrznego są w zasad zie ta k ie  same -  jak  
i  oddziału w ydzielonego. Jednak ze względu na łatw ość prze­
rzu cen ia  /droga powietrzna/ desant powietrzny może o trzy ­
mać bai^dziej różnorodne zad an ia.

Deaant powietrzny -  ogóln ie  biorąc -  ułatw ia fo r ­
sowanie przez opanowanie is t n ie ją c y c h  punktów przeprawo­
wych i  to  w dwu wypadkachs a/ gdy n ie p r z y ja c ie l  je s z cz e  nie  
zd o ła ł obsadzić rze k i i  nie m iał czasu na zorganizowanie 
obrony rub ieży wodnej, i  b/ gdy n ie p r z y ja c ie l  zdążył zorga­
nizować obronę r z e k i .



-  74 -
W pierwBsym wypadku -  desant powietrzny desantuje  

bezpośrednio na przeprawę i  broni j e j  /utrzym uje/ do podej«» 
ś c ia  wojsk własnych* Sta cza  w alki z n ie p rzy ja cie le m  ty lk o  
wówczas, gdy on sta ra  s ię  odbić przeprawę lub ją  z n iszczy ć  
W tym wypadku trzeb a »'obramować«  ̂ ogniem d zia ła n ie  desantu i  
wzmóc tempo n a ta r c ia , by pierwsze rz u ty  d y w iz ji jak  n a jszy b ­
c i e j  podeszły do r z e k i i  p r z y s tą p iły  do fo rso w an ia, które  
ułatw ione b id zie  przez d z ia ła n ia  desantu powietrznego#

V/ di'ugim wypadku -  tj#  gdy n ie p r z y ja c ie l  zdąży zo r­
ganizować obronę rze k i -  desant n ie zawsze będzie m iał moż­
ność lądowania bezpośrednio na przeprawy, ze względu na m o żli­
wość p o n ie sie n ia  dużych stra t#

Zmuszony on będzie lądo^ ;̂ać nieopodal punktóv; prze­
praw i  walką /natarciem / zdobywać te  przepra\>'jy* Je s t  to  
sposób mn.iej wygodny, gdyż n ie p r z y ja c ie l  w tym wypadku może 
zdążyć z n is z c z y ć  urządzone punkty przeprawowe#
N ie k ie d y  desant pow ietrzny może otrzymać również zadaniet 
wylądować z ty łu  zgrupowania bojowego /odwodu,lub punktu 
oporu/ n ie p r z y ja c ie l  -  i  w momencie nawiązania z nim w alki 
przez pierwsze r z u ty  d y w iz ji -  uderzyć od ty łu  na przeciw ­
nika#

D zia ła n ie  desantów winno byc dokładnie zaplanowane 
i  zabezpieczone przez lo tn ictw o  i  środki ogniowe -  łą czn ie  z  
użyciem broni jądrowej#

Praevvióz desantów taktycznj^ch zazw yczaj odbywa s ię  
na h e lik o p te r a c h , które obecnie mają dość duży udźwig /np# 
Mi-’4 -  około 1 to n y , M i-6 -  około 8 to n , Mi*-2 “ o w iele  
w ię ce j/  i  zdolne są do przewożenia nie ty lk o  lu d zi a le  i  
sp rzę ta  -  łą c z n ie  z a r ty le r ią #

P o d k re ślić  je s z c z e  trze.ba, Ż6' przy pomocy h elik o p ­
terów można przerzucać grupy dywersyjne do n is z c z e n ia  środków 
napadu jądrow ego, składów a m u n ic ji, lo tn is k  itp#

Dei-sHuiif powietrzna -  w każdym wypadku -  mogą uła*-* 
tw ić  osiągrdę>;ie i  płynne forsow anie przeszkody wodnej przezD2i*

Na zakończenie tego ro z d z ia łu  pragnę poruszyć pro­
blem r e g u la c ji  ruchu# Sprawa ta  j e s t  obecnie is to tn a  ze wzglę 
du na duże nasycenie wojsk sprzętem bojowym i  odgr^n ĵa dużą



r o lę  vae w sp ó łczesn ych  r o d z a ja c h  d z ia ł a ń , z a ś  p rzy  fo rso w a n iu  p rzeszk ó d  wodnych n a b ie r a  sz c z e g ó ln e g o  z n a c z e n ia *Wiadomo, że fo rso w a n ie  odbywa s i ę  na o k re ślo n y c h  punktach p rzep rayjy , do k tó r y c h  n a le ż y  skierow yw ać w alczące  w ojsko i  s p r z ę t*  C h o c ia ż  punkty przepraw y u rząd za s ię  obec­n ie  na s z e r o k ic h  o d cin k ach  -  to  jed n ak  ru ch  w ojsk m usi u le c  c z ę ś c io w e j k a n a l i z a c j i  na o kres samego fo rso w a n ia *Pow staje  tu  duże n ie b e z p ie cz e ń stw o  © s tło c z e n ia ” w ojsk* Powta­rzam -  s t ł o c z e n ia  -  a n ie  sk a n a liz o w a n ia *  V/ s t ło c z e n iu  bo­wiem w y stę p u ją  elem en ty d e z o r g a n iz a c j i ,  a to  za sobą może p o c ią g n ą ć  -  p rzy  o d d zia ły w a n iu  ogniowym n i e p r z y ja c i e l a  -  pa­n ik ę  i  s t r a t y *N a le ż y  ta k  uregulo?^ać ru ch  w ojsk  na przepraw y, by w ojska n ie  zatrzym yw ały s ię  w p o sz cz e g ó ln y ch  r e jo n a c h , ja k  to  m iało  m ie js c a  w p r z e s z ł o ś c i  -  le c z  p ły n n ie  fo rso w a ły  r z e ­kę* By r c t a c j a  śi^odków przeprawowych korespondow ała z pod­chodzeniem  w ojak do punktów przeprawowych* Aby to  ro zw ią za ć-  tr s a b a  zaw czasu zaplanow ać i  dobrze zorganizow ać r e g u la c ję  ruchu* Do te g o  c e lu  w ramach dyT,>5fizji j e s t  kompania ochrony i  r e g u l a c j i  r u c h u , a w p u łk ach  -  p lu to n  r e g u l a c j i  r u c h u .O r g a n iz a c ja  r e g u l a c j i  ru ch u  winna zapew nić ś c i s ł ą  k o n tr o lę  przegrupow ania w o js k , przeviOzu s p r z ę tu  i  z a o p a tr z e ­n ia  we w s z y s tk ic h  e ta p a c h  fo rso w a n ia*P la n y  o r g a n iz a c j i  i  r e g u l a c j i  ru ch u  opracow uje s z ta b  d y w iz j i ,  u zga d n ia  go ze sztabem  a r m ii i  w in ien  on m *in . przewidy^^ijać : k o n tr o lę  ruchu  w p a s ie  d z ia ła ń  d y w iz ji  ze szczególn ym  uw zględ­n ie n iem  momentu fo rso w a n ia*Z g ru b sza  b io r ą c  -  na s z c z e b lu  pułku n a le ż y  w ystaw ić n a stę p u ­ją c e  p o s te ru n k i r e g u l a c j i  ru ch u :-  na l i n i i  r o z w in ię c ia  kolumn b a ta lio n o w y ch  w kom p anijn e;-  na l i n i i  r o z w in ię c ia  kolumn kom panijnych w l i n i e  wozów bojow ych;-  na k ieru n k u  /drogach/ d o jazd u  czołgów  do punktóvi/ przepraw / fo r s o w a n ia / ;-  na k ie ru n k u  fo rso w a n ia  a r t y l e r i i *Y/ymieniłem tu  k o n ieczn e  p o s te ru n k i na własnym b rz e g u .



Po wylądov?aniu jednak n a le ży  rÓTAinież v? ramach pułku 
przew idzieć odpowiednie posterunki r e g u la c ji  ruchu, które sk ie ­
r u ją  pododdziały /pojedyncze/ c z o ł g i ,  a r t y le r i ę ,  samochody / ty ­
ły /  w określonych kierunkach*

W ramach d y w iz ji dodatkowo w ystąpi r e g u la c ja  kolumn -  
w toku domarszu do r z e k i /a przynajm niej do ru b ie ży  ro zw in ię­
c ia  pułków w b a ta lio n y /  oraz skierowywania odpowiednich środ­
ków przeprawowych na swoje punkty itp *  To samo -  j e ś l i  chodzi 
i  o p rz e ciw le g ły  b rze g , gdy wojska tam wylądują*

N ależy również pam iętać, że w toku samego forsow ania  
-  SD tak pułków, jak  i  d y w iz ji -  na pewien czas zatrzym ują s ię  
w te re n ie *  I  tu  również w ystąpi zagadnienie r e g u la c ji  ruchu*

Aby sp ro sta ć zagadnieniu r e g u la c ji  ruchu n a le ży  -  
oprócz etatowo w tym kierunku przew idzianych pododdziałów -  
przew idzieć i  p rz e s z k o lić  w ramach batalionów , a naviet i  
kompanii -  pewną i lo ś ć  żo łn ie rzy * Muszą być to żo łn ie rze  
dobrze o r ie n tu ją c y  s ię  w t e r e n ie , zn a jący  mapę i t p ,  gdyż w 
w ie lu  wypadkach n ie p r z y ja c ie l  może celowo błędnie oznakować 
k ie r u n k i, by skanalizow ać ruch naszych wojsk w dogodnym dla  
s ie b ie  kierunku. V/łaśnia żo łn ie rze  re g u lu ją cy  ruch -  winni 
być tak w yszk o len i, by m ogli i  w ta k ie j s y t u a c ji  prawidłowo, 
zgodnie z planem, skierowywać nasze wojska i  techniczne środ­
k i w zamierzonym kierunku i  w przewidziane rejony*
Problem tan wymaga bacznej uwagi dowódcy i  sztabu przy orga­
n i z a c j i  każdego ro d zaju  d zia ła ń  -  a przy forsow aniu przeszko­
dy wodnej w szcze g ó ln o ści*



R o d z i a ł  I I I

OROiJIIZACJAJlORSO^M IA^EiiZgS^ODY^^^Z]̂ A]GHAR IZ  OWAgA^A_.H AT ARG OT
1* Po\2^ ię c ie  d e c y z jiO r g a n iz a c ji  n a t a r c ia  z forso\7aniem musi p rzyavjiecać zasadas p rzeszk od a Yaodna iiśBipGHrnna znaczn ĵ^in s to p n iu  zm niej s z y ć  tempa n a ta r c ia »  Porsoyianie za tym m usi odb5n/'jac s ię  p łyn ­n ie  -  bez etapó\"j i  takt6\'’j«Podstacją o r g a n iz a c j i  o raz p lanovjania n a t a r c ia  i  f o r -  scvjania -  j e s t  d e c y z ja  dDYJodcy^ k tó r a  s t a je  s ię  kan\̂ yą vjszybt“- k ic h  p raC f planppi szozegółovjych i  p rze d się v Jz i§ o *Aby p o d ją ć  d e c y z ję  -  dovj6dca m usi przeproY^adzićżmudnąj \m ikliYrą i  lim ie ję tn ą  p racę \'^stępną. P rzy  t\mi chcę za zn a czy ć j że p rzy  n a t a r c iu  z forsoYjaniem  przesskoo.y i^odnej doYaódca m usi p od jąć je d n ą , łą c z n ą  d e c y z ję  -  dc n a t a r c ia  i  fcr^- soYianiE , a n ie  o d d z ie ln ie  do n a t a r c i a ,  a o d d z ie ln ie  do forso«- v,‘a n i a .  S zta b  na podsta\Yie t e j  d e c y z j i  w yodrębnia z a g a d n ie n ie  forso Y ian ta i  y; s p e c ja ln y c h  dokumentach opracovm je je g o  p ia n , u vvzględn iająo  ró ito ie ż  sprawy te c h n ic z n e  / ś r o d k i przeprawowe/«\7 dalszym  cia^gu r o z p a tr u ją c  d e c y z ję  zwrócę uwagę naelem enty d o ty cz ą ce  samego fo rso w an ia«Dowódca d y w iz ji  podejm ując d e c y z ję  m usi p rzew id zieć^-  vj c z a s ie  a n a l iz y  z a d a n ia i wpłŷ î p rzeszk o d y wodnej na wykona­n ie  postaw ionego za d a n ia  bojow ego; yj ramach j a k i e j  c z ę ś c i  za d a n ia  / b l iż s z e g o , następn ego c z y  t e ż  d n ia/  musi on forso w ać przeszkodę wodną; wpływ fo rso w a n ia  na zachow anie głównego k ie ru n k u  u d e rz e n ia  i  ugrupow ania bojow ego; m o żliw o ści f o r s o -  Y^ania na szerokim  f r o n c i e ;  sz e ro k o ść  pasa n a t a r c ia  w sto su n ­ku do o d cin k a fo r s o w a n ia ; u ż y c ie  b ro n i masowego r a ż e n ia , a s z c z e g ó ln ie  b r o n i jąd row ej na r z e c z  d y w iz ji ;  o d c in k i f o r s o -  Yjania sasiB/dÓYi; c h a r a k te r  r z e k i ,  ana i  brzegoYJ«-  P rzy o cen ie  p o ło ż e n ia j m o żliw o ści d z ia ł a n ia  n i e p r z y j a c i e l a ,  u ż y c ie  p rzez n ie g o  b ro n i masowego r a ż e n ia  w toku p o d e jś c ia  do r z e k i ,  yj toku  fo rso Y jan ia  i  r o z Y jija n ia  n a t a r c ia  na p r z e c iw le g ­łym briiagu; c h a r a k te r  obrony n ie p r z y ja c ie la  b ezp o śred n io  nad r z e k ą , przed rz e k ą  i  na drugim  b rze g u ; m o żliw o ści s ta w ia n ia



oporu przez n ie p rzy ja cie la  przed przeszkodą wodną, w toku fo r ­sowania oraz działanie jego odwodów na przeciwległym brzegu#-  A n alizując własne s iły s  podział s i ł  i  środków zgodny z za­miarem walki i  forsowaniem; ugrupowanie bojowe; sposób użycia i  przeprawy poszczególnych elementów ugrupowania bojowego; sposób i  czas przeprawy poszczególnych rodzajów wojsk -  według potrzeb walki na przeciwległym brzegu; potrzebną ilo ś ć  środków przepraw i  zabezpieczenie inżynieryjne; ogniowe zabezpieczenie i  obrona przepraw; przygotowanie wojsk do forsowania w warun­kach d ziałan ia broni jądrowej; możliwości uderzeń jądrowychi  sposób ich  szybkiego wykorzystania przez własne wojska; po­siadane środki przeprawowe i  ich  możliwości; możliwości uży­c ia  desantów powietrznych względnie 0\T#Rozpatrując teren: charakter terenu obu brzegów z punktu wi­dzenia topograficznego i  taktycznego. Kierunek działania a w tym i  główny w ysiłek; poszczególne zadania i  ich  rubieże; odcinki forsowania dla pułków; m iejsca oraz ilo ś ć  przepraw i  ich  charakter; ewentualny manewr elementów ugrupowania bojowe­go i  punktów przepraw w toku forsowania; charakter następnych V / je ś l i  są/ przeszkód wodnych i  sposób ich  pokonania; is t n ie ­nie urządzeń hydrotecłmicznych; rubieże odparcia kontrataków n ie p rzy ja cie la  na przeciwległym brzegu; rejony stanowisk sta r­towych broni jądrowej n ie p rz y ja c ie la .-  Oceniając materiałowo-techniczne zabezpieczenie: rozmieszcze­nie i  sposób przeprawy elementów tyłowych; sposób zaopatr3rwa- nia walczących wojsk po sforsowaniu rz e k i; sposób medycznego zabezpieczenia i  dezaktywacji ludzi i  sprzętu; ewakuacja rf:n-
n V - .== Ocena czasu ogólnego winna w yjaśnić; czas przeprawy poszczę^ gólnych elementów ugrupowania bojowego; czas przeprawy w ca­ło ś c i d y w izji.Na zakończenie dowódca dyw izji winien jeszcze rozpa­trzyć wpływ warunków meteorologicznych i  hydrologicznych, od których zależy: budowa przepraw; przebieg forsowania; możli­wości użycia\.broni masowego rażenia; organizacja OPlot i  OPChem* Przy wyciągnięciu wniosków z an alizy  zadania i  ocea­ny położenia dowódca dyw izji formułuje decyzję do n atarcia i



forsow ania w k tó re j porusza: sposób r o z b ic ia  n ie p r z y ja c ie la  
przed przeszkodą wodną i  uchwycenia z marszu przepraw, lub po­
konanie przeszkody wodnej przez desant powietrzny /OVV; rozw i­
ja n ie  n a ta r c ia  na przeciw ległym  brzegu z zachowaniem odpowied­
niego tempa; wykonanie uderzeń jądrowych; ok reślen ie  punktów 
przepraw, ic h  charakteru oraz sposób ic h  .ochrony i  obrony; 
manewr siła m i i  środkami przeprawowymi; sposób d z ia ła n ia  . 
wojsk przy napotkaniu s i ln ie  skażonych -odcinków terenuę tak  
na brzegu własnym jak i  po sforsow aniu r z e k i; obrona przed 
bronią masowego rażenia#

J e ś l i  n a ta rcie  d y w iz ji rozpoczyna s ię  od forsow ania  
przeszkody wodnej, wówczas zazwyczaj sprecyzowanie d e c y z ji i  
postaw ienie zadań bojowych odbywa s ię  po rek on esan sie,  który  
dowódca d y w iz ji przeprowadza na wybranych odcinkach,a szcze ­
g ó ln ie  na kierunku głównego wysiłku#
0 i l e  natom iast forsowanie n astępu je w toku wykonania k o le j­
nych zadań w n a ta r c iu , w tym wypadku zagadnienie forsow ania  
dowódca określa w d e c y z ji na podstawie mapy# Hatomiast przy 
p o d ejściu  wojsk do forsow ania dowódca może i  powinien n ie ­
które sprawy, dotyczące samego forsow ania i  w alki na przeciw ­
ległym  brzegu u ś c i ś l i ć  i  dokładniej sprecyzować#

Hastępnie do\i9Ódca d y w iz ji staw ia zadania bojowe#
Nie ma w zasad zie r e c e p ty , według k tó re j staw ia s ię  zadania  
bojowe# Z ależy to każdorazowo od posiadanego cza su , znajomoś­
c i  terenu przez pod\i;ładnych itp# Jednakże zawsze zadania  
muszą być tak o k reślon e, a decyzja  dowódcy tak zrozumiana, 
by podwładni przez c a ły  czas p a m ię ta li o id e i  przewodniej 
w a lk i. Tym b a rd zie j j e s t  to  ważne, że każdy dowódca pułku 
w zasadzie d z ia ła ć  będzie sam odzielnie i  nie zawsze dowódca 
d y w iz ji będzie mógł korygować jego n a ta rcie  w toku samej 
?jalki#

2# O rgan izacja  w spółdziałan ia^

Sprawy w sp ó łd ziałan ia  dowódca może omówić łą czn ie  
ze stawianiem zadań bojowych, lub te ż  bezpośrednio po tym* 
Jednak ze względu na d on iosłość zagadnienia dobrze je s t  zo r­
ganizować /omówić/ w sp ółd ziałan ie dopiero po tyra, gdy do­
wódcy podwładni przemyślą swoje zadanie i  podejmą decyzję#



C h o d zi bov;iem o t o ,  że po p o ?Jz ię c iu  d e c y z ji  p rzez do\’vódcóvi pułków -  będą o n i b a r d z ie j  zo rie n to w a n i w z a d a n ia c h , i d e i  w a lk i i t p .  V  zw iązku z tym mogą pow stać u n ic h  pewne w ą t p li­w o ści i  n i e j a s n o ś c i ,  oraz m erytoryczne u w a g i, k tó ry c h  n ie  m o g li o n i je s z c z e  m ieć po otrzym aniu  za d a n ia  od dowódcy dy­w iz ji#  O r g a n iz a c ja  w s p ó łd z ia ła n ia  j e s t  Również b a r d z ie j dowol­ną form ą obcow ania dovjódcy z podwładnymi -  i  tu  może byc w ie le  z a g a d n ie ń  omówionych w sp óln ie  w b a r d z ie j  s p r z y ja ją c e j  a tm o sfe ­r z e .  C zy n n ik  te n  j e s t  bardzb is t o t n y  z punktu w id ze n ia  psycho­lo g ic z n e g o .n a t u r a ln ie  -  trudno so b ie  w yobrazić by dowódca dyi^/i- z j i  mogą jednorazow o omówić w s p ó łd z ia ła n ie  na c a ł ą  g łę b o k o ść  z a d a n ia . J e s t  to  n ie m o ż liw e . D la te g o  b ęd zie  on te  sprawy w m iarę  m ożności precyzow ał to k u  samej w a lk i .Dowódca d y w i z j i ,  na podstaw ie zn ajo m o ści vdziałan ia n i e p r z y ja c i e l a  i  t a k t y k i  w ojsk  w iłasnych, povi^inien wiyobrazic so b ie  p r z e b ie g  fo rso w a n ia  i  n a t a r c ia  oraz k ie r u ją c  zadaniem  i  w łasn ą d e c y z ją , i  i l o ś c i ą  o raz ch arak terem  przepraw ja k  ró v jn ież czasem  ic h  u ru ch o m ien ia  — omowió d.okł8.dnie sposob w sp ółd z i a ł a n i a .O r g a n iz u ją c  w s p ó łd z ia łm ie  dowódca dyi.^/izji -  m .in .-  w in ie n  zw ro cie  uwagę na n a s tę p u ją c e  sprawy d o ty cz ą ce  fo r s o ­w ania? w skazać r e jo n y  i  o b ie k ty  w łasnych uderzeń jądrow^rch p rzy  p o d e jś c iu  vjojsk do p rzeszk o d y Vi/odnej, w toku forso\iarió,a i  n a t a r c ia  na p rze ciw le g ły m  b rzegu  oraz sposób w ykorzj^stania ty c h  uderzeń p rzez p o sz cz e g ó ln e  r o d z a je  w o jsk ; sposob i  c z a s  r o z b i c i a  o to e ś lo n y c h  zgrupowań n i e p r z y j a c i e l a ,  w c e lu  stwo­r z e n ia  dogodnych warunków fo rso w a n ia  p rzeszk o d y wodnej z mar­szu  i  na szero kim  f r o n c i e ;  u zgo d n ić w s p ó łd z ia ła n ia  desantów p o w ie trzn y ch  /0\?/ i  rzutów  czołow ych w ojsk  podchodzących do p rze szk o d y  wodnej z w ojskam i in ż y n ie r y jn y m i i  lo tn ictw e m ; u zg o d n ić  d z ia ł a n ie  p o szczeg ó ln jrch  elementów ugrupow ania bo­jowego p rzy  napotka,niu  s i l n i e  skazon^/ch odcinków te r e n u ; u zg o d n ić  k o le jn o ś ć  i  sposób w y k o rzy sta n ia  srodkoY^ przepraw o­w ych, o d c in k i i  m ie js c a  fo rso w a n ia  oraz fo rso w a n ia  czołgów  po d n ie ; u s t a l i ć  sposób d z ia ł a n ia  w ojsk w wypadku wykonania p rze z  n i e p r z y ja c i e l a  u derzeń jądrow ych na przepraw y; okre­ś l i ć  manewr s i ł  i  środków przeprawowych na forso w an ej rz e c e
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ja k  i  p r z e s u n ię c ia  ic h  na k o le jn ą  p rzeszkod ę wodną| omówdć łączn o .ść i  aowodzenie m iędzy p o szczegó ln ym i elem entam i u gru ­powania bojow ego, są sia d a m i i  odwodami s z c z e b la  nadi*zędnego -  w tok u  fo rso w a n ia  i  n a t a r c i a ;  u s t a l i ć  sposób ocłir^ony i  obro­ny przepraw ; podać do w iadom ości sy g n a ły  w spółd^^iałania*Ja k  wiadomo p ie c h o ta  za ra z  po w ylądow aniu na p rze ciw ­ległym  brzegu  n ie  b ę d zie  je s z c z e  m ia ła  d o s t  i :  -cz o łg ó w , co pozbawi j ą  odp ow ied niej s i ł y  u d e rz e n io w e j. Dowoaca m usi na te n  c z a s  /od w ylądow ania p ie c h o ty  do d o łą c z e n ia  czoł^- góvj/ — zapewnie s i ln e  wspai/cle ogniowe ta k  a r t y l e r i i  x czołgov, ja k  r a k ie t  i  lo t n ic t w a . Ogniowe w sp a rcie  w t̂ m̂ momencie byc bardzo s i ln e  i  s k u te c z n e .Omawiając w s p ó łd z ia ła n ie  n a le ż y  o k r e ś l ić  ro d z a j o g n ia , k to  kogo ma w jspierac vj dan;̂ mi momencie i  na j a k i  o b ie k t  n a .lezy  zv.'rócic baczną uwagę v .o jsk  naziemnj^^cłi. ty c h  spravjach n ie  może byó n i e ja s n o ś c i .I la le ż y  rów nież n ie  zapom inać o w s p ó łd z ia ła n iu  z s ą ­s ia d a m i. ka  to  s z c z e g ó ln e  z n a c z e n ie , gdyż fo rso w a n ie  w warun­kach z a g ro ż e n ia  atomovifego odby\"ja s ię  zazw yczaj na szerokim  f r o n c i e . Dowódca d;y*wizji o r g a n iz u ją c  \’v s p ó łd z ia ła n ie  povjinien sk u p ić  swoja^ uwagę na n a j i s t o t n i e j s z y c h  momentach w a lk i , k tó ­r ą  musi so b ie  w y o b r a z ić . V,'inien n p .:  przew jidzieć ja k ie  r e jo n y  stan o w isk  ogniow ych, punkty oporu i  zgrupow ania p rze ciw n ik a  będą mu p rz e s z k a d z a ły  prz^r p o d e jś c iu  do r z e k i ,  ja k  i  ja k im i s i ła m i n a le ż y  te  p rzeszkod y pokonać i  z w a lc z y ć . J e ś l i  p rze ­c iw n ik  ma obronę zaV'/czasu zo rga n izo w an ą, a w to k u  p o d e jś c ia  do r z e k i  n a jb a r d z ie j  d okuczliw e d la  nas s ta n ą  s i ę  ’’D .G ’’ -  tr z e b a  ? ;ła ś n ie  obezw ładnić i  z n is z c z y ć  ta  śro d k i i t p .J e ś l i  n i e p r z y ja c i e l  o rgan izo w ał obronę r z e k i  w toku  wyco­f a n i a  swych w ojsk w c z a s ie  naszego p o ś c ig u  -  wówczas n a j ­w a ż n ie js z ą  spraYiją j e s t  p rz e s z k o d z ie  mu w sze lk im i środkam i i  n ie  d o p u ścić  do o r g a n iz a c j i  obrony p r z e c iw le g łe g o  b r z e g u , a s z c z e g ó ln ie  w zbronić mu zorganizow ać system  o g n ia .Dowódca d y w iz ji  v^inien o k r e ś l i ć :  g d z ie  i  j-tk ie  punkty przeprawj»* zapew nią powodzenie fo r s o w a n ia , a wobec te g o  ja k  te  przeprawy odpow iednio z a b e z p ie c z y ć , by mogi:y one c a ły  c z a s  p ły n n ie  d z i a ł a ć .  Ja k im i s iła m i n a le ż y  s f o r ­sować p rzeszkod ę wodną, by zapevjnić początkow e powodzenie
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na przeciw legł3rm brzegu, Jak i  czym te s iły  wesprzeć by po­wodzenie było pewne# Co zrobić j e ś l i  część przepraw uległa zn iszczenia i  jak  te braki uzupełnić. Skąd i  w ja k ie j s i le  grożą nam kontrataki n ie p rzy ja cie la  -  tak w toku samego fo r ­sowania, jak i  walki na przeciwległym brzegu. W ja k i sposób wspomniane kontrataki odeprzeć, by utrzymać odpowiednie tempo n atarcia  i t p .Poruszyłem tylko  niektóre fragmenty w alk i, omówieniektórych w toku o rga n izacji współdziałania na pewno ułatwi forsowanie i  wniesie dokładność w wykonania zadań przez pod­władnych. Skoncentrowanie uwagi na wybranych /przewidzianych/ i  decydujących fragmentach walki ma to do s ie b ie , że podwładni nie rozpraszają swojej uwagi w ogóle, a skupiają ją  na okreś­lonych obiektach i  momentach w alk i, które łatw iej zapam iętają, a które jednocześnie uwypuklać winny ideę i  założenia samej walki dyw izji* To je s t  sprawa bardzo is to tn a . Dowódca -  wybie­ra ją c  obiekty i  fragmenty walki -  winien to tak uczynić, by tym samym p od kreślić , że one /te fragmenty/ stanowią Istotn ą treść jego d e c y z ji.Omawiając w ten sposób współdziałanie /w terenie czy na mapie/, dowódca powinien zastanowić s ię : ja k i rodzaj wojsk odgrywa w tym fragmencie n a jis to tn ie js z ą  rolę i  wokół tego rodzaju wojsk i  na jego rzecz -  dopasować działanie pozosta­łych rodzajów wojsk. Waî ne to je s t  bardzo przy natarciu z fcrsowaniem przeszkody wodnej. Bo, gdy przy podejściu do rzeki i  likwidowaniu punlctów oporu n ie p rzy ja cie la  -  główną rolę ode- grav.'Ogień, piechota i  c z o łg i , to przy forsowaniu w pierwszym okresie -  główną rolę odegra ogień, wojska inżynieryjne i  p ie­chota, a przy odpieraniu kontrataków -  ogień, c z o łg i, broń przeciwpancerna, a r ty le r ia  i  p iechota.Gdy dowódca dyvjizji w podany wyżej sposób zorgani­zuje, i  omówi w spółdziałanie, to j e ś l i  nawet niektóre jego przewidywania się  nie sprawdzą, podwładni na pewno będą dzia­ł a l i  zgodnie z jego decyzją i  ideą w alki.3. Zabezpieczenie^bojoweNastępną sprawą, którą dowódca dyw izji zmechanizowanej winien rozpatrzyć organizując forsowanie -  to problem zabezpie*»



-  83 -
c z e n ia  bojow ego* O czy w iście  n ie  ch o d zi o c h r o n o lo g ię  pracy* Dowódca może dać w ytyczne do z a b e z p ie c z e n ia  bojOYiiego po po^ s ta w ie n iu  zadań b o jo w ych , a d o p iero  p ó ź n ie j omówić w sp ó łd z ia ­ła n ie  ja k  rów n ież może z cał^rm powodzeniem z r o b ić  to  i  po o r g a n i z a c j i  w s p ó łd z ia ła n ia *  Z a le ż e ć  to  każdorazowo b ę d zie  od kon kretnego p o ło ż e n ia  i  p osiad an ego  czasu *Ja k  wiemy z a b e z p ie c z e n ie  bojowe d z ia ła ii  ma na c e lu  stw o rz e n ie  wojskom w zg lę a n ie  b e zp ie c zn y c h  warunków d z ia ł a n ia  ja k  rów n ież d an ie  cza su  dowódcy do p o d ję c ia  w ła śc iw e j decy­z j i *  W tym sform ułow aniu tk w i rów n ież i  z a b e z p ie c z e n ie  w al­c z ą c y c h  w ojsk  p rzed  b r o n ią  masowego r a ż e n ia *  Z a b e z p ie c z e n ie  bojowe fo rso w a n ia  r z e k i  p rz e z  d^nr^izję zm echanizowaną w na­t a r c i u  organizow ane j e s t  na o g ó ln y ch  z a s a d a c h , z u w zględ n ie­niem  jed n ak  ce ch  c h a r a k te r y s ty c z n y c h , w y n ik a ją cy c h  z f o r s o ­w a n ia , Omówię t u :-  r o z p o z n a n ie ;-  u b e z p ie c z e n ie  przepraw ;-  obronę p r z e c iw lo t n ic z ą ;-  obronę przed środkam i masowego ra że n ia ^8,/ R ozpoznanieR ozpoznanie winno d o s ta r c z y ć  m o żliw ie  w yczerp u ją­c y ch  i  w szech stron n ych  danych o p r z e c iw n ik u , samej p rz e sz k o ­d z ie  wodnej i  t e r e n i e ,  k tó re  u m ożliw ią  p o d ję c ie  d e c y z j i ,  sk u te czn e  fo rso w a n ie  p rzeszk od y wodnej z m arszu i  prowadze­n ie  n a t a r c ia  na p rze ciw le g ły m  brzegu* Dane te  mogą być uzy­skiw ane różnym i d ro gam i, m * in ,:  od s z ta b u  w yższeg o , l o t n i c ­tw a , partyzantów//, m iejsco w e j lu d n o ś c i , opisów r z e k , studium  map, z d ję ć  lo t n ic z y c h , od w łasnych pododdziałów  rozpozna?/- cz y c li i t p .  Dane z ro zp o zn a n ia  muszą być u a k tu a ln ia n e ,  gdyż t y lk o  t a k ie  w iadom ości m ają właści^^/ą w a r to ś ć . C h o d zi bowiem0 t o ,  że na podstaw ie a k tu a ln y c h  danych o n i e p r z y ja c i e lu1 p rz e s z k o d z ie  wodnej można p o d ją ć  w łaściw ą d e c y z ję  i  u n ik ­nąć p rzy k ry ch  n ie s p o d z ia n e k  w to k u  forsow ania#Wyobraźmy so b ie  n p *: że dana sp rze d  roku mówią nam d o k ła d n ie  o c h a ra k te r z e  r z e k i ,  przepraw i t p * ,  a w m iędzy­c z a s ie  zbudowana z o s t a ła  na t e j  r z e c e  śluza#  Gdy o tym dowódca d y w iz ji  n ie  b ę d zie  na cz a s  d o k ła d n ie  w ie d z ia ł,m o g ą
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je g o  p la n y  na danym o d cin k a  fo rso w a n ia  u le c  niepoyjodzeniu  na sk u te k  p o d n ie s ie n ia  poziomu wody, lu b  u szk o d ze n ia  ś lu z y  p rzez n i e p r z y j a c i e l a .  R ozp ozn an ie  r z e k i  i  p r z y le g łe g o  do n i e j  te r e n u  o raz c h a r a k te r u  obrony n i e p r z y ja c i e l a  -  o r g a n iz u je  s i ę  jc G z c z e  w to k u  podejmowania d e c y z j i  do n a t a r c i a ,  oraz w toku. samej w a lk i na p o d e jś c ia c h  do p rzeszk o d y w od n ej.S z c z e g ó ln y  w y s iłe k  ro z p o zn a n ia  w in ie n  byc k ażd o razo ­wo skierow an y na ro zp o zn an ie  samej r z e k i  i  dróg do n i e j  prowa­d z ą c y c h , m iejsco w ych  środków przepraw ow ych, system u obrony n ie ­p r z y ja c i e l a  -  ta k  r z e k i ,  ja k  i  brzegów , u rząd zeń  h y d r o te c h n ic z ­nych i t p .  oraz -  co n a le ż y  mocno p o d lc r e ś lić  -  r o z m ie s z c z e n ia  w y rz u tn i i  składów b ro n i jąd ro w ej n i e p r z y j a c i e l a .Dowódca d y y jiz ji  zm echanizow anej w z a s a d z ie  swoimi środkam i n ie  j e s t  w s t a n ie  ty c h  w s z y s tk ic h  danych u z y s k a ć , gd yż je g o  organy rozpozna\^cze na to  n ie  w y sta rcz ą  /DZ p o s ia d a  b a t a l io n  ro zp o zn aw czy , pz -  kompanię rozp o zn ayjczą/ . D la te g o  m usi on w łą czy c w to  ro zp o zn an ie  w o js ls a s p e c ja ln e ,  s z c z e g ó l­n ie  i^jojska in ż y n ie r y jn e  i  a r t y l e r i ę  oraz naw iązać w spółpracę z s ą s ia d a m i, l i ie  mówiąc ju ż  o danych od lo tn ict\ ^ a  i  ze s z c z e ­b la  a r m ii .  Dane od v7spomnianych organów ro z p o zn a n ia  dowódca DZ w in ie n  otrzym ać ju ż  w to k u  o r g a n iz a c j i  fo rso w a n ia  -  ja k  rów n ież w inny one napływ ać i  w to k u  samej w a lk i .J e ś l i  p rzeszk o d a wodna stan o w i p rze d n i s k r a j  rejonów  w yjścio w y ch  do n a t a r c ia  i  fo rso w a n ia  i  j e s t  p o czątkiem  d z ia ­ł a n i a ,  to  wówczas dane o r z e c e  i  n i e p r z y ja c i e l u  na pewno będą n a jb a r d z ie j  pełne i  w ła ś c iw e , gdyż dane otrzym ane u p rzed n io  ■żna b id z ie  sk o n fron to w ać w t e r e n i e .ITawet j e ś l i  fo rso w a n ie  ma n a s t ą p ić  z p o d e jś c ia , to  .■naczy z rejonów  p o ło żo n ych  z g ł ę b i ,  le c z  n asze w ojska b ro n ią  s i ę  ju ż  chw ilow o nad r z e k ą , u zy sk a n ie  a k tu a ln y c h  danych rów­n ie ż  n ie  sp raw i w tym wypadku s p e c ja ln e g o  k ło p o tu .L ecz j e ś l i  p rzeszk o d a wodna le ż y  w g ł ę b i  obrony n i e ­p r z y ja c i e l a  i  fo rso w a n ie  j e j  n a s t ą p i  w to k u  n a t a r c i a ,  a lb o  na­wet w c z a s ie  nocnych d z ia ła ń  wówczas zd o b y cie  a k tu a ln y c h  da­nych i  porów nanie ic h  z danymi uzyskanym i u p rzed n io  b ęd zie  bardzo u tr u d n io n e . Ilawet j e ś l i  d esan t p o w ie trz n y , w zględ n ie  0\7, c z y  t e ż  n asze  organa rozpoznaw cze zaw czasu w ysłane p rze ­k a żą  te  d a n e , a będą one o d b ie g a ły  od danych uzyskanych
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u p r z e d n io , v\i pro w adzenie k o r e k ty  do zadań bojow ych w ta k  k ró tk im  c z a s ie  b ę d z ie  bardzo tr u d n e , a lb o  i  w ręcz n i e ­m ożliw e* a ty c h  wypadltach n a jw a ż n ie js z ą  r o lę  o d e g r a ją  s o p is y , z d ję c ia  l e t n i c z a  i  dane agentui^alne*\7 w yniku a n a liz y  dobrych i  a k tu a ln y c h  danych z ro z p o z n a n ia  dowódca d y w iz ji  o lc r e s li  m *in* m ia jso e  i  ch a­r a k t e r  przepraw oraz c z a s * .i  sposob i c h  uruciioruienia#P o t r a f i  rów n ież o k r e ś l ić  n a jw a ła sc iw sze  ugrupowanie w ła s­ne d la  u z y sk a n ia  powodzenia* To w szystko p rzy fo rso w a n iu  d ecyd u je  o po\^jodzeniu*Dokładne ro zp o zn an ie  n i e p r z y ja c i e l a  i  p rzeszkod y w o d n e j, j e s t  m * in * , ważnym czyn n ik iem  u z y sk a n ia  za sk o cz e n ia *W w ie lu  wypadkach po dokładnym ro zp o zn an iu  można p r z jrs tą p ic  do fo rso w a n ia  na m n iej dogodnych o d c in k a c h , na k tó re  n ie p r z y ­j a c i e l  n ie  zwiraca uvmgi i  k tó re  są  m niej p rzez n ie g o  bronione* ÓI-Ip*: je d n o s tk i  A rm ii R a d z ie c k ie j  we w rze śn iu  1943 r* s fo r s o ­w ały rze k ę  Desna bezpo.órednio na p ołu d n ie  llo w o g r o d -iie w ie r s k i, mimo, że rz e k a  w tym m ie js c u  ma dwa dpjf̂ l̂ yŝ y /podwójne f o r s o ­w a n ie / , a te r e n  dominował po s tr o n ie  n i e p r z y j a c i e l a .  P rze ciw ­n ik  prz^T^puszczał,  żs fo rso w a n ie  n a s t ą p i  r a c z e j  b a r d z ie j  na p ołu d n ie  i  tam t e ż  zcrgcu iizow ał s i l n ą  obronę*Dobre i  alctu aln e dane z ro zp o zn a n ia  p o z w o liły  do- yjódcy dokonać fo rso v ja n ia  na n ie o cze k iw a n y  przez n ie p r z y ja ­c i e l a  o d cin k u  i  tym samym u zysk ać z a sk o cz e n ie  i  pow odzenie.R ozpoznanie n ie  o g r a n ic z a  s ię  do d o s ta r c z e n ia  a k tu a ln y c h  Vv'iadomoóci w o k r e s ie  t y lk o  przygotowawczym# Win­no cno byc rów n ież prowadzone b e zu sta n n ie  i  wi to k u  samej w alki# Oprócz organów rozp ozn aw czych , s p e c ja ln ie  do te g o  p rzezn a czo n y ch  powinny być szk o lo n e  tym k ieru n k u  .^wszyst­k ie  p o d o d d zia ły  i  każdy ż o łn ie r z  z osobna n ie z a le ż n ie  od wykonyrjane j  fu n k c j  i  •

\I d y w iz ji  j e s t  organ ro z p o z n a n ia ; b a t a l io n  r o z ­poznaw czy, k tó r y  w swoim s k ła d z ie  p o s ia d a : 11 czołgów  /w tym 5 p ły v ia ją c y c h / , płetwonurków i  kompanię ro zp o zn an ia  e le k tr o n ic z n e g o *  !jposob d z ia ł a n ia  w- ro zp o zn an iu  tego bd,ta— lio n u  o b ejm u je ; od o b s e r w a c ji , e le k tr o n ic z n e g o  ro zp o zn an ia  -  do w a lk i i  d z ia ł a n ia  nurków#
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Kompania rozpoznaw cza pułku p o s ia d a  rc5wni©ż c z o ł g i  /w tym 3 p ły ­w a ją ce / *  Jed n a k  g ro s  w iadom ości o ugrupow aniu p rze ciw n ik a  w g ł ę ­b i  obrony /SO a r t y l e r i i  i  sta n o w isk a  sta rto w e  b ro n i jąd ro w ej i t p /  -  d o s ta r c z y  arm ia*n a to m ia s t organy rozpoznaw cze d y i-iiz ji  i  pułków -  s p e łn ią  domi­n u ją c ą  r o lę  w d o s ta r c z a n iu  w iadom ości w to k u  samej w a lk i*  Do organów rozpoznaw czych d y w iz ji  i  pułków tr z e b a  zawsze w łą czać s p e c ja lis t ó w  /chem ików , saperów , a r ty le r z y s tó w  i t p / ,  wówczas ro zp o zn a n ie  d o s ta r c z y  b a r d z ie j  w szech stro n n ych  i  g łę b o k ic h  da­nych* /Sposób prow adzenia ro z p o zn a n ia  i  z b ie r a n ia  w iadom ości w to k u  samej w a lk i -  omówię w r o z d z ia le  IV/*b/ U b e z p ie c z e n ie  przepraw ‘ •'U b e z p ie c z e n ie  ma na c e lu  z a p o b ie ż e n ie  n iesp o d ziew an e­mu i  bezpośredniem u napadowi n i e p r z y ja c i e l a  na p rzepraw y. Ubez­p ie c z e n ie  r e a l i z u j 3 s ię  różnym i sposobam i ja k ;  p o d słu c h y , o b se r­w a c ja , o rg an izo w an ia  b e z p o ś r e d n ie j obrony i t p *  P rzy  fo rso w a n iu  r z e k i  n a jw a ż n is js s ą  sprawą j e s t  zapew nić płynne pokonanie p rze ­szko d y w o d n ej, YJinno sta n o w ić n a j i s t o t n i e j s z ą  t r e ś ć  ubez­p ie c z e n ia  przepraw*W to k u  d im g ia j w ojny światowiej w c e lu  z n is z c z e n ia  przepraw stoscwan;)); miny p ły w a ją c e , k ło d y  d rew n ian e, m a te r ia ły  z a p a la ­ją c a  i t p .  Używano  ̂ rów n ież kutrów b o jo w ych , k tó r e  p o ja w ia ły  B ię  n ie s p c Iz ie w a n ie  w r e jo n ie  przepraw i  o s t r z e l iw a ły  je  og­niem  z b r o n i maszynowej i  d z i a ł .  Prowadzono rów nież o g ie ń  a r t y l e r i i  na p rzep raw y, a c z ę s to  bombardowano je  z sam olotów . Gdy t y lk o  p ie w s z e  f a l e  p o ja w ia ły  s ię  na p rze ciw le g ły m  b rz e ­gu przeprc?*!adzano k o n t r a t a k i  małymi nawet s iła m i i  spychano o d d z ia ły  f o r s u ją c e  do r z e k i  oraz n is z c z o n o  przepraw y.Stosow ane metody daw ały pozytywne r e z u l t a t y  t y lk o  w Ł tym wypadku, gdy s łą b o  b y ły  u b ezp ieczo n e przeprawy*O becnie te  w s z y s tk ie  sposoby rów n ież mogą być sto-^ sowane, a n a jg ro .ż n ie jsz y m  je d n a k  może być u ż y c ie  b ro n i ją d r o ­w e j . I  c h o c ia ż  p rzy  b l i s k i e j  o d le g ło ś c i  n a szy ch  v?ojsk od n i e ­p r z y ja c i e l a  -  u ż y c ie  b r o n i jąd ro w ej b ę d zie  u tru d n io n e -  to  każdorazow o z tym tr z e b a  s i ę  l i c z y ć  / s z c z e g ó ln ie  ’*D.C” /*B e zp o śre d n ie  u b e z p ie c z e n ie  przepraw organizo\Aiać mu­s z ą  dowódcy odpow iednich odcinków fo r s o w a n ia , i l p .;  -  dowódca p u łk u  u b e z p ie c z a  przepraw y desan tow e, dowódca d y w iz ji  -  p r z e -
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pravjy promcv;e a n ie r a z  i  mostov/e -  t j  te  v ;ła ś n ie , k tó ra  sam o r g a n iz u je *ITie zn aczy  t o ,  że n a le ż y  te g o  schem atu ś c i ś l e  s ię  trz^miać* hoże s ię  z d a r z y ć , że dowódca pułku b ę d zie  m u siał w y d z ie lić  s i ł y  do obrony przepraw y promowej it p *lla d z is ie js z y m  p olu  \"jalki, g d z ie  tempo j e s t  warun­kiem  poYJodzenia -  ochrona i  obrona przepraw w zro sła  do b a r­dzo w y so k ie j r a n g i*  J e s t  to  zro zu m iałe* N a jm n ie jsz e  zahamo­wanie fo rso w a n ia  spowodować może nagrom adzenie s i ł  i  środków p rzed p rzep raw ą, co stw a rza ć  b ę d zie  o p ła c a ln y  c e l  d la  ude­rz e ń  jądrow ych n ie p r z y ja c ie la *V/ c e lu  n a le ż y te g o  u b e z p ie cz a  przepraw tr z e b a  p oczy­n i ć  sz e r e g  p r z e d s ię w z ię ć  ja k :  zorgan izow ać odpow iednią s i e ć  posterunków  obsen^m cyjnycli, w łą c z a ją c  w to  różnego r o d z a ju  s p e c ja lis t ó w  / a r ty le r z y s to w i, chemików, saperów i t p / ;  wy­d z i e l i ć  s i ł y  i  śro d k i do p a tro lo w a n ia  lu s t r a  wody; p oczy­n ić  zagrodj^ i  p rzeszk od y po obu str o n a c h  punktów przepraw o­wych -  s z c z e g ó ln ie  w górę prądu r z e k i ;  przygotow ać m a te r ia ­ły  do g a s z e n ia  pożarów; w y d z ie lić  p o d o d d z ia ły , odpow iednio wzmocnione -  do b e z p o ś re d n ie j obrony przepraw -  s z c z e g ó ln ie  promow^rch, mostowych i  PPP* D o ty czy  to  rów nież i  brodów* P o d o d d zia ły  te  muszą Viz±ą6 pod uwagę d z ia ła n ie  ciesantóvv n i e p r z y ja c i e l a  na n asze przeprawy*D la  obrony punktów przepraw p o s z c z e g ó ln i dowiódey odcinków fo rso w a n ia  w in n i w y d z ie lić  odpow iednie p o d o d d zia ły  w s i l e  : drużyna -  p lu to n  oraz śro d k i ogniowe /CKM, d z ia ła  p l o t ,  śro d k i ppanc it p / *  P o d o d d zia ły  te  -  b r o n ią  punktu przepz^^awy c a ły  c z a s  aż do za k o ń cze n ia  d z ia ł a n ia  teg o  ro d z a ­ju  p rzep raw y, lu b  t e ż  po za k o ń cze n iu  fo rso w a n ia  p rzez dany p o d o d d z ia ł, z k tó re g o  z o s t a ły  one w3rd zie lo n e  -  f o r s u ją  r a ­zem z n im , a n a stę p n y  p o d o d d zia ł w y d z ie la  nowe s i ł y  do ubez­p ie c z e n ia  przeprawy#Sposób p ierw szy  uważam za le p s z y , gdyż luzow anie te g o  u b e z p ie c z e n ia  zawsze j e s t  zw iązane z pewnym ryzykiem *To samo odnosi s ię  i  do środków ogniowych*Do pododdziałów  b ro n ią c y ch  przepraw tr z e b a  rów nież p r z y d z ie l ić  śro d k i do g a s z e n ia  pożarów oraz ło d z ie  motorowe do p a tro lo w a n ia  lu s t r a  wody* Trzeba p am iętać rów nież o wysta-
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Yv’ia n iu  posterunkoYi obsery^acyjnych v; górę rzeki i  yiyposaźyc ¿e 
Yi odpoYJiediiie środki yjalki* Cłiodzi boyiiem o to> by zav?czasu 
Yiykryc: miry p ł3ryiające, k ło d y , i t p ,  które płynąc vi dół rz e k i  
mogą uszkodzić przeprayj^r.Sprawa obrony przepraw i  dobra j e j  o r g a n iz a c ja  ma de­c y d u ją c y  wpłyv ;̂ na c ią g ł o ś ć  fo rso w a n ia  i  n a t a r c ia *c/  Obrona p r z e c iw lo t n ic z a  przeprawObrona p r z e c iw lo t n ic z a  \*jojsk w n a t a r c iu  z forsow aniem  p rzeszk o d y  i^jodnej winna zapew nić przede w szystkim  b e zp ie c ze ri- stwo p rzed  lo tn ictw em  n ie p r z ^ r ja c ie la  i  je g o  desantam i p ow ietrzn y­mi* Z m n ie jsz y ć  m ożliw ość u ż y c ia  p rzez n i e p r z y ja c i e l a  b ro n i ma­sowego r a ż e n ia *O dnosi s ię  to  do każdego r o d z a ju  d z ia ł a ń , z tym je d n a k , że w to k u  fo rso w a n ia  OPL n a b ie r a  sz c z e g ó ln e g o  znac:zenia*P rzy  pokonywaniu p rzeszk o d y wodnej mogą n ie k ie d y  w y stą p ić  mo­menty z a g ę s z c z e n ia  ugrupow ania bojow ego, c z y  to  p rzy  p o d e jś c iu  do r z e k i ,  c z y  t e ż  na samych przepraw ach* Oprócz teg o  same p rz e ­prawy i  ic h  u rz ą d z e n ia  rów n ież będą sta n o w iły  o p ła c a ln y  c e l  d la  lo tn ic t w a  n ie p r z y ja c ie ls k ie g o  i  d la  desantów p o w ie trzn y ch , k tó r e  mogą lądow ać w p o b liż u  przepraw y, by j ą  n a stę p n ie  z a a t a -  koYJać i  z n is z c z y ć *D y w izja  zm echanizowana p o sia d a  w swym s k ła d z ie  pułk a r t y l e r i i  p r z e c iw lo t n ic z e j  mk /24 d z ia ł a  -  57 mm/. 17 p u łk ach  są  PKikI*4 /po 4 s z tu k i/ *  Ś r o d k i t e ,  a p rzy n a jm n ie j ic h  w ięk­sze ść powinny być zaangażow ana do ochrony przepraw i  samego momentu forsO Ym nia* OPL kolumn d y Y Jiz ji  p rzy  podchodzeniu j e j  do* r z e k i  i  po s fo rso w a n iu  p rzeszk o d y wodnej winna w ziąć na s i e b i e  arm ia*W okresie pokonyYJania przeszkody wodnej główny wy- siłfekOOBL n a le ż y  skoncentroYjać na o sło n ę samych punlctów p r z e - 
pravj by mogły one nieprzerwanie działać*W to k u  forsoYiania każdy pododdział, czy t e ż  o d d z ia ł -  d odat­kowo sam , swoimi środkam i -  o r g a n iz u je  obronę przeciwlotni­czą *  Po przeprawieniu s ię  -  ś ro d k i s\YOje Vi?inien zabrać z 
przeprawy.17 zw iązku z tak im  u ję c ie m  -  OPL ja k b y  s i ę  p ię t r u  je  s arm ia o r g a n iz u je  OPL n a jw a ż n ie js z y c h  punktów /m o sty , ważne o b ie k ty  i t p /  d y w iz ja  -  o s ła n ia  promy, m osty a czasem  i  d e sa n -
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tovie przeprawy. P ułki -  punkty przepraw desantowych.
Powyższe ś3:*odki wydzielone są na ca ły  czas forsowa­

n ia  danego s z c z e b la . Oprócz tego b a ta lio n y , a nawet i  kompa­
nie -- również o rga n izu ją  OPL swoimi środkami. O czyw iście do 
szcze b la  dy\'-jizji w łącznie -  będą to środki OPL przdde w szyst­
kim naziemne -  jak  a r t y l e r i a ,  PKk, CKLI i t p .  natom iast w ra ­
mach arm ii -  w ystąpi ju ż  lo tn ic tw o , które nie ty lk o  będzie  
ochraniało przeprawy ale  przez d zia ła n ie  w g łę b i będzie  
n is z c z y ło  źródła ognia n ie p r z y ja c ie la  tak k lasyczn ego , jak  
i  jądrowego. Oprócz tego walGZ3/c ono bodzie również z l o t ­
nictwem n ie p r z y ja c ie la . V/ arm ii są również i  .środki ra k ie ­
towe dla OPL.

Tak zorganizowany'- system OPL -  zapewni n a le żyte  f o r ­
sowanie przeszkody^ v/Di3.nej.

l i ’zy organizowaniu OPL forsow ania musi dominować za­
sada : pododdział i  oddział podchodzącym do forsow ania -  winien  
wymsuwac do przodu swe środki OPL, które d z ia ła ją  nieprzerw a­
nie vj cz a s ie  jego  forsow ania. Po sforsow aniu danyr oddział 
/pododdział/ zab iera ze sobą te śro d k i, na m iejsce których  
wysuwają s ię  naprzód środki OPL następnego s z c z e b la . I  tak  
im wymższy s z c z e b e l, tym jego środki OPL są p o tę żn ie jsz e  i  
d?:użej d z ia ł a ją , a które ’’nakrywja’* swoimi środkami OPL s z cz e ­
b el podrzędnym,

h a le ży  je s z cz e  zaznaczy-e, że g d y  nie ma nalotów l o t ­
nictw a n ie p r z y ja c ie ls k ie g o , a w tyi;i momencie masowo d z ia ła ją  
c z o łg i  przeciw nika d z ia ła  OPL mogą byc zaangażowane do w alki 
z jego bronią pancerną.

Odpowiednie maskowanie, r e g u la c ja  ruchu i  d y s c y p l i n a  
wojsk -- pdgryrwają n iep o śled n ią  ro lę  w obronie p rz e c iw lo tn ic z e j  
w o kre s i  e forsow an ia.

d/ Obrona przepraw przed środkami masowego ra żen ia

Przepnrayr -  w momencie forsow ania -  skupią na sobie  
uv;agę przeciw nika, który bodzie się  s ta r a ł  je zn iszczy ć  niely ik o  srodnami k o n w e n cjo n a ln y n i, le c z  rów nież drovny -  s z c z e g ó ln ie  małego Ic a lib r u , P s z e lk iea' o ro n ią

chociażbyla jb a r a z ie j  krotkotjrwiale sk u p ie n ie  w ojsk na p rzep raw acn.•i .'-1'1 same przeprawy^ ic.ogą s i ' s t a ć  celem  d la  b ro n i ją d r o w e j.



Przepraviy zagrożone będą zasad zie bronią jądrową 
małego k a lib r u  ze wzgli?au na bezpieczeństwo jego własnych’ 
w ojsk. V/ ramacn d y w iz ji obrona przepraw przed bronią masowego 
ra że n ia  sprowadzi s ię  w zasad zie do lik w id a c ji  j e j  skutków tz n .  
uruchomienia dodatkowycn przepraw i  do doprowadzenia wojsk do 
sprawności bojowej oraz do n iestw a rza n ia  m ożliw ości / o p ła c a l­
n o ś c i/  stosow ania t e j  broni przez przeciw nika.

M DZ je s t  kompania OPChem; dwa plutony rozpoznania  
skażeń i  jeden pluton zabiegów s p e c ja ln y c h , k tóry może doko­
nać w cz a s ie  około 12 godzin odkażenia jednego pułku zmechanizc 
wanego wraz z uzbrojeniem .

J e ś l i  chodzi natom iast o zapobieganie uŻ3rcia wspomnia­
n ej broni przez przeciw nika -  d^rwizja w tym c e lu  na ogran iczo­
ne ś ro d k i. Jednak dowódca d y v ;iz ji i  w tym wypadliu -  n ie  może 
ty lk o  b ie rn ie  wyczekiwać. Powinien on wykryte stanowiska s ta r ­

towe s ta ra ć  s ię  z n is z c z y ć  swymi środkami -  a r t y le r i ą ,  ra k ie ­
tami i t p .

Obrona przed bronią masowego ra że n ia  dyr^izji w toku 
forsow ania winna obejmować* o rga n iza cję  odpowiedniej s i e c i  
o b se rw a cji, zaplanowanie i  przygotowanie odpowiedniego manewru 
środków przeprawowych /przepraw/; wykonanie odpowiednich urzą­
dzeń in ży n ie ry jn y ch  w c e lu  ochrony lu d z i i  sprzętu bojowego 
przed skutkami d z ia ła n ia  broni masov^ego r a ż e n ia ; odpowiednie 
maskowanie i  urządzenie pozornych przepraw; rozśrodkowanie 
punktów przepraw, wyk orz y*s ta n ie  brodów i  przeprawianie c z o ł­
gów po d n ie ; rozbudowanie odpowiednich punktów i  rurządzeń  
dla lik w iid a cji skutków broni masowego ra ż e n ia ; utrzymanie 
maksymalnie szybkiego tempa fo rsow an ia.

Ila le ży  również p rze strze ga ć zasadyj dy^.^izja n ie mo­
że przesuwać s ię  -  szcze g ó ln ie  w g łę b i ugrupowania -  po 
^ u ta rty ch ” szla k a ch  t z n . -  n ie  powinna przesuwać kolumn po 
't^ych drogach /pasach/, po których uprzednio maszerowały 
inne kolumny.

Oprócz wymienionych przedsięw zięć -  dowódca dy\^»iizji 
w inien pam iętać, że otrzymanie bezpośredniej s ty c z n o ś c i z 
n ie p r z y ja c ie le m , szybkie tempo d z ia ła n ia  -  w znacznym stop­
n iu  zab ezp ieczą wojska pderwsz^rch rzutów pułków od m ożli­
w ości uż^rcia przez nieprz^T-jaciela broni jąd row ej.





92 -R o z d z i a ł  17
Konieosnosć Jednoczesnego przeprawienia wszystkich rodzajów wojsk potrzebnych do walki na przeciwległym brzegu -  winno być naczelną zasadą prowadzenia forsowania*Truizmem Je s t  Już d z is ia j twierdzenie  ̂ że w przewidywania na­ta r c ia  z forsowaniem przeszkody wodnej — należy zawczasu zapla* nować podejácie do rzek i w odpowiednim ugrupowaniu, które za­pewni n ajbardziej efektywne forsowanie i  walk§#

zingehanlgowanê  ¿©„PEzeszkody wotoej^D z is ia j nie wyznaczamy specjalnych rejonów -  tak Jak kiedyś -  przy forsowaniu, dla odpowiedniego ułożenia elemen« tow ugrupowania bojowego i  f a l  /np*s -  rejon wyjáciowy,Jon wyczekiwania it p / . Jednakże podejście do rzeki trzeba tak zaplanować, by forsowanie odbyło się  płynni#, i  by nie stwejTzać skupienia wojak i  techn iki na brzegach* Gen* Waryszak w artykule ”\Tpł;rjg pocisków ”DaTy Crokett” na działanie bojowe wojsk na szczebla ih taktycznych^^^ -  m*in* postuluje t ”NaJ«- bardziej celową fijsmią d ziałan ia  przy stosowaniu przez przeciw­nika pociskc î  ̂ -  będzie natarcie z rejonów położonychw g łęb i z zaihiwaniam odpowiedniego rozśrodkowania /odstę­pów/ między kolumnami i  wewnątrz kolumn’’ * I  d alej s ”Samo Jediaak razw ijanie się  z marszu wymaga pewnych zmian w po­równaniu  ̂ B dotychczas stosowanymi sposobami” *N ajtępnis autor artykułu podaje schemat, w którym omawia przyjtcładawo od ległości stopniowego rozw ijania kolumn*Ponieważ osobiście zgadzam s ię  z gen* Waryszakiem, gdyż przy podejściu do rzek i -  moim zdaniem -  Je s t  to bardzo aktualne przeto powtórzę myśl autora przystosowując Ją  do forsowania przeszkody wodnej*I  ta k : J e ś l i  przyjmiemy, że ru b ieże, z której wojska prze­chodzą w ” szyk fo rsu ją cy ” tzn* przybierają takie ugrupowa­n ie , w Jakim mają forsować -  Je s t  l in ia  oddalona od brzegu 
50-100 m wówczas zagadnienie ro zb ijan ia  s ię  -  lic z ą c  w głąb^  w  • •  «n» am  «o* mm «*» mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm mm C8^1/ Tajna Myśl V/oJskowa Ur 4/63#
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od t e j  l i n i i  -  ^wyglądałoby następująco i-  rubież rozw inięcia s ię  pułków w kolumny batalionowe /pcz w kompanijne/ -  8-10 km;-  rubież rozw inięcia się  batalionu w lin ię  kompanii1 ,5“ 2 km;-  rubież rozw inięcia się  kompanii w lin ię  wozów bojowych /transporterów/ -  0 ,5 “*1 lon;-  l in ia  p rzejścia  w szyk forsu jący 50-100 m od brzegu.Powyższe je s t  podyktowane przede wszystkim tym, że -je s t  na uzbrojeniu batalionów piechoty nieprz^rjaciela i  za­sięg  ich  wynosi hm«Niezależnie od tego, czy forsovwanie rozpoczyna operację zaczepną, do którego wojska wychodzą z rejonów położonych z g łę b i, czy też forsowanie następuje w toku samej operacji zaczepnej, jako jeden z fragmentów wykona­n ia  zadania -  dowódca dyw izji musi zawczasu przewidzieć odpowiednie podejście do przeszkody wodnej, by na z góry zaplanowanych punktach przeprawić swe wojska i  kontynuować n a ta rc ie . N ajczęście j n ie p rz y ja c ie l będzie bronił rzeki swy­mi siłam i głównymi /początek operacji zaczepnej/, względnie odwodami dyw izji lub korpusu ,  włączając zazv9yczaj rubież wodną jako integralną część swojej obrony.Organizując podejście do rzeki i  odpowiednio ugru- powując oddziały -  trzeba następującą sprzeczność wziąć pod uwagę I-  z jednej strony należy podejść do rzeki ta k , by móc szybko forsować i  s iln ie  uderzyć na przeciwległym brze­gu;-  z drugiej strony -  ugrupowanie to winno być ta k ie , by zbytnio nie narażało wojsk na skutki uderzeń broni ją ­drowej przeciwnika•Podejście do rzeki s i ł  głównych djrwizji musi poprze* dzić wyjście nad rzekę oddziałów wydzielonych, p a tro li /pod­oddziałów/ rozpoznawczych, względnie / n a jle p ie j/  wysadzenie desantu powietrznego.Uchwycenie istn ie ją cy ch  przepraw, względnie dogod­nych punktów dla ich  urządzenia -  to główne zadanie wspornnia*
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nych elementóvi w y su n ię ty ch  p rzez główne s i ł y  / łą c z n ie  nawet z elem entam i rozpozn an ia/#W każdym r a z ie  n a le ż y  zawsze d ążyć by fo rso w a ć r z e ­kę na o d cin k u  n a j s ł a b i e j  bronionym  p rzez n i e p r z y ja c i e l a  i  s t a r a ć  s i ę  u p r z e d z ić  p rze ciw n ik a  /o i l e  z a i s t n i e j e  ta k a  sy ­t u a c ja /  w uchw yceniu p rzep raw .Wspomniałem ju ż  o tym , że p o d e jś c ie  do r z e k i  winno być d o k ła d n ie  zaplanow ane i  zsynchronizow ane z n a ta rc ie m  na p rz e c iw le g ły m  b r z e g u . C z y l i  samo o s ią g n ię c ie  r z e k i  winno stauiow ić in t e g r a ln ą  c z ę ś ć  p lan u  n a t a r c i a .l l ie  w dając s i ę  w drobiazgow ą a n a liz ę  te g o  z a g a d n ie ­n ia  -  można w s k r ó c ie  p rz e d sta w ić  to  t a k :  o d d z ia ły  rozpoznaw ­cze  o s ią g a ją  p rzeszk od ę wodną z zadaniem  b a r d z ie j  dokładnego o k r e ś le n ia  c h a r a k te r u  r z e k i ,  brzegów i  obrony n i e p r z y ja c i e l a ;  n a s tę p n ie  -  na wskazanym p rzez dowódcę d y w iz ji  o d cin k u  i  k i e ­run ku - o s i ą g a j ą  rze k ę  s i ł y  p ierw szorzu tow ych pułków -  i  z momentem p o d e jś c ia  do r z e k i  winny one n a ty ch m ia st p r z y s tą ­p ić  do j e j  fo r s o w a n ia . N a j l e p i e j  o i l e  j e s t  to  m ożliw e -  p o p r z e d z ić  p o d e jś c ie  s i ł  g łó w n y ch , lu b  t e ż  p ierw szorzu tow ych b a ta lio n ó w  -  w ysadzeniem  d esan tu  p ow ietrzn ego /o n ied o go d n o ś­c ia c h  d z ia ł a n ia  OW -  p isa łe m  ju ż  u p r z e d n io / . P rzy  obecnych śro d k ach  tr a n s p o r tu  p ow ietrzn ego  -  desant p o w ie trz n y , odpo­w ied n io  wzmocniony p o t r a f i  wykonać z powodzeniem n ało żo n e na s i e b i e  z a d a n ie . Poza tym j e s t  on b a r d z ie j  sprawny w d z ia ­ła n iu  i  m n iej n arażon y na broń jądrow ą n i e p r z y ja c i e l a  n iż  OW p rz y n a jm n ie j w to k u  samego t r a n s p o r t u . Wprawdzie r a ­k i e t y  typ u  ” N ik e ” mogą być d la  d esan tu  p ow ietrzn ego  bardzo g r o ź n e , le c z  odpow iednie ic h  o b ezw ład n ien ie  -  zapew ni powo­d z e n ie  d e s a n tu .Oprócz za d a n ia  uchw ycenia przepraw i  dogodnych punktów terenow ych -  o d d z ia ły  te  /elem en ty  p rz e d n ie /  muszą sp raw d zić rozm in ow an ie , a s z c z e g ó ln ie  w ynaleźć i  u n ie s z k o d li­w ić miny jądrow e opóźnionego d z i a ł a n i a .  Wspomniane m iny mogą być u staw ian e  nawet w zn a c z n e j o d le g ło ś c i  od m o stu , a ic h  wybuch p o t r a f i  z n is z c z y ć  o k r e ś lo n y  o b i e k t , p r z y c z y n ia ją c  rów n ież znaczne s t r a t y  fo r s u ją c y m  w ojskom .W o k r e ś lo n e j o d le g ł o ś c i  od wspomnianych elementów p rz e d n ic h  / d e sa n t p o w ie tr z n y , o d d z ia ły  rozpoznaw cze i t p /  -
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podchodzą s i ł y  głóMine d y t i iz j ię  a r a c z e j  p ierw sze r z u ty  p u ł­ków -  z tak im  w y lic z e n ie m , by w p ie rw sz e j f a l i  mogło s ię  p rzep raw ić po dwie wzmocnione kompanie z każdego p ie rw szo - rzutow ego b a t a l io n u . I  w z a le ż n o ś c i  od k o n c e p c ji  w a lk i -  może od r a z u  p o d e jś ć  do r z e k i  8-12  kom panii / 2-3 p u łk i w pierwszym  r z u c ie  d y w iz j i/ . Kompanie te  zazw yczaj f o r s u ją  rze k ę  na p unktach przepraw y desantow ej -  na tr a n s p o r t e r a c h .W ś la d  za wspomnianymi kom paniam i, w zględ n ie  w ic h  ugrupow aniu -  f o r s u j ą  ś ro d k i p rzeciw p an cern e / z a łą c z n ik  n r 2/ .A r t y l e r i a  do o g n ia  p o śred n iego  w sp iera  fo rso w a n ie  i  walkę na p rze ciw le g ły m  b r z e g u . C z o ł g i  mogą rów nież w tym c z a ­s ie  w sp ie ra ć  \waikę p ie rw sz e j f a l i  ogniem na w p ro st.D a lsz e  r z u ty  d y w iz ji  podchodzą w m iarę p o trze b y  fo r s o w a n ia . N a le ż y  tu  z a z n a c z y ć , że d y v iiz ja  zazw yczaj wy­k o r z y s ta  w swym p a s ie  3-4 d r o g i o z n a cze n iu  dyw izyjnym , o raz p u łk i i  b a t a lio n y  p rz y g o tu ją jw  swych ramach rów n ież dodatkowo odpow iednią i l o ś ć  dróg prow izor^-cznych, k tó r e  za ­pewnią im p o d e jś c ie  do r z e k i  na szero kim  f r o n c ie  i  pozwolą na p o s ia d a n ie  w odpow iednich r z u ta c h  i  f a l a c h  p otrzebnego w zm ocnienia .P ierw sze r z u ty  tyłów  winny w łą czy ć s i ę  do f o r s u j ą -  cy cn  f a l ,  by zapew nić k o n ieczn e  z a o p a t r z e n ie .Lotnictv\io w tym c z a s ie  m usi obezw ładnić i  z n is z c z y ć  punkty oporu n i e p r z y j a c i e l a ,  je g o  a r t y l e r i ę  o raz u rz ą d ze n ie  i  w y rzu tn ie  r a k ie to v ;e . Ważną j e s t  r z e c z ą , by lo tn ic tw o  j e s z ­cze r a z  sp ra w d ziło  ro z m ie s z c z e n ie  odpow iednich odviodow i  sta n o w isk  startow ych^ p r z e c iw n ik a .Dowódca d y w iz ji  w in ie n  wykonać u d e rz e n ie  jądrow e na odwody n i e p r z y j a c i e l a ,  stan o viiska  sta rto w e  b ro n i ją d r o ­wej i  na w ykryte sk u p isk a  w o js k .P am iętać rów nież n a le ż y  o p r z y k r y c iu  i  z a b e z p ie ­c z e n iu  kolumn z p o w ie trza  p rzez w łasne lo tn ic tw o  i  p rzez odpow iednio zorganizow aną obronę l o t n i c z ą .  N ie  vjolno f o r ­mować d łu g ic h  kolumn -  t y lk o  o g r a n ic z a ć  s i ę  n a le ż y  do po­s z c z e g ó ln y c h  rzutów  i  f a l .P rz e w id z ie ć  tr z e b a  ró w n ie ż , by p o szcz e g ó ln e  f a l e ,  r z u ty  i  ic h  w zm ocnienia — w y ch o d ziły  na k ie ru n e k  swych u rz ą ­dzeń i  punktów przepraw ow ych, by tym samym u n ikn ąć przem ar­szów i  ruchów rokadow ych.
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Ś r o d k i przepravJov;e zazw yczaj w łącza s± ę  do odpowied­n ic h  rzutów  i  f a l *  Je d n a k  aby n ie  w ydłużać p o szcz e g ó ln y ch  ko­lumn -  w w ie lu  wypadkach -  wspomniane ś ro d k i przeprawowe będą do r z e k i  d o sta rczo n e  w o d d z ie ln y c h  kolum nach. W tym wypadku ko­lumny te  m ają pierw szeństw o przem arszu po danych drogach -  na­wet p rzed  rz u ta m i bojow ym i, n a le ż y  j e  t y lk o  dobrze o c h ra n ia ć  i  u b e z p ie c z a ć *Z powyższego ju ż  w idać -  ja k  ważną r o lę  odgryw ają tu  w ojaka in ż y n ie r y jn e  i  z a g a d n ie n ie  r e g u l a c j i  ruchu* Bez uw zględ­n ie n ia  sprawy r e g u l a c j i  ru ch u  -  n ie  do p om yślen ia j e s t  zachowa­n ie  porządku i  p ły n n o ś c i fo rso v ia n ia *J e ś l i  c h o d z i o p o ja zd y  m ech an iczn e , to  pewna id h  i l o ś ć  -  n ie zb ę d n a  w w alce -  m usi być przepraw iona razem  z odpowied­n im i fa la m i -  i  d la te g o  razem z tym i fa la m i m usi d o jś ć  do rzep­k i*  C h o d zi tu  przede w szystkim  o c i ą g n i k i  do d z ia ł  -  s a n i t a r k i ,  wozy a m u n ic y jn e , r a d io s t a c je  i t p *  R e s z ta  pojazdów m echanicznych winna być odpow iednio zgrupowana i  przepraw iona p ó ź n ie j -  nawet po m oście* W każdym r a z ie  p o d z ia łu  pojazdów m echanicznych pod tym kątem -  n a le ż y  dokonać t a k ,  by n ie  u c ie r p ia ł a  na t 3rm sama w a lk a . M ie js c e  k o n c e n t r a c ji  p ojazdów , środków przeprawowych i t p .  -  muszą być d o k ła d n ie  zamaskowane* D o ty czy  to  rów nież c a ­ł o ś c i  ugrupow ania w o js k , a s z c z e g ó ln ie  sta n o w isk  ogniowych / sta rto w y ch /  a r t y l e r i i  i  r a k ie t *2* S p e c y f ik ą  dowodzenia^Wiemjr, że dobre i  nieprzer\>vane dowodzenie wyraża s ię  w c ią g ły m  oddziały^-^/aniu dowódcy b e z p o ś r e d n io , lu b  poprzez swój s z ta b  i  p o d le g ły c h  dowódców na w a lczą ce  w ojska i  k iero w a n ie  ic h  w y siłk ie m  w te n  sp o só b , by zapew nić powodzenie p rzy  m inim alnych s t r a t a c h . Dowodzenie -  to  c ią g ł e  oddziałjn^iianie i  czuw anie nad c a ł o ś c i ą  w ojsk  oraz korygow anie ic h  w ysiłków  w w a lc e . To n ie  j e s t  w ięc a k t jednorazow ego w yrażen ia  w o li*  To w ła śn ie  j e s t  perm anentna a k c ja  w o li  i  i n t e le k t u  dodówdcy*W n o rm aln ej w alce /bez fo rso w a n ia /  dowodzenie j e s t  b a r­d z ie j  p r o s t e , choć rów n ież n ie  pozbawione zło żo n y ch  s y t u a c j i  /tem po, l u k i  w ugrupow aniu , z a s ię g  d z i a ł a n i a ,  n ie  zawsze do­brze d z ia ł a ją c a  łą c z n o ś ć , d z ia ł a n ie  b ro n i masowego r a ż e n ia
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n i e p r z y j a c i e l a / .  P rzy fo rso w a n iu  p rzeszk od y wodnej dowodzenie u r a s ta  do prawdziwego problem u.R zeka bowiem w pewnym momencie na pewien c z a s  r o z d z ie la  n asze  ugrupowanie bojowe* N ie  mó\"jiąc ju ż  o tym# że o d d z ie la  od s ie b ie  r o d z a je  w o js k , k tó r e  je d y n ie  wspólnym w y siłk ie m  mo­gą o sią g n ą ć  powodzenie / n p .i. p ie c h o ta  i  c z o ł g i / .  \/szystko to  ma ogromny wpłŷ T» na wykonanie samego z a d a n ia  ta k  w c z a s ie ^  ja k  i  w p r z e s t r z e n i .Ą m iie n iłe m  tu  n ie k tó r e  c z y n n ik i , k o m p lik u ją ce  samą w alkę p rzy  fo rso w a n iu  p rzeszk od y w od n ej, a tym sam5rm m ające ogromny wpływ na dow odzenie.P y v jiz ja  w^T^chodzi d.o fo rso w a n ia  na szerokim  f r o n c i e ,  m ając zazw yczaj w pierwszym  r z u c ie  2-3 p u ł k i ,  z k tó r y c h  w p ie r w s z e j f a l i  ma sfo rsow ać 8-3-2 kom panii w ojska /po dwie kompanie z różn ych  z u p e łn ie  b a ta lio n ó w  -  ró żn y ch  pułków /.  Te włas^nie kompanie w w ie lu  wypadkach początkow o pozbawione c z o ł ­gów, a t y lk o  w spierane ogniem z naszego b rzegu  m ają wykonać bardzo is t o t n e  i  ważne zad an ie  uchw ycenie odp ow ied niej r u b ie ­ży by zapew nić dogodne w arunlii do fo rso w a n ia  p rzez d a ls z e  f a l e  i  budowę przepraw o r a z , by stw orzyć dogodne w arunki do o d p ie r a n ia  kontrataków  p rzeciw n ik a  -  n ie  będą m ia ły  własci\^iie je d n o lit e g o  dow odzenia. Kierowane one są  p rzez zastępców  do- wódcóvj pułków /w n a jle p sz y m  wypadku/ -  a n a jc z ę ś c ie j  p rzez do­wódców b a ta lio n ó w . Zad an ie n a to m ia st wykonują te  kompanie /p ierw sza f a l a /  na r z e c z  c a ł e j  d y r j iz ji  — i  to  ja k  wspomniałem -  zad an ie  bardzo ważne i  skom plikow ane.N ie p r z y ja c ie l  w tym c z a s ie  b ę d zie  s ię  s t a r a ł  za w sze lk ą  cenę zepchnąć n asze p ierw sze f a l e  do r z e k i ,  co może bardzo skom plikow ać d a ls z e  fo r s o w a n ia , a nawet na n ie k tó r y c h  p un ktach  -  w o gó le  go u n ie m o ż liw ić .P ow staje  zatem  p arad o k s: 8-12 ’‘ lu ź n y c h ’  ̂ kom panii — bez sc e n tra liz o w a n e g o  dowodzenia -  wykonuje zad an ie  na rz e c z  c a ł e j  d y w iz j i ,  dowodzenie z a ś  n im i /tym i kompaniami/ dokonuje s ię  w tym vjłaónie c z a s ie  — z w łasnego b r z e g u . Mam na m y ś li  n a­t u r a ln ie  c e n tr a ln e  dow odzenie. Bowiem dowodca dy\'vizji p rze p ra ­w ia s i ę  na p r z e c iw le g ły  b rze g  p rzy koiica fo rso w a n ia  swych p ierw szych  rzu tó v i. K ie r u je  on /dowódca BZ/ w alką ze swego b rzegu  p rzy  pomocy te c h n ic z n y c h  środlcow ł ą c z n o ś c i .  Ja k  one są czasem  zawodne w zwykłym n a t a r c iu  -  wiemy o tym z ćwiczeń#
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P rzy  fo rso w a n iu  -  mogą one być je s z c z e  b a r d z ie j  zawodne.V/spomnieć tr z e b a  je s z c z e  t u t a j  o tym , że k ie d y  na własnym b rze gu  c a ł a  uwaga musi być przede w szystkim  skupiona na sprawne podchodzenie w ojsk d o r r z e k i , ic h  ładow anie i  f o r ­sow anie -  a w ięc i  na spraw ność samych punktów przeprawow ych, gd yż bez te g o  n ie  ma dobrego fo r s o w a n ia ; to  w tym c z a s ie  na drugim  b rze gu  musi być k o n ie c z n ie  k to ś  czu w ający  nad c a ł o ś c ią  przejm ow ania w ojsk po s fo r s o w a n iu , sk ie ro w a n ie  i c h  do w a lk i zg o d n ie  z d e c y z ją  dowódcy d y w iz ji  i  a k tu a ln ą  s y t u a c ją  o raz dowodzący samą Yiialką / n a ta rcie m /  w bardzo skom plikow anych i  s p e c y fic z n y c h  w arunkach --/brak d o s ta te c z n e j i l o ś c i  czo łg ó w , brak  w sp a rc ia  ogniow ego, brak d o s ta te c z n y c h  danych o p rzeciw ­n ik u  i t p / .Te dwa momenty muszą byó zgrane i  dobrze z s y n c h ro n iz o ­wane -  by fo rso w a n ie  i  w alka na p rze ciw le g ły m  b rze gu  d a ły  pozy­tywne e f e k t y .  Tym b a r d z i e j ,  że p o ję c ie  p rz y cz ó łk a  -  w s e n s ie  sta ty czn y m  -  s t r a c i ł o  swój s e n s .W ojska do r z e k i  muszą p od ch od zić w tak im  ugrupo\Yaniu, w ja k im  m ają fo rso w ać i  w a lczy ć  na drugim  b r z e g u . A mówiąc ś c i ś l e j  -  m ają p od ch od zie  i  forso w ać ta k  ugrupow anie -  ja k  ma­j ą  w ła śn ie  n a c ie r a ć  na p rze ciw le g ły m  b r z e g u . S tą d  -  ja k  w id z i­my -  p o d e jś c ie  i  fo rso w a n ie  m usi być podporządkowane k o n c e p c ji  w a lk i na p rze ciw le g ły m  b r z e g u . Uśw iadom ienie t e j  zasad y to  ogrom nie ważny moment.Podejm ując d e c y z ję  do fo rso w a n ia  -  dowódca d y w iz ji  m .i n . o k r e ś la  : ugrupow anie bojowe i  c e l  w a lk i na p rzeciw le g ły m  b rze g u  oraz sposób fo rso w a n ia  sam ej p rzeszk o d y w od nej.W o d r ó ż n ie n iu  od dotychczasow ych sposobów -  moim zda­n ie m , by u n ikn ąć p r z e r z u c a n ia  p rzez rze k ę  w piei*w szej f a l i  
8-12  kom panii z ró żn ych  pułków -  n a le ż y  wysunąć w p ieO T Szej f a l i  na o d cin k u  c a ł e j  d y w iz ji  -  je d e n  p u fe  zmechanizowany z je g o  dowódcą oraz z a s tę p c ą  dowódcy d y w iz ji  do spraw lin io w y c h  z odpow iednią grupą dow odzenia. Pułk te n  s f o r s u je  rze k ę  na o d cin k u  c a ł e j  d y w iz ji  na środkach desantow ych i  podejm ie w alkę na z a s a d z ie  p ie n risz e j f a l i .  C z o ł g i  ¿ego  win^iy być p rzep raw ione w z a s a d z ie  na G SP . Pułk /będący w p ie rw sz e j f a ­l i /  b ę d zie  m ia ł na drugim  b rzegu  8-9 k o m p a n ii, k tó re  będą w a lc z y ły  / ja k o  p ierw sza  f a l a /  na całym  o d cin ku  fo rso w a n ia  i  d z ia ł a n ia  d y w i z j i .  B ęd zie  to  o d cin e k  o koło  20 km. L ecz
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p ierw sza  f a l a  /8-12  kom panii/ z ró żn ych  pułków -  t e ż  dawała n ie  v ;iększe n a sy c e n ie  w tym w ła śn ie  c z a s ie «J a k ie  u zy sk u je  s ię  p lu s y  p rzy te g o  r o d z a ju  fo rso w a­n iu  / c a ły  p u łk  w p ie rv jsz e j f a l i / .  Po p ierw sze -  na drugim  b rze g u  z n a jd z ie  s i ę  c a ł y  o d d z ia ł z je d n o lity m  dowodzeniem, aparatem  z a o p a tr z e n ia  i  órodl^ami w a lk i . Po d ru g ie  -  c ię ż k ie  śro d k i w a lk i / c z o ł g i  i  a r t y l e r i a /  po p rze p ra w ie n iu  s ię  -  pod­le g a ją  je d n o lite m u  dowództwu i  kierow ane są  tara, g d z ie  teg o  wymaga s y t u a c ja  bez ponownego podporządkow ania, co n ie r a z  m usi być stosowane p rzy  dotychczasowym  sp o so b ie  fo rso w a n ia  p ie rw sz e j f a l i .  Po t r z e c i e  -  p rzy  o d p ie r a n iu  kontrataków  dowódca pułku ma możnośó sp ra w n ie jsz e g o  p r z e r z u c a n ia  p o trz e b ­n ych  środków na zagro żo n y k ie r u n e k . Obecność z a ś  z a s tę p c y  dowódcy d y w iz ji  -  w arunkuje dodatkowo u sp raw n ien ie  dowodze­n ia  p o z o sta ły m i elem entam i ugrupow ania bojowego d y w i z j i ,  k tó re  w tym c z a s ie  zd ążą ju ż  s i ę  p rzep raw ić -  na p rzy k ła d  odwód p rzeciw p an cern y d y w iz ji  i t p .  Po czw arte -  ła t w ie js z e  u trzym an ie łą c z n o ś c i  / p u łk  d y w iz ja / , gdyż p ułk  p o sia d a  ze sobą c a ł y  a p a ra t łą c z n o ś c i  i  p rzy  tym n ie  n aru szo n y j e s t  system  t e j  ł ą c z n o ś c i ,  czego n ie  można zapew nić p rzy  innym sp o so b ie  fo r s o w a n ia . Po p ią t e  -  s t r a t y  / k tó re  w tym momen­c ie  mogą być zn aczne/ n ie  w płyną u jem nie w s e n s ie  p s y c h ic z ­nym na p o z o s ta łe  p o d o d d z ia ły , gdyż n o w o fo rsu ją ce  p u łk i i  wprowadzone do w a lk i w ojska n ie  w chłoną w swe ramy w a lcz ą ­cych  p od od d ziałów , co ma m ie js c e  d o ty c h c z a s ,Ocz;̂ n,’̂ iś c ie  są na pewno i  inne d o d atn ie  argu m enty, przem aw iające na r z e c z  te g o  r o a z a ju  fo r s o w a n ia . Uważam, że wspomniane u z a sa d n ie n ie  w p e łn e j m ierze u s p r a w ie d liw ia ją  w y su n ię tą  p rzeze  mnie te z ę  w y d z ie le n ia  do p ie rw sz e j f a l i  -  w ramach d y w iz ji  -  c a łe g o  pułku zm echanizow anego,

3ą n a to m ia st i  ujemne s tr o n y  te g o  sposobu fo rso w a­n ia  -  m ia n o w icie : f o r s u j ą c e ,  p o z o s ta łe  p u łk i dy\'iiizji -  będą w ch o d ziły  do w a lk i na k ie ru n k a c h  pododdziałów  w a lczą ce go  ju ż  pułku w p ie rw sz e j f a l i  i  w jn n ijały  je  o raz będą pozbawione w iadom ości o p rze ciw n ik u  w tak im  s t o p n iu , w jak im  by b y ły  zo rie n to w a n e , gdyby w ch ło n ęły  w swe ramy swe w łasne kompa­n i e ,  będące w p ie rw sz e j f a l i .  Również n a le ż y  wspomnieć o tym , że m ija n y  pułk /będący w pierw^szej f a l i /  w in ie n  być
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skieroYJany do d ru g ieg o  r z u tu  i/odvjodu/ d y w iz ji  ze względów c z y s to  o rg an o izacyjn o -b o jo w ycli. C h o d zi o u n ik n ię c ie  p rzem ie­s z a n ia  ró żn ych  pododdziałóvi w w a lc e , ja k  i  o t o ,  by tempo n a t a r c ia  z o s t a ło  wzmożone p rze z  św ieże p u łk i wprowadzone do w a lk i -  po s fo rso w a n iu  p rzeszk o d y wodnej*Moment m ija n ia  s i ę  w ojsk  j e s t  zawsze momentem bardzo n ie b e z p ie c z n y m , ze w zględu na z a g ę s z c z e n ie  i  o d d zia ły w a n ie  b r o n i jąd ro w ej n i e p r z y ja c i e la *  Sprawa t a  d o k ła d n ie  zaw czasu winna być p rze\'iidziana i  zaplanow ana* lla te n  moment tr z e b a  przygotow ać s z c z e g ó ln ie  dobre z a b e z p ie c z e riie  b o jo w e, a s z c z e ­g ó ln ie  obronę p r z e c iw lo t n ic z ą  i  s i l n e  w sp a rcie  ogniowe*Bardzo niedogodną r z e c z ą  -  p rzy  te g o  r o d z a ju  forsow a­n iu  j e s t  i  t o ,  że dowódca d y w iz ji  na pewien c z a s  z o s t a je  bez d ru g ie g o  r z u tu  /do momentu w y co fan ia  w a lczą ce g o  pułku w p ierw ­s z e j  f a l i / *  K ie  b io rę o  pod uwagę w tym wypadku pułku czo łg ó w , gd yż dowódca d y w iz ji  może go wysunąć do innego d z ia ł a n ia  /na p r z y k ła d  do prow adzenia o g n ia  z z a k r y ty c h  sta n o w isk  ogniow ych, w sp a rc ia  d z ia ł a n ia  p ie r w s z e j f a l i  ogniem na w prost i t p / .Mimo t e j  n ie d o g o d n o ś c i -  uważam, że fo rso w a n ie  w pierw ­s z e j  f a l i  m usi być u rz e c z y w is tn io n e  p rzez pułk zmechanizowany w c a ł o ś c i ,  k tó r y  w n a s tę p s tw ie  może być w ycofany do d ru gieg o  r z u tu  d y w iz ji*Dowódca d y w iz ji  z a ś  -  p rzy  tym sp o so b ie  -  o s o b iś c ie  k i e r u je  przepraw ą p o z o s ta ły c h  pułków i  razem  z pierw szym i r z u ­tam i t^^ch pułków p rzep raw ia  s ię  z c z ę ś c ią  swego sz ta b u  na dru­g i  b rze g  i  wówczas p rzejm u je  dowodzenie c a ł o ś c i ą  w alki#3* Dodatkowe z b ie r a n ie  w ia d o m o ś c i^ o ^ n ie p r z y ja c ie lu  na^przeciw ^ległym __brzeguW r o z d z ia le  tr z e c im  n i n i e j s z e j  p racy  \ivspomniałem m * in .,  że dowódca d y w iz ji  przew ażnie b ę d z ie  m ia ł dość skąpe wiadomoś­c i  o n i e p r z y ja c i e l u  -  s z c z e g ó ln ie  na p rze ciw le g ły m  b rzegu  p rz e ­szko d y wodnej* Rzeka zawsze b ę d zie  u tr u d n ia ła  p e n e tr a c ję  na­sz y ch  oddziałów  /organów/ rozp o zn aw czych , a tym samym dane o p rz e c iw n ik u  będą bardzo n ie p e łn e *  Z r e s z tą  kom pletnych danych o p rz e c iw n ik u  w żadnym d z ia ł a n iu  n ie  uzyskamy -  to  p rzy  f o r s o ­w aniu z m arszu -  będą one n ader n ik łe *U z u p e łn ie n ie  ty c h  w iadom ości o n i e p r z y ja c i e l u  m usi n a -



s t ą p ić  V) to k u  samego fo r s o w a n ia , a s z c z e g ó ln ie  w o k r e s ie  w a l- k i  na p rz e c iw le g ły m iib rz e g u . Mogą być to  vi w ie lu  wypadkach da­n e , k tó r e  wpłyną nawet na skorygow anie samej d e c y z j i .  S tą d  z a g a d n ie n ie  z b ie r a n ia  w iadom oćci o n i e p r z y ja c i e l u  w toku sam ej dynam iki -  winno s z c z e g ó ln ie  in te re so w a ć  dowódcę dy­w i z j i  i  je g o  s z t a b .j a k i  sposób n a le ż y  zo rgan izo w ać t ą  sprawę -  s z c z e ­g ó ln ie  w ów czas, gdy w p ierv'jszej f a l i  fo rso w a n ia  z n a jd z ie  s i ę  c a ł y  p u łk , c h o c ia ż  i  p rzy innym sposobme fo rso w a n ia  z a g a d n ie ­n ie  to  n ie  t r a c i  rów n ież s w o je j w a g i.Oprócz zo rg a n izo w a n ia  i  s t a łe g o  d z ia ł a n ia  organó\'» rozpoznaw czych p rzed  forsow aniem  -  n a le ż y  na moment f o r s o ­w ania i  w a lk i na drugim  b rzegu  -  zo rgan izo w ać s p e c ja ln e  pa­t r o le  /organa rozpoznaw cze/ -  w zg lę d n ie  sam o d zieln e p a tr o le  rozp o zn aw cze, k tó re  zdobja^ane w iadom ości będą przekazy\^ałyb e zp o śred n io  z a s tę p c y  dowódcy d yw iizji .
Po uporządkowaniu i  z a n a liz o w a n iu  ty c h  w iadom ości -będą one przekazywane rów n ież sztab o w i dyT,’) i z j i .  Ten sposob zdobyw ania i  przekazyw^ania w iadom ości o p rze ciw n ik u  w to k u  w a lk i zapew ni: a k tu a ln e  i  sz y b k ie  dane o n i e p r z y j a c i e l u ,  p otrzeb n e z a s tę p c y  dowódcy dy\"iizji /w to k u  w a lk i p ie rw sz e j f a l i / ,  k tó r y  w w ie lu  wypadkach musi szybko reagow ać na to k  ■walki oraz p rz e k a z a n ie  do sztaoówj d y w iz ji  ty c h  danych z pow iednim i w nioskam i i  prośbam i o in te r w e n c ję  dowódcy dy­w i z j i  -  gdyż n ie  zawsze p osiad an e śro d k i w ręk u  z a s tę p c y  w y sta rc z ą  by odpow iednio w płynąć na to k  w a lk i /na p rzy k ła du ż y c ie  r a k i e t / • ^Do organów rozpoznaw czych n a le ż y  k o n ie c z n ie  w ą c z y cs p e c ja l is t ó w : saperów , a r t y le r z y s t ó w , chemików i t p .  Opróczte g o  na o k re ślo n y c h  k ie ru n k a c h  -  winny d z ia ł a ć  s p e c ja ln ep a t r o l e ,  m ające na c e lu  wykrywanie s ta n w iis k  sta rto w y chb r o n i jąd ro w ej i  plam ch e m iczn y ch .  ̂ ^J a k ie  w tyra o k r e s ie  dane będą przede w szystkim  i n  e -reso w a ły  dowódcę d y w i z j i ,  w zglę d n ie  je g o  z a s t ę p c ę , k i e r u ją ­cego w alką na p rze ciw le g ły m  b rzegu ?Dane o p o d o d d zia ła ch  p rze c iw n ik a  b ro n ią ce g o  bezpośrecbiio  lu s t r a  wody -  zazw yczaj podadzą nam n aszerozpoznaw cze /d esan t p ow ietrzn y/ ^ °  : r -n i e L  V/ z a s a d z ie  dane te  będą a k tu a ln e  i  w toku  samego



so v ;a n ia , gdyż p rz e c iv jn ik  b ę d zie  m iał tr u d n o ś c i vj przegrupovja— n iu  pododdziałóvj b r o n ią c y c h  b e zp o śred n io  r z e k i*  N ato m iast ^ g ł ę b i  o b ro n y , ju ż  navjet w o d le g ł o ś c i  około 2 km od lu s t r a  irzek i -  p rzy  dogodnych w arunkach -  n i e p r z y ja c i e l  może doko­nać p r z e s u n ię ć  s\iiych w ojsk  -  n ie  mówiąc ju ż  o odwodach b r y - gadow5rch i  d y w iz y jn y c h . Zmiany te  winny byc na c z a s  w y k ry te , a co n a jw a ż n ie js z e  -  na cz a s  p rz e k a z a n e , by na ic h  podstaw ie zo rgan izo w ać odpow iednie p r z e c iw d z ia ła n ie *Bardzo i s t o t n ą  sprawą j e s t  rozm inow anie p r z e c iw le g łe g o  b r z e g u , zaminowanego n ie  t y lk o  minami k la sy cz n y m i a le  rów nież /w n ie k t ó r y c h  m ie js c a c h /  i  minami atomowymi* Wspomniane miny mogą p o c z y n ić  znaczne s t r a t y  ta k  w s i l e  ż y v je j, ja k  i  w s p r z ę ­c ie  bojowym, a s z c z e g ó ln ie  w u rz ą d z e n ia c h  przeprawowych* \7y -  k r y c ie  i  u n ie s z k o d liw ie n ie , a co n a jm n ie j o zn a cz e n ie  ty c h  min to  sprawa bardzo is t o t n a  i  ważna* Mogą to  z r o b ić  sapex‘zy wiłą- c z e n i  do organów ro zp o zn aw czych , w zględ n ie  s p e c ja ln e  pododdzia­ł y  ro z p o zn a n ia  in ż y n ie r y jn e g o .N i e p r z y ja c i e l  w ugrupow aniu b a ta lio n ó w  może m ieć u r z ą d z e n ia  do w yrzu ca n ia  pocisków  atomowych m ałego k a l ib r u  s z c z e g ó ln ie  ’»D*C ’̂ * Yfykrycie ty c h  urząd zeń  p rzez nasze organy rozpoznaw cze i  i c h  u n ie s z k o d liw ie n ie  -  u ła tw i w znacznym s to p ­n iu  fo rso w a n ie  n a t a r c i a .\7 początkowym o k r e s ie  na p rze ciw le g ły m  b rzegu  d z ia ła n ie  n a sze  ro z p a d n ie  s i ę  za zw y cza j na s z e r e g  kierunków * W ystąp i w ięc w tym wypadlcu z a g a d n ie n ie  z a b e z p ie c z e n ia  s k r z y d e ł i  lu k  m iędzy p o szcze g ó ln y m i p od od d ziałam i*N a le ż y  c i ą g l e  zdobywać a k tu a ln e  dane o p r z e c iw n ik u , ru ch a ch  je g o  odvi;odów, by m ieć możność szybko parować u d erze­n ia  n i e p r z y ja c i e l a  na nasze s k r z y d ła  i  f § n e t r a c ję  w nasze l u k i  • Danych ty c h  przede w szystkim  winny d o s ta r c z y ć  w ojska w a lcz ą ce  i  organy rozpoznaw cze* V7 t a k ic h  momentach reagow ać muszą n a ty ch m ia st dowódcy b a ta lio n ó w , a naviet dowódcy kompa­n i i ,  gdyż decydować t u  będą o powodzeniu ch w ile*
?T zy  r o z w ija n iu  n a t a r c ia  w g ł ę b i ,  p rze c iw n ik  w z a s a ­d z ie  b ę d zie  m ia ł ju ż  możność w yk rycia  i  sp recyzow an ia naszego głów nego w y s iłk u  i  p r z y s t ą p i  do w ykonania k o n tra ta k ó w , R oz­p ozn an ie  m usi dać dokładne dane o ru ch a ch  i  p r z e s u n ię c ia c h



vjs pomnianych o d\̂  o dóvj •N a le ż y  dobrze skonkretyzovm ć czy  dane d o sta rczo n e  u p rze d n io  o ty c h  zgrupovjaniach są  prawdziwe* Dane te  p o słu żą  do zo rg a n izo w an ia  o d p a rc ia  kontrataków  we właściwym c z a s ie  i  jed n o cze sn e go  kontynuow ania n a t a r c i a ,  by n ie  zahamować tempa d z ia ł a n ia  c a ł e j  d y w iz ji*Duże z n a c z e n ie  w o k r e s ie  w a lk i w g ł ę b i  p o sia d a  \^jykry- c ie  u rząd zeń  sta rto w y ch  do w yrzu can ia  pocisków  jądrow ych i  chem icznych# P rz e ciw n ik  p rzy  p o rzu ca n iu  te re n u  -  n ie  zawaha s ię  stoso\vać te g o  r o d z a ju  broni#Y /szelkie zgrupow ania i  ru ch y  w ojsk n i e p r z y ja c i e l a  oraz je g o  w y rzu tn ie  b ro n i masowego r a ż e n ia  i  lo t n is k a  winny b yc przedm iotem  s z c z e g ó ln e j uwagi naszego r o z p o z n a n ia , a n a s tę p n ie  oddziały\’ja n ia  naszego ogn ia  z p o cisk am i jądrowymi w łączn ie#



1 • a ta \T )ia n e _fo rso lan iu  p rzeszk ó dro zw o ju  d z ia ła ń  ńo^owych^
J a k  w ynika z u p rze d n ic h  rozw ażań -  fo rso w a n ie  p rze­szkody wodnej winno być podporządkowałane k o n c e p c ji  w a lk i w o g ó le *  P o b ie r a ją c  d e c y z ję  do d z ia ła ń  z a cz e p n y c h , s z c z e g ó ln ie  do n a t a r c ia  -  dowvódca d y w iz ji  zm ecłianizoYJanej w in ie n  w łą czy ć do wspom nianej d e c y z j i  -  rów n ież z a g a d n ie n ia  samego forso w a­n i a ,  gdyż d z ia ł a n ie  zaczep ne o znacznym z a s ię g u  bez forsow^aa- n ia  są  d z iś  n ie  do p om yślen ia*Z a n a liz u jm y  p o k ró tce  tę  spraw^^ę. Skoro w^iarunkiem zwy­c ię s tw a  i  samego i s t n i e n i a  b io lo g ic z n e g o  w ojsk na p o lu  w a lk i -  j e s t  d z ia ł a n ie  w szybkim  i  co ra z  szybszym  tem pie -  to  wszy­stk o  t o ,  co o s ł a b i a ,  w zg lę d n ie  może o s ła b ić  wspomniane tempo m usi być u s u n ię te  lu b  ta k  pokonane, by s z y b k o ś c i d z ia ł a n ia  n ie  zahamować. O s ła b ie n ie  bowiem, lu b  zahamowanie tempa d z ia ł a n ia  prow adzi do s k u p ie n ia  w o js k , a tym samym n a ra ża  je  dodatkowo na n ie b e z p ie c z e ń s tw o  r a ż e n ia  b ro n ią  jądro\-?ą p rze ­c iw n ik a * Je d y n ie  w ięc p łyn n o ść i  h arm o n ijn o ść d z ia ła ń  za cz e p ­nych o raz u n ik a n ie  w sz e lk ie g o  s k u p ia n ia  i  grupow ania w ojsk -  zapew nia maksimum J^ezpieczeństw a przed b r o n ią  masowego r a ż e ­n ia * Z te g o  ju ż  w y n ik a , że p łyn n o ść fo rso w a n ia  i  w a lk i na p rz e c iw le g ły m  b rzegu  -  j e s t  nieodzow ną k o n ie c z n o ś c ią . I  to ’ p ły n n o ść w dużym i  zdecydowanym tem pie*Poza utrzym aniem  tempa d z ia ł a n ia  -  n a le ż y  stosow ać s z c z e g ó l­n ie  w p o trze b n y ch  s y t u a c ja c h  -  s i ln e  i  c ią g ł e  u .a e rz e n ia , k tó re  muszą n sira sta ć w m iarę posuvjania s ię  w g łą b  obrony p r z e c iw n ik a  na p rze ciw le g ły m  brzegu* P rze ciw n ik  bowiem bę­d z ie  s i ę  s t a r a ł  uporczyw ie b r o n ić  swych p o z y c ji  i  punktów o p o ru , by n ie c io p u śc ić  do r o z w ija n ia  n aszego  n a t a r c ia  w g ł ą b , by samym p r z e s z k o d z ić  naszemu fo rso w an iu * 1’rze b a  za  tymk o n ie c z n ie  zachować odpow iednie -  zgodne z planem ugrupowa­n ie  bojow e, k tó r e  zapew nić winno potęgow anie wysiłkóy^ i  n a s y c e n ie  w ojsk te c h n ik ą  bojow ą i  potrzebnym i środkam i w a lk i .



P rzeszko d a wona -  Y Jię k s z o s c i vjypadkóvj -  b ę d zie  p r z y -  gotoY^ana p rzez n i e p r z y ja c i e l a  do obrony oraz może być vjykorzy- s ta n a  ja k o  r u b ie ż , na k t ó r e j  przeci\^nik przeproY^adzi różnego r o d z a ju  z n is z c z e n ia  t e c h n ic z n e , u r z ą d z i p rzeszk o d y i  Y^ykona sk a ż e n ia  chem iczne / b r z e g i/ . Te momenty p rzy  o r g a n i z a c j i  i  planoYianiu fo rso v ;a n ia  tr z e b a  k o n ie c z n ie  b ra ć  pod u\^agę.R ozpoznanie p rzeszk o d y \’vodnej \^inno w yk lu czyć m o ż li­wość z a s k o c z e n ia  nas p rzez n i e p r z y ja c i e l a  -  j e ś l i  ch o d zi o p rzygo tow an ia  obronne r z e k i ,  a k tó r e  mogą spowodować z m n ie j­s z e n ie  tempa d z i a ł a n i a .Dowodzenie we w sp ó łczesn ych  d z ia ła n ia c h  j e s t  bardzo skom plikow ane, na sk u te k  d yn am iczn o cci d z ia ła ń  bo jo w ych , gw ałto w n ości zm ian w s y t u a c j i ,  s z e r o k o ś c i pasów d z ia ł a n ia  i  dużego z a s ię g u . P rzy fo rso w a n iu  p rzeszk ó d  wodnych -  j e s t  ono je s z c z e  b a r d z ie j  tr u d n e .Y/ymaga to  od dowódców w i e l k i e j  wprawy, p rzygo tow an ia  zawodo­wego i  du żej i n t e l i g e n c j i .  Tym b a r d z i e j ,  że p r z y jd z ie  s i ę  nam d z ia ł a ć  w sp óln ie  z innym i arm iam i P aktu  V/arszew skiego. M arszałek  P o ls k i  M arian S p y c h a ls k i -  om aw iając ćw icze n ie  »^Bałtyk-Odra»* -  m .in . p o w ie d z ia łt  « S t a ł a ,  w y k ra cza ją ca  poza ramy narodowe zm ienność sk ła d u  bojowego zgrupowań o p e r a c y j­n y c h , w ielonarodow oćć zgrupowań w ykonujących w spólne za d a n ia  o p e ra cy jn e  przejm ow anie je d n y ch  i  przekazy\Yanie in n y ch  zw iąz­ków ta k ty c z n y c h  w p a s ie  d z i a ł a n i a ,  r e a l i z a c j a  dovtiodzenia na rozległ^^ch o b s z a r a c h , w oddalonych od s ie b ie  o g n isk a ch  w a l­k i  -  oto  w sp ółczesne w arunki dow odzenia, do k tó ry c h  musimy przygotow ać i  w k tó r y c h  musimy d o s k o n a lić  nasze dowództwo i  s z ta b y « . Skoro w dowodzeniu w y stą p ią  w yżej wspomniane momenty, będą one m ia ły  n ie c h y b n ie  vYpływ i  na fo rso w a n ie  p rzeszk ód  wodnych. F o rso w a n ie , ja k o  bardzo skom plikowany fragm en t d z ia ­ła ń  zaczep n ych  -  b ęd zie  wymagało d o k ład n ej o r g a n iz a c j i  i  planoi.-iania, a s z c z e g ó ln ie  ja s n e g o  sp recyiiołsanla rozw oju  w al­k i  i  w s p ó łd z ia ła n ia  w o js k , oraz omówienia dokładnego system ułą c z n o ś c i  i  p o w iad am ian ia .V/ warunkach fo rso w a n ia  m usi być zvjrócona s z c z e g ó ln a  uwaga na z a b e z p ie c z e n ie  bojowe v?ojsk , s z c z e g ó ln ie  z p o w ie trza



i  p rzed  b r o n ią  masovyego r a ż e n ia . J e s t  to  nieodzovi/ne. W szelk ie  z a m ie sz a n ie  p ły n n o ś c i podchodzenia do r z e k i ,  p rzeszkod a m łado^^uaniu i  ^^^yładowaniu o raz n a ru s z e n ie  spra\'vnego d z ia ł a n ia  środków przeprawowych -* spowodować może ujemne s k u tk i d la  c a ­ł o ś c i  d z ia łań #Na sk u te k  g ro źb y  u ż y c ia  b ro n i jąd ro w ej p rze ciw n ik a  -  n a le ż y  zo rgan izo v;ać obronę p rzed  j e j  sk u tk a m i. P rzy  fo rso w a­n iu  to  j e s t  bardzo ważne z a g a d n ie n ie . Tu n ie  t y lk o  narażone są  w ojska i  te c h n ic z n e  u rz ą d z e n ia  na d z ia ła n ie  t e j  b r o n i , a le  i  sama r z e k a  może s t a ć  s ię  p rzeszk o d ą bardzo tru d n ą do p o k o n a n ia , j e ś l i  p rz e c iw n ik  wykona u d e rz e n ie  jądrow e w samo lu s t r o  wody. R zeka może s i ę  wóvjczas za m ie n ić  w ogromne j e ­z io r o  i  n asze  śro d k i przeprawowe sta n ą  w tym wypadku vJobec dużych t r u d n o ś c i .O r g a n iz u ją c  fo rso w a n ie  tr z e b a  tę  ew en tu aln ość yfcderze- n ie  jądrow e w lu s t r o  \MOdy/ p rz e w id z ie ć  i  odpow iednio p rz y g o - to\^ac na te n  viypadek rezerw ę środków prze praw OYsjych oraz być przygotowanym  do dokonania manewru ta k  w s e n s ie  te ch n iczn y m , ja k  i  ta k ty c z n y m . V/Bpomniany manewr obejm ie w w ie lu  wypadkach -  n ie  t y lk o  ś ro d k i przeprawowe i  punkty p rzep raw , le c z  rÓYmieź i  same wojska#Z pow yższych p r z e s ła n e k  ju ż  w id a ć , że fo rso w a n ie  m usi s i ę  r o z w ija ć  w k ie ru n k u  u sp raw n ien ia  przepraw y w ojsk i  t e c ł m i-  k i  bOjOYjej w tak im  s t o p n iu , j a k i  j e s t  p o trzeb n y d la  zachow ania tempa i  s z y b k o ś c i d z ia ła ń  na p rze ciw le g ły m  b r z e g u .Z a g a d n ie n ie  fo rso w a n ia  n ie  s t r a c i ł o  swego zn a c z e n ia  o b e c n ie . O d w ro tn ie . S t a ł o  s ię  ono bardzo is t o t n e  i  z ło ż o n e .Bo -  j e ś l i  k ie d y ś  dowódca na samo fo rso w a n ie  m ia ł wie3„e cza-* su -  mógł pokonywać rz e k ę  na p od ręcznych nawet środkach. -  to  o b e c n ie , gdy c z a s  fo rso w a n ia  musi być skrócon y do minimum i  w in ie n  c i ą g l e  s i ę  z b l i ż a ć  do tempa n a t a r c ia  poza przeszkoda-* mi wodnymi -  to  fo rso w a n ie  tr z e b a  dokony^^ ĵać na środkach a t ą t o -  wych /gotow ychy i  odpow iednio pojem nych, na k tó r y c h  je d n o c z e ś ­n ie  można i  t r z e b a  prow adzić samą v ia lk ę .Z a g a d n ie n ie  za tym sprowadza s ię  w p ie rw sz e j k o le jn o ś c i  do i l o ś c i  i  ja k o ś c i  te c lm ic z n y c h  środków fo r s o w a n ia , by móc s p r o s ta ć  wymaganiom tak ty czn o -o p e ra cy jn y m #N ato m ia st -  aby dobrze i  spraw nie d z ia ł a ł y  śro d k i te c h n ic z n e
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przepra\^y -  n a le ż y  k o n ie c z n ie  odpovjiednio organizovm ć ogniovje \^sparcie iwojsk vj momencie samego fó r s o v ja n ia . D o tyczy  to  s z c z e ­g ó ln ie  p ie c h o ty  /p ierv isza  fa la / «  C h o d zi o t o ,  by c z a s  sa m o d zie l­n e j Y Jalk i p ie c h o ty  do momentu d o łą c z e n ia  do n i e j  czołgóv3 -  n i e ­p r z y j a c i e l  n ie  w y k o rz y sta ł do z e p c h n ię c ia  n a s z e j p ie rw sz e j f a l i  do r z e k i .Same przepraw y i  ic h  d z ia ł a n ie  -  muszą byc bronion e i  ochraniane#  D la te g o  sprawa OPL w zra sta  tu  do bardzo ważnego z a g a d n ie n ia , gdyż OPL -  n ie  t y lk o  winno c h ro n ić  zgrupow anie w ojsk i  t e c h n ik i  b o jo w e j, le c z  rów nież -  a r a c z e j  przede w szy st­kim -  o s ło n ić  punkty przeprawowe i  u rz ą d z e n ia  te c h n ic z n e  f o r ­so w an ia . R e g u la c ja  ruchu  i  d y s c y p lin a  w o js k , ta k  p rzy p o d e jś­c i u  ic h  do r z e k i ,  ja k  i  w momencie samego fo rso w a n ia  -  winna^ być d o k ła d n ie  zorganizow ana i  konsekw entnie p r z e s tr z e g a n a . Od dobrego ro z w ią z a n ia  ty c h  spraw z a le ż y  n ie  t y lk o  dobre f o r s o ­w a n ie , a le  i  bezpieczeństw oissam ych w o js k .Zw rócenie uwagi i  p o c z y n ie n ie  odpow iednich p r z e d s ię ­w zięć odnośnie obrony przed b r o n ią  masowego r a ż e n ia  -  winno le ż e ć  u podstaw planów ta k ty c z n y c h  i  o p e ra cy jn y ch  -  a s z c z e ­g ó ln ie  planów fo rso w a n ia  p rzeszk ó d  ^^ęodnych.Ł ączn o ść i  dowodzenie p rzy  fo rso w a n iu  p rzeszk ód  wod­nych tr z e b a  o p rzeć na środkach pewnych, rou k azy z a ś  i  z a r z ą ­d z e n ia  -  muszą być k r ó tk ie  i  ja s n e .R z e k i i  p rzeszk o d y wodne ta k  długo będą progam i d la  n a c ie r a ją c e g o  -  ja k  długo te c h n ik a  bo jo w a, s p r z ę t  i  u z b r o je ­n ie  -  n ie  p o t r a f i  ty c h  p rzeszk ó d  pokonać z m arszu /dosłow ­n ie /  i  bez n a jm n ie ja z e j k a n a l i z a c j i  r u c h u .V/ każdym r a z ie  p rzeszk od y wodne je s z c z e  będą długo sp ra w ia ły  duży « k ło p o t” w d z ia ła n ia c h  z a cz e p n y ch . C h o d zi t y lk o  o t o ,  by z a o p a tr5H<vać w ojska w co raz to  d o sk o n a lszy  s p r z ę t  tr a n s p o r tu  i  w a l k i ,  a k tó r y  to  s p r z ę t  u ła tw i fo rso w an ie  do tego  s t o p n ia , że tempo pokonania p rzeszk ó d  vjodnych zrówna z tempem n a t a r c ia  poza przeszkodam i wodnymi.
2 .  K ie ru rd ę i_ro zw o ^ u _i_u sp ra w n ie n ia  s p r z £ tu  przeprawowegoAby s p e łn ić  p o s tu la t y  t a k t y k i  i  o p e r a c ji  -  forsow ać p rzeszk o d y  wodne tr z e b a  spraw nie i  sz y b k o . Tempo fo rso w a n ia  tr z e b a  c i ą g l e  p r z y b liż a ć  do tempa norm alnego n a t a r c i a .



\7 tym k ie ru n k u  p r a c u ją  d z iś  przede vvszystkim  in ż y n ie r o v ;ie  i  t e c h n ic y  v?ojskovji, by p rzy sp o rz y ć  jednostkom  wojskowym t a k i  sprz^it przepraw ow y, k tó r y  s p e łn iłb y  zam ówienie taktyków  i  o p e ra to ró w . A że ta k  j e s t  -  n ie c h  św iadczą ^'iypowiedzi na­sz y c h  dowódców w ojskow ych.M a rsz a łe k  P o ls k i  M arian S p y c h a ls k i om aw iając ć w ic z e n ie  ’^Odra- B a łt y k ” w 1962 r .  -  m .i n . p o w ie d z ia ł: ’’Forsow anie Odry p rzez 211 p u łk  zmotoryzo^-gany A rm ii R a d z ie c k ie j  s t w ie r d z iliś m y  r e a l ­ną m ożliw ość zn acznego s k r ó c e n ia  cz a s u  fo rso w a n ia  d u żej p rze ­szko d y w o d n e j. Dzjjb^ki za sto so w a n iu  p ły w a ją cy ch  tran sp o rteró w  g ą s ie n ic o w y c h , zo rga n izo w an iu  przepraw y czołgów  po d n ie  i  wy­k o r z y s ta n ie  parku ’’ L e n ta ” -  p ułk  s fo rs o w a ł rze k ę  z m arszu 
vi c ią g u  15 m in u t. Budowa m ostu z parku ’’ L e n ta ” trv ia ła  9 m i­n u t ,  a przepraw a b a t a lio n u  czołgów  p rzez most 4 m in u ty , to  j e s t  w tem pie 35 km /godz. U żyty  w ćw ic z e n iu  s p r z ę t  p rze p ra ­wowy św iad czy o r e a ln o ś c i  fo rso w a n ia  rz e k  w tem pie równym d z ia ł a n iu  w ojsk  poza przeszkodam i wodnymi” .Z a b ie r a ją c  g ło s  w omówieniu wspomnianego ć w ic z e n ia  -  M a rsza łe k  Zw iązku R a d z ie c k ie g o , G reczko -  p o w ie d z ia ł: ’’ Pułk po 20 m in u tach  ju ż  p ro w a d ził w alkę na p rze ciw le g ły m  b rze g u ” .I  d a l e j :  ’’ B a t a l io n  czołgów  sfo rs o w a ł Odrę po dnie po t r z e c h  b ro d ach  w c ią g u  8 m in u t” .Powyższe f a k t y  ś^i-Jiadczą, że u sp ravm ien ie  fo rso w a n ia  m usi i ś ć  w k ie ru n k u  z b l iż e n i a  fo rso w a n ia  do tempa d z ia ł a n ia  w zwykłym n a t a r c iu  poza przeszkodam i wodnymi. To bardzo i s t o t ­n e . L e cz  aby to  u r z e c z y w is tn ić  -  p otrzebne są nowoczesne środ­k i  przepraw ow e, k tó r e  będą s t a l e  na e t a c ie  danych je d n o s te k  w zg lę d n ie  skupione na wyższym s z c z e b lu , by w r a z ie  p o trze b y  m ogły one być skierow ane do danych oddziałów  i  zw iązków .Tempo fo r s o w a n ia  Odry p rzez 211 p u łk  zm otoryzowany i  b a t a l io n  czołgów  -  m ożliw e b y ło  przede w szystkim  d z ię k i  nowoczesnemu p o d e jś c iu  do te j,.s p r a w y  w s e n s ie  o rg an iza cy jn y m  i  te ch n iczn y m . Z asto so w an ie  p ły w a ją cy ch  tra n sp o rte ró w  g ą s ie n ic o w y c h , mostu z parku ’’L e n ta ” i  fo rso w a n iu  czołgów  po dn ie -  d a ło  wspomnia­ne r e z u l t a t y .Aby fo rso w a n ie  n a b ra ło  w sp ółczesnego wyrazu -  rozw ój árodkóvi) przeprawowych m usi i ś ć  w k ie ru n k u  zap ew n ien ia  pokona­n ia  p rzeszk ó d  wodnych z m arszu i  to  systemem desantowym , m ając
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w z g lę d z ie  ró żn e r o d z a je  w ojsk  -  od p ie c h o ty  p o c z y n a ją c , do c ię ż k ic h  czołgów  w łą cz n ie *Forsow anie pod wodą j e s t  zawsze ryzykowne i  trudn e* Y/prawdzie p r z y s p ie s z a  ono samą przeprawę czo łg ó w , to  jed n ak  p rzygo to w an ie  ty c h  przepraw wymaga bardzo dokładnego i  żmudne­go p r z e d s ię w z ię c ia  te c h n ic z n e g o  o raz ro z p o zn a n ia  samej p rze­szkody wodnej* Ha to  w szystko  tr z e b a  dość dużo c z a s u , I  n ie  zawsze pier\"Jsze r z u t y  d y w iz ji  będą m ogły p rzep raw iać swe c z o ł g i  na PPP*Rozwój środków przeprawowych w k ieru n k u  zap ew nienia je d n o c z e s n e j przepraw y w s z y s tk ic h  rodzajów  w o js k , k tó re  są p o trzeb n e do prow adzenia w a lk i na p rze ciw le g ły m  b rzegu  -  może je d y n ie  ro z w ią z a ć  z a g a d n ie n ie  s fo rs o w a n ia  -  w nowoczesnym p o ję c iu  te g o  problem u* S p e łn ie n ie  te g o  warunku zapewni c i ą ­g ł o ś ć  w s p ó łd z ia ła n ia  i  u trzym an ia  odpow iedniego ugrupow ania b o jo w ego, a tym samym zapewini sz y b k ie  tempo i  potęgow anie u d e rz e ń «G rod ki przeprawowe winny być w p r z y s z ło ś c i  z u n if ik o ­w ane, by s ł u ż y ły  one n ie  t y lk o  do przepraw y p ie c h o t y , a r t y ­l e r i i ,  czołgów  it p *  -  z m arszu , po p ro stu  systemem desantowym, le c z  by te  e lem e n ty  przeprawovsie rów n ież m ogły s łu ż y ć  n a stę p ­n ie  do budowy mostów* Gzęxściowo tę  r o lę  ju ż  s p e łn ia  G SP, le c z  n ie  n a d a ją  s i ę  one do budowy mostow* Budowa promow z ’^Lenta^ -  rów n ież wymaga o b ecn ie  je s z c z e  dużo zabiegów  i  c z a s u  — i  są  one małozv\irotne na w odzie*P ie c h o ta  musi m ieć do d y s p o z y c ji  t a k ie  t r a n s p o r t e r y , na k tó r y c h  by m ogła szybko pokonywać p rzeszk o d y wodne i  pro­w ad zić w a lk ę . T a k i tr a n s p o r t e r  to  k w e stia  bardzo p i l n a ,  bez r o z w ią z a n ia  k t ó r e j  trudno j e s t  m yśleć o sprawnym d z ia ł a n iu , a s z c z e g ó ln ie  fo rso w a n iu  p rzeszk ód  wodnych* T ra n sp o rte ry  SKOT i  TOPAZ -  r o z w ią z u ją  dobrze sprawę tr a n s p o r tu  i  f o r ­so w a n ia , le c z  n ie  p o sia d a jcie  u z b r o je n ia  m e  s t a ł y  s ię  srodkiem  w a lk i*M o sty , k tó re  w ramach DZ buduje s i ę  w n a stę p n e j k o le jn o ś c i  -  winny być planowane do przepraw y c i ę ż k i e j  a r t y l e r i i ,  c ię ż k ie g o  s p r z ę tu  i  elementów tyłow ych dy­w i z j i * Reasum ując śro d k i przeprawowe muszą s ię  r o z w ija ć  w dwóch k ie ru n k a c h  s
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1 .  Z v iię k sze n ie  p ojem n ości / n o śn o ś c i/  i  s z y b k o ś c i przeprai^^y;
2 .  z m n ie js z e n ia  rodzajóvi /typowi/ środkó\«ii przepraw ow ych.Właisciwe u ż y c ie  desantów p o w ie trzn y ch  p rzy  fo rso w a n iu  p rzeszk ó d  w odnych, w p o łą c z e n iu  z uspraw nieniem  te c h n ic z n y c h  środków fo rso w a n ia  -  p r z y b l i ż ą , a nawet u je d n o lic ą  tempo f o r s o ­w ania z tempem d z ia ł a n ia  w ojak w n a t a r c iu  poza przeszkodam i wodnymi*
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L I T E R A T U R A
W to k u  p ra cy  viykorzystałem  dostępne mi ź ró d ła  i  l i t e r a ­t u r ę ,  k tó r ą  -  "W m iarę mych s i ł  -  poddałem o ce n ie  -  ? jy b ie r a ją c  z n i e j  to  Vi)szystko, co uważałem za a k tu a ln e  do n i n i e j s z e j  p r a c y . W szy stk ie  z a g a d n ie n ia , k tó re  uważałem za p r z e s ta r z a łe  -  s łu ż y ły  mi je d y n ie  ja k o  s k a la  poróvmawcza i  pomoc do w y c ią g n ię c ia  od- p ov;ied n ich  w niosków .Y/ykorzystałem  rów nież w ła sn e , skrom ne, doiW 'jiadczenia ta k  w p racy  p e d a g o g ic z n e j , ja k  i  dowódczej oraz w yjazdy na ćw icze ­n ia  i  k o n s u lt a c ję  s p e c ja l is t ó w .L i t e r a t u r a  n a s tę p u ją c a  :1 . B iu le t y n  In fo rm a cy jn y  S zta b u  G eneralnego lir  4/49/ In ż y ­n ie r y jn e  z a b e z p ie c z e n ie  fo rso w a n ia  p rzeszkód wodnych” .2 . R egulam in  S i ł  Lądowych Stanów Z jed n oczon ych FM 3 1 -^ 0 . Forsow anie  r z e k  -  z 1962 ro k u .3 . 1'Tatarcie Korpusu A rm ijn ego  z planowym przygotow aniem  f o r ­sow ania d u żej p rzeszk o d y viodnej. Prace akad em ickie z b ió r  nr 9 -  1956 r .

4 .  Z b ió r  n r 2 0 . S zta b  G e n e r a ln y . W łaściw o ści o r g a n iz a c j i  i  prow adzenia o p e r a c ji  za cz e p n e j a r m ii z forsow aniem  p rz e ­szkody wodnej z m arszu w o p e r a c y jn e j g łę b o k o ś c i obrony n i e p r z y ja c i e l a  /w warunkach u ż y c ia  b ro n i atomowej/ —1955 r .5 . B iu le t y n  In fo rm a cy jn y  S zta b u  G eneralnego nr 14 -  1953 r .  Cechy c h a r a k te r y s ty c z n e  o r g a n iz a c j i  i  prow adzenia n a t a r ­c i a  dy^-Jizji p ie c h o ty  z planowym przygotow aniem  fo rso w a ­n ia  p rzeszk o d y w odnej.6 . Z b ió r  n r 14. S zta b  G e n e r a ln y . O p e ra cja  zaczep na a r m ii z planowym przygotow aniem  p rzeszkod y wodnej -  1954 r .7 . W arvarovsky -  Manewrowoćć. Wyd. MON, 1962 r .8 . P raca d o k to rsk a  p łk  d y p i. Pawła G liń s k ie g o . In ż y n ie r y jn e  z a b e z p ie c z e n ie  pokonania p rzeszk ó d  wodnych podczas p rzy ­g o to w a n ia , przegrupow ania i  prow adzenia o p e r a c ji  za cze p ­n e j p rzez arm ię ogólnow ojskow ą w początkowym o k r e s iew o jn y .
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9* M yśl XIojBkovia l ir  7 1962 r# p łk  d yp l* p ro f*  K u rnie^u icz. Podstaviov)0 wymagania t e o r i i  fo rso w a n ia  p rzeszk ó d  wodnych*10 . S z ta b  G e n e r a ln y . D o śviiad czen ie  i  w n io sk i z ćw ic z e n ia  «Wy­b r z e ż e ” 1961 r .1 1 . S z ta b  G e n e r a ln y . D o św iad czen ie  i  w n io sk i z ćw icze n ia  «Ła­ba” 1962 r .1 2 . S z ta b  G e n e r a ln y . D o św iad czen ie  i  w n io sk i z ćw ic z e n ia  « B a ł­t y k ” 1962 r .13* MON. Z b ió r  przykładów  bojow ych z d z ia ła ń  zaczep n ych  oddzia* łów i  pododdziałów  1 A rm ii W ojska P o ls k ie g o  p o łączo n ych  z pokonaniem p rzeszk ó d  wodnych -  1953 r .14 . M yśl Y/ojakowa Nr 10 I 96I  r .  a/ Manewr przeciw atom ow y.b/ P łk  d y p l . Nożko i  p łk  d y p l . K o tu s . « N ie k tó re  problem y o r g a n i z a c j i  i  fo rso w a n ia  z m arszu p rzeszk ó d  wodnych” .  15# B iu le t y n  In fo rm a cy jn y  Nr 22 z 1954 r .  S z ta b  G e n e r a ln y .Fo rso w an ie  p rzeszk o d y wodnej i  opanowanie p r z y c z ó łk a  p rze z  grupę szybką fr o n t u  / a r m ii/  w o p e r a c y jn e j g łę b o k o ś c i obro­ny n i e p r z y j a c i e l a .

16 .  MON. I n s t r u k c ja  o fo rso w a n iu  p rzeszk ó d  wodnych 1959 r .17* Opracow anie ASGja/ Niem cy Zachodnie -  o p is  w o jsk o w o -g e o g ra fic z n y ; b/ K ie ru n e k  p ó łn o cn o -n a d m o rsk i.1 8 . Wojskowy P r z e g lą d  Z a g ra n ic z n y  Nr 1 I 964 r .19* T a jn a  M yśl Wojskowa Nr I / 64.  P łk  mgr K o ła c z y k .2 0 . In fo rm a to r  T e ch n iczn y  U z b r o je n ia  i  S p r z ę t u . MON 1960 r .2 1 . In fo rm a to r  o S i ł a c h  Z b ro jn y ch  NRP 1964 r .2 2 . K r ó t k i  In fo r m a to r  o podstawowym u z b r o je n iu  i  s p r z ę c ie  bo­jowym Państw K a p it a l is t y c z n y c h  I 964 r .
23 .  K r ó tk i  In fo rm a to r  o S i ł a c h  Z b ro jn y ch  F r a n c j i  1964 r .24« T a jn a  M yśl Wojskowa Nr 4/63o
25 .  “ S o w ie ts k o je  W ojennoje Isk u stw o  w Gody W ie lik o j O tie c z e s tw ie n n o j V/ojny” .  Moskwa I 963 r .
26.  I n s t r u k c ja  o p rzep raw ie czołgów  na PPP -  1963 r .
27 .  G en . M aczek . Od podwody do czrołgu.
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28. Wo.lskowy Przegląd Zagranlcznyt-  Nr 3 -  1965 r . ppłk Hen Diincan "Rozpoznanie pola wal­k i we współczesnej w ojnie".-  Nr 4 -  1963 r . k p t. B.Arnold "Rola ruchliw ości na współczesnym polu walki."»-  Nr 2 -  1964 r.- mjr Rusel "Współdziałanie s i ł  lądo -  wycb z siłam i powietrznymi".-  Nr 2 -  1964 r . mjr Mickham "Niektóre uwagi o rakie­tach Dayy Oroekett".-  Nr 3 -  1964 r . "Amerykańska dywizja zmechanizowana w podstawowych rodzajach d ziałań ".-  Nr 5 i  3 -  1964 r . mjr K .G . "Ćwiczenie s i ł  zbrojnych Paktu północnoatlantyckiego pod kryptonimem "Bieg L i f t " .-  Nr 3 -  1964 r . "Taktyczne desanty powietrzne".-  Nr 6 -  1964 r . "Wojska powietrzno-desantowe w wojnieiwspółczesnej” #-  Nr 6 -  196A- r . ’*Nowości techniki wojskowej” #-  Nr 1 -  1965 r# mjr W#L. "Organizacja i  zasady użycia kompanii piechoty Bundeswehry wyposażonej w transpor-. tery opancerzone M-115” #
29.  ^iS^śi^Woiskowa^-  Nr 5 -  X9b5 r# ppłk ZawadzKi "Inżynieryjne zabez­pieczenie pokonania przeszkód na przedpolu” #-  Nr 1 -  1963 r# mjr dypl. Kuleszyński "Analiza czyn­ników warunkujących szybkie tempo działań zaczep -  nych w początkowym okresie wojny"#30 -  Instrukcja rozpoznania na szczeblach taktycznych, MON -  1963 r#51 .. ••Rozpoznanie z forsowaniem rz e k i"- MON -  1964 r .32 -  Instrukcja o re g u la cji ruchu.



-  114 -53 -  P iliń s k l "Inżynieryjne zabezpieczenie operacji zaczep­nej armii z planov/anym przygotowaniem fazowania prze -  szkody wotinej". Zbiór nr 14 -  195  ̂ r .34 -  Zbiór przykładów operacyjnych."Operacje zaczepne armii z forsowaniem przeszkód wodnych” . .MON -  1952 r .35 -  Budov/a i  eksploatacja samobieżnego Promu Gąsienicowe­go -  GSP. MON -  1963 r .56 -  Instruliicja o budowie i  obsłudze Samochodowego mostu towarzyszącego Sffl -  1. MON -  1963 r .37 -  In stru k cja . C iężk i Petrk Pontonowy -  TPP. MON -  1958 r .38 -  In stru k cja . Pływający Transporter Gąsienicowy -  PTGK-61. MON -  1959 r .40 -  Obsługa środków przeprawowych i  urządzenie przepraw.Podręcznik MON -  1960 r .41 -  Album typowych środków przeprawowych. S z e f. Wojsk.In ż . 1964 r .
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